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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


„do sejmu pruskiego. Jak w poprze 
i dnim okresie prawodawczym, tak też 
i w nowym, stronnictwo konserwaty- 
C. k. Rada szkolna krajowa zamiano: į wne będzie najsilniejszem, nietylko 
wała okręgowego inspektora szkół Józefa | bowiem utrzymało dawniejsze pozy- 
Krzanowskiego w Pilanie, rzeczywi- |Cye, lecz zdobyło pięć nowych, skut- 
stym nauczycielem kierującym szkoły eta kiem czego rozporządza 132 głosami. 
towej u św. Barbary w Krakowie. Stronnictwo centrum, czyli katolickie 
pod wodzą dr. Windthorsta, jest dru- 

ga liczebnie najsilniejszą partyą, a w 


C. k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała nauczyciela Stanisława Kowalskie- 
go w Wilanowicach, rzeczywistym nauczy- 
cielem szkoły etatowej w Hecznarowicach; 
nauczyciela Hipolita Grabkowskiego w 
Hecznarowicach, rzeczywistym nauczycie- 
lem szkoły etatowej w Wilanowicach; nau- 
czyciela Adama Ryłkę w Jawiszowicach, 
rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej 
Ww Podolszu; Antoniego Wrońskiego, 
Nauczycielem rzeczywistym, tudzież Anto- 
ning Kazanowską, nauczycielką rzeczy- 
wWistą szkoły etatowej w Zatorze; tymcza- 
Sowa nauczycielkę kierującą szkoły żeńskiej 
W Trembowli Filipinę Czemeryńską, 
rzeczywistą nauczycielką kierującą tejże 
szkoły; nauczycielkę Stanisławę Peleza- 
równę w Toniach, rzeczywistą nauczy- 
cielką szkoły etatowej w Toniach ; nauczy- 
ciela Jana Jeża w Mogilanach, rzeczywi- 
stym nauczycielem szkoły etatowej w Gu- 
- mniskach Fox; nauczyciela Macieja Sta- | 
szla w Ludźmirzu, rzeczywistym nauczy- | 
cielem szkoły etatowej w Ludźmirzu i na 


nowym sejmie, zarówno jak w poprze- 
dnim, zastęp jego wyniesie 97 posłów. 
Frakcya narodowo-liberalna podniosła 
się, dzięki bardzo ruchliwej agitacji, z 
68 na 74 posłów, wolnokonserwatywna 
z 58 na 66, natomiast frakeya wolno- 
myślna utraciła 15 miejsc, i będzie 
rozporządzała zaledwie 44 głosami, 
zaś koło polskie zostało zredukowane 
z 18 do 15 reprezentantów, Duńczy- 
cy i Welfowie wreszcie zasiędą w no- 
wej Izbie w liczbie pięciu, to jest w 
składzie dawniejszym. 

Chociaż według powyższego ze- 
stawienia przyjazne rządowi frakcye, 
czyli przeciwnicy zasadniczej opozy- 
cyi wykazują pewien przyrost, fizyo- 
gnomia sejmu w najbliższym okresie 
prawodawczym będzie mniej więcej 
taką samą jak dawniej. I w przyszło- 
ści także połączone frakcye zacho- 
wawcze nie będa same przez się po- 
siadały absolutnej większości, która, 
ponieważ lzba składa się z 438 po- 
słów, wynosi 220 głosów, do większo- 
ści tej, tak się jednak już zbliżyły, iż 
gdyby na posiedzenia jawiły się w 
komplecie, a opozycya nie zdołała 
ściągnąć mniej więcej wszystkich swo- 
ich adherentów, mogłyby operować 
z powodzeniem. W połączeniu zaś ze 
stronnietwem narodowo-liberalnem, a 
choćby nawet tylko z prawem jego 
skrzydłem, podzielającem w zasadzie 
przekonania  wolnokonserwatywnych, 
frakcye przyjazne rządowi będą mo- 
gły rozporządzać absolutną większo- 


„iezyciela Wojciecha Czajewskiego w 
Nisku, rzeczywistym nauczycielem szkoły 
etatowej w Trzebosi. 
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Mamy już przed sobą zupełny i 
urzędownie stwierdzony rezultat wy- 
borów, uskutecznionych w dniu 5 bm. 


ścią. Na absolutną taką większość | polska; w sejmie pruskim składała 
rząd będzie mógł liczyć głównie we |się zaledwie z sześciu posłów... 

wszystkich sprawach, odnoszących Nie lepiej przedstawia się rzecz 
się do walki kościelnej, i szkół | dla stronnictwa polskiego w Prusach 
bo na tym terenie znajdzie pojwschodnich i zachodnich. W pier- 
swojej stronie cały zastęp narodo- |wszej prowineyi widoki zwycięztwa 
wo liberalnych, a tem „ zrównoważy | dla Polaków były zawsze małe, i raz 
zupełnie ubytek tych kilkunastu po- |tylłko powiodło im się przeprowadzić 
słów konserwatywnych, którzy nie |jednego własnego kandydata, chociaż 
podzielając obecnej kościelnej i szkol- | przy prawyborach doprowadzali czę- 
nej polityki kanelerskiej, zwykli bądź | stokroć do wcale poważnej mniejszo- 
wstrzymywać się od głosowania, bądź |ści. Natomiast Prusy królewskie, 
iść solidarnie z centrum. Rząd prze- | dzięki sprężystej organizacyi, dosta- 
to będzie tutaj panem sytuacyi, w in- |wiały zazwyczaj do Koła polskiego 


nych zaś kwestyach będzie niezawo- 
dnie zniewolonym uciekać się po da- 
wnemu do kompromisów. 

Co się tyczy specyalnie W. księ- 
stwa Poznańskiego, to najnowszy re- 
zultat wyborczy jest dla Polaków ze 
wszechmiar niepocieszającym. Wszy- 
stko, eo stronnictwo narodowe wy- 
walczyło tam przez długi szereg lat, 
zostało obecnie straconem. Na 29 
posłów, jakich wysyła do sejmu całe 
W. Księstwo, Polacy zdołali przepro- 
wadzić zaledwie dwunastu. Jest to 
ubytek ośmiu reprezentantów z naj- 
wyższej liczby, na jaką zdobywali się 
w czasach najświetniejszego swojego 
powodzenia wyborczego w latach 
1858 do 18683, a ubytek dwóch re- 
prezentantów w porównaniu z osta- 
tnia kądencyą wyborczą. Z zastepu 
przeto, liczącego w najlepszych vza- 
sach dwudziestu posłów, stronnictwo 
polskie w dzielnicy poznańskiej spa- 
dło na dwunastu, a jeżeli wśród po- 
dobnej klęski może coś je pocieszyć 
i napełnić nadzieją powetowania 
w przyszłości obecnej porażki, to 
charakterystyczny w swoim rodzaju 
fakt, iż przed trzydziestu laty, gdy 
stan polskiej większej własności był 
nieporównanie lepszym jak obecnie, 
różne wpływy, połączone z geografię 
wyborcza, sprawiły, iż reprezentacya 


pięciu, a co najmniej czterech po- 
słów. Przy ostatnich jednakże wybo- 
rach cyfra posłów narodowych spa- 
dła do trzech. Tak przeto polska 
frakcya sejmowa w Berlinie będzie 
rozporządzała zaledwie piętnastu gło- 
sami, a więc ani jednym po nad 
cyfrę, jaka jest potrzebną do stawia- 
nia samoistnych wniosków. 


Sprawy krajowe 


(Powiatowy inspektorat szkolny). 


W październiku 1884 r. Sejm powziął 
| następującą uchwałę: 

| „Wzywa się e. k. Rząd, ażeby w celu 
i uzyskania z e. k. skarbu państwa dla okrę- 
|gowych inspektorów szkolnych przy szko- 
łach ludowych należytego uposażenia a w 
szczególności także potrzebnej dla wspiera- 
nia ich przez remuneracye i zapomogi do- 
tacyi, na drodze właściwej, odpowiednie po- 
czynił kroki." 

Rada szkolna krajowa uchwaliła na 
posiedzeniu z dnia 7 lutego 1885 jedno- 
myślnie przedłożyć powyższą uchwałę sej- 
mową p. Ministrowi wyznań i oświecenia 
z usilnem poparciem. Odpowiadając na przed- 
łożone sobie w tej mierze sprawozdanie, o- 
świadczył p. Minister wyznań i oświecenia 
reskryptem z 18 maja 1885 r., że nie mo- 
że zarządzić zmiany w dotychczasowem u- 
rządzeniu inspektoratu okręgowego w Gali- 
cyi. Co do powodów tej decyzyi, odwołał 


ji 
A wcZyna nie myślałam nigdy o tem, że ktoś 
mógłby mnie pokochać, to cóż dopiero, kie- 
dy młodzieńczość mojej wyobraźni zawiędła 
|w codziennych z losem utarczkach i kiedy 
IV. | na paleu Rosiłam ślubną obrączkę, Byłam 
E Gley) NE A spokojną, a przytem tak za- 
R. A: > AWEME » Jak nigdy. — I z moją uczenni- 

Był moim sąsiadem przy stole, i nie- | cą szło mi coraz łatwiej. Dziewczynka przy- 
raz gdy inni mówili, zamienialiśmy ze sobą | wiązywała się do mnie ROCZNY iej cha- 
kilka zdań, zazwyczaj nie wspólnego Z o- | rakter łagodnia? stopniowo y 18 
gólną rozmową nie mających. Za to w le- | Późnym = e gdy wszyscy już 
cie, bywało szliśmy obok siebie przez dłu- | w pałacu R siadywałam etat przy GE 
gą chwilę w milczeniu; Niusia biegła przed | twartem oknie i WANE Ww BAI u- 
nami, drzewa tworzyły dokoła nas pełną biegłego dnia, w Wa ks gre m jaki 
dzikich zapachów i szmerów zaciszność ; on i udział , *aezynały A chodzić po głowie. 
odehylał ręką gałązki po drodze, lub poda- | Przypowiusłum sobie jego słowa. jego ruchy; 
wał mi jaki leśny kwiatek, a ja dziękowa- | damałam had jego śl S twardą 
łam mu uśmiechem i skinieniem głowy. 4 dola jałowej pracy ubolewałam EAN 
. Jakiś nieznany dotąd powab wkradał ; zdolności w ten sposób się marnują ; zdej- 
się w moje życie, a wkradał się tak mie- |mował mnie prawie żal do losu. że dał 
znacznie, j tak był niepodobny do tego, po | pieniądze młodym baro om a nie jemu. 
pom moja książkowa znajomość miłości „. Potem, jakby z sennego znużenia 
byłaby mi była pozwoliła odgadnąć niebez- | myśli moje zaczynały się plątać, rozpły- 
pieczeństwo, że przez myśl mi nawet nie | wać; niepochwytne jakieś tęsknoty ogar- 
przeszło, aby się nim zaniepokoić. niały mnie miękko, niebolące łzy napełniały 

Lubiłam patrzeć na tego człowieka, | mi oczy, Spływając tak cicho, że ich pra- 
bo był pięknym, lubiłam słuchać jego gło- | wie nie czułam, opierałam głowę na ręku 
su, bo czarował jak muzyka; lubiłam zwła- |i wpatrywałam się w niebo z takiem wra- 
SZCZA Z nim rozmawiać, bo mnie pociągała | żeniem, Jak gdyby mnie coś lekko koły- 
subtelność i wyższość jego umysłu — cóż | sało. 
nad to naturalniejszego? A i jego postępo ~ — Gzy to się nazywa marzyć? — mó- 
wanie ze mną było takie, że nie mogło obu- | wiłam sobie czasem z tej zadumy — a je- 
dzić podejrzeń żeli tak o czem ja marzę? 

Nie mięszał się, nie rumienił, nie Kładł m się spać, nie znajdując odpo- 
wzdychał, a patrzał na mnie zupełnie ta- wiedzi na to pytanie, a nazajutrz powta- 
kiemi samemi oczyma jak na baronowę. Mo | rzało się to samo. 
że spojrzenie to zmieniało się gdym tego Jednej takiej księżycowej nocy, zoba- 
nie widziała, może powinno mnie to było 
uderzyć, że ze mną stawał się coraz mniej 
ironicznym , mniej nawet dowcipnym niż z 
innemi, ale jeśli jako ośmnastoletnia dzie- 


ŚLUBNA OBRĄCZKA 


wami ciemny ale czerwony punkcik zapa- 
lonego cygara. Odgadłam zaraz, w czyich 


czyłam posuwający się zwolna między drze- | 


| 


rzy, nie byli zwolennikami samotnych po 
nocy przechadzek. Śledziłam każde porusze- 
nie tej pąsowej gwiazdki z natężoną uwa- 
gą, a serce biło mi żywiej pod białym ka- 
ftanikiem. Zatrzymywało się często, Wre- 
szcie zgasło, tuż prawie pod mojem oknem. 
Wówczas usłyszałam dźwięczny, męzki głos, 
nucący między drzewami: 


Ej księżycu ! niechże ciebie 

Z twoim smutkiem; znam go, znam | 
Tyś jest zawsze sam na niebie, 

Ja na ziemi zawsze sam | 


Słowa były mi znane, ale melodya 
smutna i dziwaczna, wyglądała jakby ję 507 
bie sam Śpiewak na prędce ułożył. i 

Głos oddalał się, powtarzając ostatnią 
zwrotkę kilkakrotnie z coraz to iuną modu- 
lacyą — wreszcie ucichł. 

Zamknęłam okno. } ; 

Ta piosnka skarżąca się ciszy NOCNEJ, 
wstrząsnęła mną do głębi. Cała jej melan- 
cholia jakby przeszła we mnie. Nie mo 
głam zasnęć. | 

-— Biedny ! — mówiłam sobie — bie- 
dny ! Jak to ciężko być zawsze samemu na 
świecie. 

— Dlaczego zawsze? — dodałam po 
chwili — pokocha, ożeni się — będzie szczę- 
śliwy. Niepotrzebnie martwię się za niego. 

A tymczasem serce ściskało mi się 
niepojętym żalem. 

Nazajutrz popołudniu Niusia wyjątko- 
wo była roztargnioną przy lekcyi. Spoglą- 
dała na mnie ukradkiem, uśmiechała się, 
przybierała tajemnicze miny, usiłując ko- 
niecznie zwrócić na to moją uwagę. 


i ) Zniecierpliwiona, że ją tylko strofuję, | 
ono tkwi ustach, gdyż ani Patrycy, ani Je- a o przyczynę tego podniecenia nie pytam, dzić. Pchało mnie ku temu uczucie jakby 


,podparła się obu łokciami na książce i rze: 
kła nagle : 

— Wie pani, co ja pani powiem? 
Kuzynek Wiktor, to się w pani kocha. 

Uczułam, że mi wszystka krew ude- 
rza do twarzy, 

— Niusiu! — rzekłam surowo. 

`. — Ale tak. A gdzie ta róża, co ją 
pani rano miała we włosach. 

Mimowolnie podniosłam rękę do gło- 

wy. Róży nie było. 
Nie ma! nie ma! zawołała Niusia. 
Pani ją zgubiła, a kuzynek Wiktor ją zna- 
lazł w sali jadalnej pod pani krzesłem ; 
widziałam, jak ją podniósł, a potem poca- 
łował — ot tak! schował — ot tu! 

Opowiadaniu temu towarzyszyła wy- 
mowna giestykulacya. 

— A co? czy pani teraz wierzy? 

„— Wierzę, odpowiedziałam spokojnia, 
bo nie mogąc zapanować nad moim ru- 
mieńcem, potrafiłam przynajmniej zapano- 
wać nad moim głosem — wierzę, że gdy 

dzieci wtrącają się w nieswoje rzeczy mu- 
szą Zawsze coś bardzo niedorzecznego po- 
wiedzieć. Zrób mi tę przyjemność i zajmij 
się lekcyą. 

Niusia zdziwiła się. 

— Jaka też pani! Ja myślałam, że 
się pani ucieszy. Kuzynek Wiktor taki ła- 
dny. Ale prawda — pani ma męża! 

— Niusiu | powtórzyłam z większą su- 
rowością i dziewczynka, przygryzłszy swe 
wąskie ustevzka, zamilkła, 

Ale paplanina jej zrobiła swoje Dzie- 
 sięcioletnie dziecko otworzyło oczy dwudzie- 
| stoparoletniej kobiecie 
Od tej chwili utraciłam spokój i swo- 
bodę w obejściu z Wiktorem, natomiast za- 
częłam go potajemnie podpatrywać i śle- 


się p. Minister na dawniejsze reskrypty 
swoje w tej mierze. W reskryptach tych 
określone zostało dokładnie stanowisko Rzą- 
da wobec sposobu wykonania odnoszących 
się do inspektoratu okręgowego postano- 
wień krajowej ustawy z dnia 25 czerwca 
1878 r. 

Instytucya okręgowych inspektorów 
zaprowadzona została w Galicyi najprzód 
prowizorycznie w sposób, wskazany rozpo- 
rządzeniem  ministeryalnem z 1 grudnia 
1870. W r. 1877 nastąpiła reorganizsacya 
tej instytucyi w myśl ustawy krajowej z d. 
25 czerwca 1873 r. i pomnożenie ilości o- 
kręgów szkolnych w myśl $. 21 tej usta- 
wy na 3%, jednakże z zachowaniem cha- 
rakteru prowizorycznego. Wobec zmierzają- 
cych do ustalenia tego urzędu wniosków, 
wypowiedziało Ministerstwo oświecenia, re- | 
skryptem z 10 lutego 1877 r., że zmiany 
w stosunkach szkolnictwa ludowego, zapro- 
wadzone drogą ustawodawstwa krajowego, 
nie mogą oddziaływać na skarb państwa 
bezpośrednio w ten sposób, żeby ztąd wy- 
nikało natychmiast znaczniejsze obciążenie 
skarbu państwa na cele nadzoru szkolnego, 
tudzież że przy preliminowaniu i konstyiu- 
cyjnem przyzwalaniu potrzebnych dla nad- 
zoru szkolnego funduszów państwowych z 
uwzględnieniem potrzeb musi być zastoso- 
wany przynajmniej w przybliżeniu właści- 
wy stosunek co do poszczególnych krajów 
koronnych. Reskrypt ministeryalny uznał 
wyraźnie, że potrzeby nadzoru szkolnego 
są w Galieyi niewątpliwie znaczniejsze, niż 
gdzieindziej i zapewnił o, najlepszych chę- 
ciach uczynienia ile możności zadość tym 
potrzebom, z zastrzeżeniem nieprzekraczal- 
nych granic, zakreślonych przez każdoro- 
czne ustawy finansowe. 

Ministerstwo oświadczyło że systemi- 
zowanie osobnego etatu urzędników pań- 
stwowych dla inspektoratu okręgowego w | 
jedynym kraju koronnym (t. j. w Galicyi) 
nie może być zarządzonem ze względu na 
obowiązującą powszechnie ustawę państwo- 


Z 


wzgląd na potrzebę jak najściślejszego o- 
graniczenia wydatków ze skarbu państwa 
nie pozwala na zmianę dotychczasowego 
urządzenia inspektoratu okręgowego, zwła- 
SZ6za że państwo pokrywając w Galicyi ko- 
szta substytucyi za inspektorów okręgowych, 
wziętych ze stanu nauczycieli ludowych — 


statecznie uregulowanej komunikacyi, wre- 
szcie wielką ilość gmin dotychczas do ża- 
dnego zakresu szkolnego mie wcielonych. 
Dodać należy, że krajowe ustawy szkolne 
zastały w galieyjskich szkołach ludowych 
personal nauczycielski w przeważnej ilości 
albo wcale nicukwalifikowany, albo posia 


tek rezygnacyi inspektorów okręgowych, a 
w dwóch tylko wypadkach udało się zaże- 
gnać trudności chwilowo przez to, że re- 
zygnających wakłoniono do  edroczenia 
podań o uwolnienie od obowiązków inspek- 
torskich na czas niejati. 

Wobec tego wyraża Rada szkolna 


na rzecz nadzoru szkół galicyjskich stosun- | dający przysposobienie bardzo niedostate- | krajowa w odezwie swej do Wydziału kra- 


kowo więcej łoży,, niż na ten sam cel wy- | czne (w r. szk. 1872/3 śród ogólnej cyfry | jowego nadzieję, że Reprezentacya krajowa 


daje dla innych krajów koronnych, Wobcee | 
tego wyraża p. Minister mniemanie że Re- | 
prezentacya kraju podobnie jak to się dzieje 

w innych krajach koronnych mie sprzeciwi 

się udzielaniu zapomóg i remuneracyi z 

krajowego funduszu szkolnego inspektorom 

okręgowym, należącym do stunu nauczy- 

cieli szkół ludowych. 

Komunikując Wydziałowi krajowemu 
powyższe uwagi i orzeczenia Ministra uwa- 
żała krajowa Rada szkolna zarazem za swój 
obowiązek przytoczyć okoliczności które 
zdaniem jej przemawiają za udzieleniem 
inspektorom okręgowym zasiłków z krajo- 
wego funduszu szkolnego. 

Spełnianie obowiązków inspektora o- 
kręgowego, należy według przedstawienia 
Rady szkolnej krajowej bezsprzecznie po- 
czytywać za doniosły obowiązek publiczny, 
a uważając urząd ten za instan*yę wielkie- 
go znaczenia, obchodzącą kraj cały, liczył 
Rząd na ofiarność mężów, którym zaufanie 
władz poruczyło pełnienie tej trudnej służ- 
by publicznej. Postępując w duchu tych 
zapatrywań starała się i stara Rada szkolna 
krajowa powierzać urząd ten ludziom, którzy 
działaniem swem w zawodzie nauczyciel- 
skim} dawali dowody zamiłowania do szkol- 
nictwa i ofiarności dla spraw publicznych. 
Doświadczenia lat ostatnich wykazują je- 
dnak, że niezwykła praca i mnogie trudy, 
połączone z tym urzędem, i 
zrażają i odstręczają kandydatów, na któ- 
rych można reflektować dla zasilania prze- 
rzedzających się szeregów tego stanu. 

Trudności zawodowe inspektoratu o- 
kręgowego są w Galicyi daleko większe, niż 


3043 nanczycieli i nauczycielek czynnych 
było 796, t. j 26 pre, bez kwalifikacyi 1323 
t j. 43, z zaledwie wystarczającą, a wobec 
wymagań nowoczesnych często niedopisu 
jącą kwalifikacyą dawniejszą do szkół try- 
wialnych, a tylko 924 t.j. 80%, pre. z kwa- 
lifikacyą do t. z. szkół głównych ezyli nor- 
malnych), 

Okoliczności te musiały w wysokim 
stopniu utrudniać zadanie inspektorów okrę- 
gowych, którzy puryfikująe personal nanezy- 
cielski z osobistości, dla niego nieodpowie- 
anich, wpływając na przymuszanie rodzi- 
ców do posyłania dzieci do szkoły, musieli 
i muszą wchodzić w konflikt z różnorodne- 
mi interesami, wskutek czego częstokroć wy- 
nikają stosunki utrudniające działanie ich 
w wysokim stopniu. Jakkolwiek z natury 
rzeczy wynika, że praca na tem polu do- 
piero po dłuższym czasie może okazać na- 
macalne owoce, może już teraz Rada szkol- 
na krajowa wskazać, że działanie inspekto- 
ratu okręgowego w Galicyi wpłynęło na 
znaczne polepszenie stosunków szkolnych 
tak co do frekweneji, jak i co do ogólnego 
postępu nauki. Dowodzą tego corocznę spra- 
wozdania Rady szkolnej krajowej, o stanie 
wychowania publicznego, a mianowicie ze- 
stawienie porównawcze z okresu 1872/38 — 
1-82/8 w przedłożonem Sejmowi krajowe- 
mu w zeszłym roku sprawozdaniu za rok 
1881/2 i 1882/3. 

Natomiast położenie inspektorów okrę- 
gowych nie doznało żadnego polepszenia, 
aui ulgi (mimo cyfrowego wzmocnienia per- 
sonalu w r. 1877), gdyż ilość agend w po- 
szczególnych okręgach coraz bardziej wzra- 


wą z 26 marca 1869 i uznało, że przepro- | w którymkolwiek innym kraju koronnym. 
wadzenie krajowej ustawy co do inspekto- | W zachodnich krajach bowiem, zastały no- 
ratu okręgowego jest możliwem tylko przez ; we ustawy szkolne stosunki unormowanemi. 
stworzenie ponownego prowizoryum. U-| Wobec tamtejszych stosunków, przypadły 
wzęlędniając jednakże znaczniejsze wyma | inspektorom okręgowym rzeczywiście tylko 
gania nadzoru okręgowego w Galicyi, ze- | ściśle zawodowe zajęcia regulowania i nad- 


coraz bardziej 


sta, spadając całym niemal swym ciężarem 
na barki inspektorów okręgowych. W tej 
mierze powołuje się Rada szkolna krajowa na 
wymowne cyfry porównawcze swego spra- 
wozdania za rok 1881/2 i 1882/3 
pewne i trudne pożożenie inspektorów o- 


Nie- | 


. - À 7 
uważając energiczne i skuteczne wykony- 


wanie obowiązków inspektoratu okręgowe- 
go za rzecz leżącą w dobrze zrozumianym 
inter: sie kraju, zechse i nadal wstawiać 
w preliminarzu krajowego funduszu szkol- 
nego kwoty, potrzebne dla udzielania za- 
!siłków pra ującym skutecznie i gorliwie 
inspektorom okręgowym 


|| 


Delegacye 


Wiedeń, 8 listopada. 

(Korospondencya Gazety Lwowskiej). 

(G.) Interpelacyę del. Czerkawskiego, 
na której przerwac musieliśmy w liście 
MOGE sprawozdanie z obrad komisyi 
budżetowej Delegacji austrynekiej nad po- 
(a zagraniezną, poparł del. Hausner 
w formie własnej także interpelacyi. Przy- 
toczywszy dosłownie ustępy z dzieł zna- 
mienitych nauczycieli prawa narodów, Hef- 
tera i Bluntschlego, wedle których wydala- 
nie cudzokrajowców należy do dziedziny 
| tegoż prawa, wywodzi p. Hausner, że poj- 
mowunie takiej sprawy jako czysto wewnę- 
trznej jest zupełnie wykluczone, a więc też 
odczytane przez hr. Taaffego w Izbie po- 
selskiej, bez własnych uwag, oświadczenie 
rządu pruskiego odeprzeć należy jako po- 
zbawione wszelkiej podstawy prawnej. Wszy- 
scy nauczyciele prawa narodów zgadzają 
się w tem, że gromadne wydalanie cudzo- 
krajowców dozwolone jest tylko ze wzglę- 
dów na bezpieczeństwo państwa i na dobro 
pospolite, nie zaś ze względów narodowych 
i wyznaniowych Ale nawet, gdyby sofisty- 
ia sposobem pewne narody i wyznania 
| proklamować zechciano jako niebezpieczne 
dla dobra pospolitego, gromadne wydalanie 
| nie byłoby dozwolone tam, gdzie są obo- 


zwoliło Ministerstwo dla tego kraju koron 
nego wyjątkowo na pokrywanie z funduszów 
państwowych kosztów zastępstwa inspekto- 
rów okręgowych, powołanych ze stanu na: | 
uczycieli ludowych, a to na tak długo, do 
póki inspektorat okręgu w powołanej do 
tego drodze ustawodawczej nie otrzyma in- į 
nej organizacji. I 
Powołując się na przytoczone powy- 

żej motywa nie przychylił się p. Minister | 
także i w reskrypcie swym z d. 51 maja 1880 
dc przedłożonego sobie przez krajową radę 
szkolną ponownego wniosku, dotyczącego 
zamianowania inspektorów okręgu z rangą 
i charakterem rzeczywistym urzędników | 
państwowych, podnosząc mianowicie tę o- | 
koliczność, że położenie finansowe pangiwa | 
l 


nie pozwala na wprowadzenie zmian, się- 
gających tak daleko. 

Te same okoliczności podniósł p. Mi- ! 
nister w swoim reskrypcie z d. 138 maja | 
1885 oświadczając, że przedewszystkiem ' 


zorowania toku nauki, wspierania należycie 


kręgowych, nie daje im, ani w przybli- wiązki z traktatów płynące. W naszym zaś 


żemiu odpowiadających trudnościom stano- 


już przysposobionego nauczycielstwa wska- 
wiska korzyści nmateryalnych. Wzięci prze- 


zówkami i radą, zaopatrywania wzrastają” ; 


cych zwolna i stopniowo szkół w przybory | ważnie ze stanu nauczycieli szkół ludo 
naukowe i t. d. W naszym kraju, nowocze- | wych  inspektorowie okręgowi pobierają 
sne ustawodawstwo szkolne zastało stosun- | przywiązane do swych posad skromne pła- 


ki zupełnie odmienne, a wskutek tego przy | ©, wynoszące w przecięcia (już pu wlicze 

padł organom szkolnym cały trud spieszne- | nin dodatków pięcioletnich) 550—600 zł, 
go organizowania i reorganizowania zakła- | tudzież ryczałt funkcyjny i podróżny, obli- 
dów szkolnych, przeprowadzania nieznanych | czony w wysokości 500-—600 zł, z którego 
lub ignorowanych postanowień i naginania | muszą opędzać połączone z tax częstemi 
zwichniętych pod wielu względami stosun- | podróżami wydatki Położenie ich materyal- 
ków do wymagań czasu i ustaw. Dość wska- | ne bywa często mniej korzystne, niż poło- 

| 


zać niski stopień procentowy dzieci uczę- | żenie ni-których podwładnych im nauczy- 
szczających do szkoły w stosunku do dzieci | cieli kierujących; a nadto nawet nadzieja 
obowiązanych, zupełną prawie nieczynność | uzyskania korzystniejszej w przyszłości po- 
przeważnej ilości Rad szkolnych miejsco | sady, lub na wypadek sterania sił, lepszej 
wych, rozmiary terytoryalne poszczególnych į emerytury, jest dla inspektorów okręgo- 


| okręgów szkolnych, wysoką ilość szkół przy | wych prawie zamkniętą, gdyż przy ogła- 


padających na jednego inspektora okręgowe- | szamych na podobne posady konkursach, 
go (w przecięciu od 80—100), a położo- ciała, powołane do nadawania posad, dają 
nych niekiedy w okolicach, niemających do- | pierwszeństwo kandydatom, o których ma- 
_ iją pewność, że będą na miejscu czynni, a 


obawy, połączonej z jakąś niezdrową cieka- | 
wością. Był to pierwszy mężczyzna, o któ- | 
rym usłyszałam, że mnie kocha. Wydawało ' 
mi się to czemś tak nieprawdopodobnem i 
monstrualnem zarazem | Wszak wiedział, że 
jestem mężatką... zresztą człowiek tak szy- 


=. przeto pomijają najgorliwszych inspektorów 

Nie odpowiedziałam nie. | okręgowych, z obawy, że ci i nadal będą 

On popatrzył na mnie; a potem spoj- | powołani do pełnienia tego urzędu. Dla 

rzał na wyrytą wewnątrz datę. inspektorów okręgowych , choćby najlepiej 

ięc to jeszcze nie ma roku! — Zaleconych, zasługi ich stanowiska są w ten 

wymówił półgłosem, — Przez tyle lat mie- ! sposób nie poparciem, lecz zaporą do utrzy- 
szkałem z panią w jednem mieście, może ; "ania korzystniejszej posady. 


— 


Także i inspektorowie okręgowi, brani 


derski i sceptyczny, czy pozwoliłby swemu na jednej ulicy, może spotykaliśmy się niv- | ręgou 
sercu obłąkać się w ten sposób? A jednak. raz. Ale potrzeba było, abym panią poznał z e. k. seminaryów nauczycielskich, gi- 
dlaczego pocałował moją różę? Dlaczego ją dziś dopiero... Los doprawdy bywa często | mnazsów i szkół realnych, nie znajdują 
schował? — I znowu za chwilę mówiłam so- nadto ironicznym. |również w zawodzie inspektorskim ani ma- 


bie, że jestem śmieszną i dziecinną, przywią- | 


Były to Śmiałe słowa, i zadrżałam, u- 


teryalnych, ani moralnych korzyści, mogą- 


zując jakąś wagę do słów Niusi, że za- słyszawszy je — z oburzenia — jak mi się | cych równoważyć choćby w przybliżeniu 


pewne pizywidziało jej się i że najlepiej 
o tem nie myśleć. 

Mimo to myślałam, i czego dawniej 
nie bywało, widok mojej ślubnej obrączki 
stawał mi się chwilami przykrym. 

a Pewnego dnia, a było to już w parę 
tygodni po dokonanem przez Niusię odkry- 


ciu, siedząc sama w altanie, zdjęłam ma: | ręce nasze się spotkały. — Uczułam nagłe | eyi, 


zdawało. 
— Ja tego nie widzę — rzekłam szty- ; 
wno. | 
— Nie widzisz pani tego? — powtó- | 


piej dla pani! | 
Podał mi obrączkę, a gdy ją brałam, | 


trudy i przykrości tego stanowiska. Tego 
dowodzi fakt, że Radzie szkolnej krajowej 
coraz trndniej nzyskać dla stanowisk in- 
spektorskich kandydatów tej  kategoryi. 


'rzył jakby z rodzajem smutku. — Tera le- ; Między mianowanymi reskryptem p. Mini- 


stra wyznań i oświaty z dnia 28 marca 
1871 22 inspektorami okręgowymi w Gali- 
było 9 profesorów gimnazsalnych lub 


chbinalnie obrączkę i położyłam na ławce. | wstrząśnienie, dreszcz, który zdawał się realnyrh, 2 duchownych, powołanych z kół 


Pozostał mi po niej jaśniejszy pasek ciała i 


przebiegać od niego do mnie i spajać nas | 


na palcu i przyputrywałam mu się jeszcze, tem najsilniejszem z ogniw: wspólnością 


gdy wszedł Wiktor. | 


Usiadł nieopodali zapytał, co czytam, 
bo miałam książkę na kolanach. Wymieni- 
łam tytuł dzieła i przez chwilę rozmawia- 
liśmy o niem. 

Wtem oczy jego padły na leżący obok 
mnie pierścionek. 

— Czy możnar zapytał, sięgając po 
niego. Skinęłam głową w milczeniu. 

Wziął obrączkę i bawił się nią. pro- 
wadząc dalej rozmowę. 

— Kiedym był dzieckiem, cdezwał się 
nagle — zdarzyło mi się być na ślubie i 
wyobraziłem sobie wtedy, że ślubna ob 
rączka ma ten przywilej, iż wrasta w ciało. 
Dziecinną tę wiarę zachowałem czas jakiś. 
Później dopiero przekonałem się, iż równie 
łatwo ją zdjąć, jak każdy inny pierścionek. 


wrażenia. 


Było to dla mnie coś przerażająco no- | sorów gimnazyalnych lub realnych, 5 star- | 


wego. | 

Zanim zdołałam się opamiętać, on u- : 
jął moją rękę w obie dłonie, ruchem, któ- 
rego powolność miała jakąś upajającą 
władzę, 

— Pani - wyszeptał — Karolino! | 

Nagle zbladł bardzo. Zerwał się ź 
miejsca, wcisnął mi gwałtownie na palec 
obrączkę, którą trzymał jeszcze, popatrzył | 
na mnie z pod ściągniętych jakby we- | 
wnętrzną wal.ą brwi i wybiegł z altany. 

Zostałam sama. 

(Giąg dalszy nastąpi.) 
HaAJOTA. 


duszpasterskich i stann prywatuego, i 10 
nauczycieli ludowych. Obecnie jest na 87 
inspektorów okręgowych, 6 ze stann profe- 


szych nauczycieli seminaryów nauczyciel- 
skich, 6 nauczycieli szkół wzorowych e. k. 
seninaryów, 19 nauczycieli i kierowników 
szkół ludowych, pospolitych lab wydziało- 
wy b, między tymi | ze stanu duchowne- 
go i dwaj prywatni nauczyciele. 
Natomiast coraz częstsze są TeZygna- 
cye ze stanowisk inspektorów okręgowych, 
a że w tym zawodzie częste zmiany, prze- 
rywujące pożądaną ciągłość, muszą najule- 
korzystniej oddziaływać na rozwój szkol- 


|nietwa, w dotkniętym rezygnacją inspek- 


tera okręgu, to mie ulega wątpliwości. 
W bieżącym roku w sześciu okręgach mu- 
siała Rada szkolna krajowa obmyślać spo- 


"Bób zaradzenia gwałtownej potrzebie wsku- 


wypadku Prusy są związane traktatem han- 
dlowym z r. 1881. Bez przyczyny wydaleni 
mają prawo zażądać interwencji poselstwa 
swojego, a gdy wielu obywateli austrya- 
ckich uczyniło to u ambasady austryaekiej 
w Berlinie, ta, jak gdyby po prostu dla szy- 
derstwa odesłała ich do władz pruskich, 
co jest sprzeniewierzeniema się obowiązkowi 
użyczenia opieki obywatelom państwa swo- 
jego. Ale pominąwszy nawet międzynaro- 
dowy charakter sprawy, postępowanie pru- 
skie jest nieprawidłowe i niewłaściwe wedle 
samej konstytucyi Rzeszy niemieckiej z dnia 
16 kwietnia r. 1871, której artykuł IV prze- 
kazuje sprawy swobodnego przesiedlania 
się, Sprawy osiedlania, sprawy pasportowe 
i policyę nad eudzokrajowcami nadzorowi i 
ustawoduwstwu związkowemu, nie zaś każ- 
demu z państw niemięckich z osobna. Roz- 
porządzenie o wydalaniu przeto powinno 
było, jako esencyonalnie odnoszące się do 
przesiedlania, osiedlania i spraw pasporto- 
wych, pójść pod rozpoznanie bundesrału 
niemieckiego (Rady związkowej) aby przy- 
nujmniej ze stanowiska prawnopolitycznego, 
chociaż nie ze stanowiska prawa narodów, 
zaczepić go nie można. U bundesratu tedy 
wypadałoby dalsze poczynić kroki, by wy- 
;jednać zaniechanie wydalania obywateli 
austryackich, które dotkliwie ich krzywdzi. 
|— Po wywodzie takim, który podany jest 
| tu w streszczeniu p. Hausner zadaje wspól- 
| nemu Rządowi Monarchii pytanie następu- 
l jące: Czy ces i król. Rząd wspólny myśli 
| przyjąć oświadezenie królewsko -pruskiego 
i rządu, że gromadne wydalanie obywateli 
| austryaekich pojmować należy jako sprawę 
i czysto wewnętrzną, za trafne; albo czy my- 
śl na podstawie artykułu IV konstytucji 
| Rzeszy niemieckiej z dnia 16 kwietnia roku 
| 1871 poczynić kroki, aby wyjednać zanie- 
' chanie wydalania. 

| Oba przemówienia: pp. Czerkawskiego 
|i Hausnera, wywarły na dostojnem zgroma- 
! dzeniu delegatów i eułonków Rządu wspól- 
| nego, jak postronnie się dowiadujemy, głę- 
|bokie wrażenie. W śród ciszy niezwykłej 
powstał Minister spraw zagranicznych hr. 
jKalnoky i oświadczył co następuje: Tyl- 
| ko mimochodem dowiedziałem się, że sza- 
| nowni delegaci zamyślają wnieść wygłoszo- 
na co dopiero iuterpelacyę, i żadną miarą 
nie mogłem być przygotowany na to, że 
takowe pytania już daś zadane mi będą 
w sposób tak obszeruy i tak dokładnie u- 
motywowany. Muszę przeto poprosić sza- 
nowną komisyę o pozwolenie, bym na in- 
każ tę odpowiedział przy innej spo- 


sobności. 

W dalszym ciągu posiedzenia, gdy 
już wcale inne sprawy były przedmiotem 
dyskusyi, powrócił jeszcze do sprawy wy- 
dalań del. Demel, aby wypowiedzieć, że, 


zarówno ze stanowiska powagi i uroku Au- 


-Mu TW 


stryi za granicą, jak z stanowiska prawa 
narodów zupełnie podziela zdanie pp. Czer- 
kawskiego i Hausnera, iż Ministerstwo spraw 
zagranicznych powinno naprzeć na rząd prus- 
ki o zaprzestanie wydalania. Zarazem po- 
rusza p. Demel inną stronę tej sprawy, mó- 
wiąc, że, o ileby dziś zapóźno już było za- 
radzić wydalaniu, trzeba nie szczędzić tros- 
ki i pomocy dla powracających z Prus o- 
bywateli austryackich, owszem użyczać jej 
w jak największej mierze. 

Przechodząc do innych spraw, mamy 
naprzód znów zapytanie ze strony jednego 
z naszych delegatów. Pan Jaworski pyta 
pana Ministra spraw zagranicznych, czy 
toczą się już rokowania z rządem rumuń- 
skim w sprawie zawarcia konwencyi han- 
dlowej i w jaki sposób Rząd wspólny myśli 
w przyszłem ukształtowaniu stosunków han- 
dlowo-politycznych z Rumunią uczynić za- 
dość ekonomicznym interesom rolnictwa i 
produkcyi surowej, mianowicie także kopalń 
naftowych. — Z odpowiedzi hr. Kalno- 
kiego wynika, że po wypowiedzeniu te- 
raźniejszego traktatu handlowego przez o- 


bie strony, Ministerstwa handlu obu części ; 


Monarchii zajęte są pracami przygotowaw- 
czemi do nowego z Rumunią traktatu, a 
dla Ministerstwa spraw zagranicznych na- 
stanie pora działalności wtedy dopiero, 
gdy oba Ministerstwa handlu zgodzą się na 
pewne zasady i na szczegółowe instrukcye, 
które mają być podstawą rokowań z Ru- 
munią. : Ę . 
Kilku członków komisyi wyraziło zdzi- 
wienie, że Rząd wspólny nie wiedział na- 
przód o rewolucyi bułgarskiej, chociaż rze- 
czy takie nie dzieją się przecież bez przy- 
gotowania i pewnej organizacji. Między in- 
nemi wypowiedział to także del. generał 
Latour, który przy tej sposobności o- 
świadczył, ze potrzeba „chyba dziecinnego 
umysłu, aby uwierzyć, iż Rossya także nie 
wiedziała o przygotowanej rewolucji, skoro 
bułgarski minister wojny jest 5 Rats 
rossyjskim, armia zaś PAT, ana 
jest byłymi oficerami rossyjskimi. owca 
radzi Rządowi wspólnemu, aby utrzymywał 
na półwyspie Bałkańskim jak najwięcej ofi- 
cerów, bądź jako attachćs wojskowych przy 
poselstwach, bądź na innych posadach, bo 
oko oficerskie łatwiej dostrzeże 1 pojmie ru- 
chy wojskowe za granicą, niż oko eywil- 
nych agentów dyplomatycznych i konsular- 
nych. Oficerowie ci poznaliby dobrze kraje 
i ludzi, wyuczyliby się języka krajowego i 
staliby się bardzo przydatnymi nietylko Mi- 
nisterstwu spraw zagranieznych, lecz i Mi- 
nisterstwu wojny; gdyż poznaliby dobrze 
liczbę i jakość armii i materyału wojenne- 
80, a w razie większych rozruchów na pół- 
wyspie Bałkańskim mogliby być przydzie- 
eni armii operującej. Mowca nadmienia co 
do materyałów wojennych, że w krajach 
półwyspu Bałkańskiego nie zawsze są w 
rzeczywistości zapasy takie, jakie znajdują 
się na papierze. 
odpowiedzi stwierdził hr. K a 1n o- 
ky, że ruch unionistyczny w Bułgaryii, W 
schodniej Rumelii trwał niemal od chwili 
a berlińskiego; agitacye te sprowa- 
zone z wielu stron, były Rządowi dobrze 
znane. Tylko data wybuchu nie mogła być 
naprzód znana, skoro sprowadził go tylko 
spisek składający się z niewielu osób. U- 
wagi del. Latoura o potrzebie ażtachós woj- 
skowych przy agencyach dyplomatycznych, 
przyjmuje p. Minister z wdzięcznością; zre- 
sztą atoli Rząd sam uznał już pożytęczność 
ich i właśnie w preliminarzu budżetu na 
rok przyszły czyni wniosek 0 utworzenie 
posady ałżachć wojskowego przy ambasa- 
dzie w Konstantynopolu. 

Na uwagi kilku delegatów o pewnej 
sprzeczności między politycznym a ekono- 
micznym stosunkiem Austro-Węgier do Nie- 
miec, odpowiedział p. Minister, żo jedno od 
drugiego trzeba ściśle odróżnić. Powtórzy- 
wszy niemal dosłownie, co powiedział był 
w węgierskiej komisyi delegacyjnej 0 tru- 
dności wszczynania teraz z Niemcami r0- 
kowań oficyalnych w sprawach handlowych 
i celnych, na nowo oświadcza. że w przy- 
szłości ściślejszy stosunek ekonomiczny jest 
bardzo prawdopodobny, bo i w Niemczech 
stanowezo sobie tego życzą. 

Bardzo długa, a nawet już rozwlekła 
była dyskusya o polityce austro-węgierskiej 
na półwyspie Bałkańskim, bez wzmianki 
jednak o pozytywnych jej celach. Osią dys- 
kusyi było pytanie, komu więcej sprzyjać, 


czy Serbii, czy Bułgaryi. Najciekawsze, jak | 


się zdaje, było przemówienie del. Ri e gerja, 
który o ile domyśleć się można z opozycj!, 
jaką w łonie komisyi przeciw wywodom 
swym wywołał, gorąco ujmował się za Buł- 
garyą, a niebardzo sympatycznie o Serbii 
mówił. Ponieważ jednak mowa p. Riegera 
w sprawozdaniu, które mamy pod ręką, jest 
zaledwie zaznaczona, a więc braknie całej 
podstawy do zrozumienia wywodów przeci 
wnych, przeto pomijamy dyskusyę tę, zapi- 
sując tylko, że i p. Minister wystąpił prze- 
ciw zbytniej życzliwości p. Riegera dla eks- 
pansywnych dążności bułgarskich, które cały 

ółwysep Bałkański zaalarmowały i znie- 
woliły stanąć pod bronią. 


Skończyły się obrady wczorajsze na 
kilku zapytaniach i odpowiedziach w spra- 
wach, które wobec poprzedniego przebiegu 
posiedzenia nie potrafiły już zająć komisji, 
jako to: o źwołaniu ankiety dla ustanowie- 
nia nowach taks konsularnych, o pożąda- 
nem podwyższeniu płac dyplomatycznych, 
o postępie budowli bułgarskich i tureckich 
dróg żelaznych i o subwencyi dla austryae- 
kiej Izby handlowej w Konstantynopolu. 


| cz 
Hg 
=o 
> 


IAA E IEAA TRAE PIJE © 


| Urzędnicy w krajach okupowanych. — Spis 
ludności w Bośmi i Hercegowinie). 


Dzienniki peszteńskie podnoszą, iż 
udzielenie baronowi Kroacyi hr. Khuen wy- 
sokiej dekoracyi orderu Żelaznej korony 
"klasy pierwszej jest najwyraźniejszem za- 
 brzeczeniem rozsiewauych przez opozycyę 
kroacką pogłosek, jakhy pomiędzy rządem 
węgierskim i banem zachodziły nieporozu- 
mienia i jakoby stanowisko bana było za- 
chwiane. 

— Z Budapesztu donoszą, iż wspólne 
Ministerstwo skarbu, które zamierza urzędni- 
ków w okupowanych prowincyach, mających 
prowizoryczny charakter, ustalić ma ich po- 
sadach i wskutek tego utworzyć nowy sta- 
tut pensyjny, zażądało od rządu węgierskie- 
go, aby tenże udzielił trzechletniego urlopu 
urzędnikom węgierskim, zostającym w słu- 
żbie rządu krajowego w Ńerajewie. Urzę- 
dniecy ci musieliby następnie oświadczyć, 
czy cheą pozostać stale w Bośni. Węgierski 
prezes ministrów zawiadomił wspólne Mini- 
sterstwo, iż zgadza się, aby funkcyonujący 
w Bośni urzędnicy węgierscy, których rząd 
krajowy echce zatrzymać, pozostali tam 
przez dalsze trzy lata, lecz nie jako urlopo 
wani, ale w tej formie, iż rząd węgierski 
oddaje ich do dyspozycyi wspólnemu Rządowi. 

Według najnowszego obliczenia ludno- 
ści w Bośni i Hercegowinie znajduje się tam 
23 miast i miasteczek, posiadających cd 26.268 
do 3.200 mieszkańców. W rzędzie miast zaj- 
muje pierwsze miejsca Serajawo, liczące 
26.268 mieszkańców. Następnie idzie Mostar 
(12.665 m.), Banjaluka (11.857 w.), Bjelina 
i Dolna Tnzla posiadające po nad 7.000 m., 
Trawnik i Tesanij po nad 5.000, siedm 
miast po nad 4 tysiące, a dziesięć wyżej niż 
3.000 mieszkańców. Jak we wszystkich mia- 
stach, tak i Serajewie przeważa ludność ma- 
hom.stzńska, 


| (Odznaczenie barona kroackiego hr. Khuena. — 
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Wykluczenie księcia Aleksandra 
z armii rossyjskiej. 


Dzienniki podają dosłowne brzmienie 
rozkazu dziennego, odnoszącego się do ks. 
Bułgarskiego. Takowy wydany pod d. 2go 
b. m. brzmi: „Jego Wysokość książę Buł- 
garyi, Aleksander, zostaje wykluczonym 
Z armii rossyjskiej. Batalion strzelców 
nr. 13, imienia Jego Wysokości ks. Buł- 
garskiego, ma odtąd nosić nazwę „18 ba- 
talionu strzeleów*. 

gólsie zwracają na to uwagę, iż 
w rozkazie nie użyto wyrażenia: „wykre- 
ślony z listy“, lub „uwolniony“, lecz „wy- 
kluczony*, co poniekąd wskazuje, iż kołom 
decydującym zależało na tem, aby w najo 
strzejszem świetle przedstawić niezadowo- 
lenie z qotychczasowego postępowania 
władcy Bułgarskiego. 
etersburga donoszą, iż powyższy 
rozkaz wyszedł ca! rak e i 
niespodzianie, tak, iż żaden z ministrów 
o mm zgołą nie nie wiedział. Minister 
| Giers zawiadomi? ambasadora angielskiego 
o dokonanym już fakcie, starając się przez 
osobista ingerencyę stępić ostrze drażliwo 
ści, Jaką surowa decjzya cara mogła wy- 
wołać w Anglii, przedewszystkiem zaś na 
dworze królowej, spowinowaconym z księ- 
ciem Aleksandrem. W Rossyi wypadek, 
o którym mowa, wywołał nadzwyczajne 
wrazenie 1 rozmaicie jest komentowany. 
Koła rządowe starają się umotyw.wać de- 
cyzję cara (em, że „rewolucyonista" nie 
może być członkiem armii, a tem bardziej 
szefem pułku rossyjskiego, oraz przekona- 
jnIem, 1% car upokarzając w ten sposób 
księcia Aleksandra, zmusi go moralnie do 
abdykacyi N. Wrem. upatruje w tem na- 
wet uproszczenie działania konferencyi, 
ponieważ wybór księcia na gubernatora 
Wschodniej Rumelii, a przez to i unia 
osobista, o której marzono , stały się teraz 
uiepodobnemi. 

„Dzienniki angielskie wszystkich od- 
cieni wyrażają jednomyślnie niezadowole- 
nie Z powodu surowego obejścia się z ks. 
Aleksandrem, i zwracają uwagę, iż książę 
jest generał - majorem wojsk niemieckich i 
i pałkownikiem austryackim. 


„agata Lwowska“ z dnia 10 listopada 1885, 
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Konferencya ambasadorów. 


go nakładu, na sobotniem posiedzeniu kon- 
ferencyi ambasadorów odbyła się tylko o- 
gólna wymiana zapatrywań, przyczem nad- 
mieniono, iż przywrócenie dawnego stanu 
należy wziąć za podstawę dalszych narad. 


Z powodu jednak uwag niektórych ambasa- | 


dorów, uznano, iż lepiej będzie nie ograni- 
czać rokowań do tak ciasnych granie. Mi- 
mo to sądzą w Konstantynopolu, że konfe- 
rencya uchwali przywrócenie dawnego sta- 
nu, lecz że w skutek zastrzeżeń ze strony 
niektórych mocarstw kwestya wykonania ta- 
kiej uchwały przez użycie siły nie będzie 
wcale przedmiotem narad. 

Do Montagsblattu donoszą z Konstan- 
tynopola: Na ostatniem posiedzeniu konfe- 
rencyi odbyła się ożywiona dyskusya. Sko- 
ro reprezentant Rossyi poruszył kwestyę 
osoby księcia bułgarskiego, oświadczył am- 
basador angielski, że pytanie, czy książę 
Aleksander pozostanie księciem bułgarskim, 
zależy jedynie od Bułgarów, ewentualnie 


od Turcyi; kwestya ta nie obchodzi Zaś 
konferencyi. Uwagę tę przyjęto w mil- 
czeniu. 


RE > TASAN mannar 


Sprawy rossyjskie. 
(Przyczynek do russyfikacyi ziem nadbałiyekich). 


Kölnische Zeitung otrzymuje z Rygi ko- 
respondencyę następującej treści: 
Kilka gmin chłopskich w Inflantach 
wystosowała za pośrednictwem komisyi pe- 
tycyjnej prosby do cara o zniesienie now- 
szych rozporządzeń, ograniczających wol- 
ność sumienia. Petycye podobnej treści wy- 
słali chłopi letycey w wielu innych gminach. 
Na mocy ukazów najnowszych, dotyczą- 
cych języka, urzędy pocztowe nie chcą wy- 
dawać listów pieniężnych, skoro odbiorca 
nie pokwituje w języku roszyjskim. Tym 
sposobem poczta przestrzega w służbie publi - 
cznej nauki języka, z tem jednakże nadmie- 
nieniem, że sama lekeyi nie udzielą i pu- 
blieznaść często zostawia w ambarasie i zu- 
pełnej bezradności. W niektórych razach 
poczta posunęja się tak daleko, że nie przy- 
jęł: listów z niemieckim adresem, pocho- 
dzących od władz, którym i nadal z innemi 
urzędami miasta i prowineyi wolno prowa- 
dzić korespondencyę w języku niemieckim 
Kurlandya może niezadługo straci 
przywilej, który w całej Rossyi sama tyl- 
ko posiada. Ohociaż bowiem rząd we wszyst 
kich dzielnicach państwa, nawet w Estonii 
i Ioflxntach, ściągał podatek 4 procesowy 
przy sprzedażach wsi i domów, to Kerlan- 
dya dotąd była wolną od tego ciężaru. Te- 
raz zaś ministerstwo skarbu układu plan za- 
prowadzenia w Kurlandyi podatku na lisiy 
kupna i sprzedaży. 


Uzbrojenie Turcyi i stan Krety. 


Korespondenci z Konstantynopola do 
National Ztg. i Köln. Ztg. donoszą równo- 
cześnie, że Porta obecnie poczyniła takie 
zarządzenia zbrojne, któreby jej pozwoliły 
wystąpić z pogotowiem zbrojnem w każdym 
nieprzewidzianym wypadku. Do Kóln. tg. 
donoszą, że wszystkie korpusy tureckie, 4 
wyjątkiem dwóch w okręgu Yemenu i Ba- 
gdadu zostały zmobilizowane. Ale i te by- 
łyby już uruchomione obecnie, gdyby nie 
brak odpowiednich funduszów. Porta stara 
się wprawdzie o nową pożyczkę, ale do- 
tychczas nadaremnie. Między innemi uda- 
wał się rząd do rady zawiadowczej Skon- 
solidowanego długu państwowego, otrzymał 
jednak odmowną odpowiedź, ponieważ Por- 
ta nie wypełniła pewnych zobowiązań na: 
tury administracyjnej. ; , 

Korespondent National Zig. twierdzi, 
że obecnie w-zystkie usiłowania zbrojne 
mają na celu zabezpieczenie od strony Gre- 
cyi. Potwierdza to i Köln. Ztg. dunosząć 0 
wyczerpującem sprawozdaniu Sawasa baszy 
o stanie rzeczy na Krecie Najważniejszymi 
ustępami sprawozdania są te, które mówię 
o zupełnem ogołoceniu wyspy z wojsk tu- 
reckich i o tem, że gubernator w obec bez- 
bronności władz tureckich, wyraża obawę 
powstania, względem którego znalazłby się 
zupełnie bezradnym i narażonym Na więk- 
sze niebezpieczeństwa. W dalszym ciągu 
swojej relacyi, podnosi Sawas basza, że 
konsulowie mocarstw popierają szczerze Je- 
go usiłowania Konsulowie zgodzili się z nim 
na zarządzenie, wydalające greckiego zastęp- 
cę, który podniecał Kandyotów do powsta- 
nia. Oprócz tego reprezentanci mocarstw 
działają solidarnie nad uśmierzeniem wzbu- 
rzonych umysłów. Ale wszystkie te  usiło- 
wania nie zdołają na dłuższy czas wy- 
wrzeć wpływu skutecznego, jeżeli, według 
relacyi Sawasa baszy, mieszkańcy wyspy 
aie będą widzieli żołnierzy, którzy mogliby 
poprzeć groźną choć spokojną postawą we- 
zwanie do spokoju i urzymania porządku. 
Przedstawienie powyższe miało spowodować 


Portę do wydania rozkazu, według którego 
stan czynnej załogi na Krecie podniesiony | 


Jak donieśliśmy w części wezorajsze- | 


„będzie do 16 batalionów. Komenda nad 
; wojskami, którym powierzono czuwanie nad 
jporuszeniami greckiemi, oddaną ma być 
i Achmed Ejubowi baszy, który już w woj- 


| nie 1877 roku, brał czynny udział i wy- 
,wiązywał się dość dobrze z powierzonych 


i mu obowiązków. 
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— Dr. Wereszezyński, członek Wy- 
działu krajowego, zasłabł dość ciężko. | 

— Domejko powrócił już z Ziemi Swię- 
tej do Paryża, zkąd udać się ma do Chili 
dla odwidzenia swoich synów, lecz nie z za- 
miarem pozostania tam. 

(m) Izba handlowa i przemysłowa 
we Lwowie przeprowadziła wczoraj pod prze- 
wodnictwem p. Simona i w obecności komisa- 
rza rządowego, starosty p. Michla, ponowną, 
kilka godzin trwającą dyskusyę nad sprawą 
rozległości uprawnień przemysłowych tutejszych 
handlarzy sukien i sukna. Sprawa ta jest już 
znaną czytelnikom naszym z obszerniejszej re- 
lacyi podanej z ostatniego posiedzenia Izby. 
Wys. Namiestnictwo zapytało tę instytucyę, 
czy i o ile mają być uwzględnione rekursa 18 
kupców, handlujących suknem i gotowemi ubio- 
rami, a wykonywujących zarazem profesyę kra- 
wiecką bez fachowego uzdolnienia, wniesione 
przeciw orzeczeniu władzy przemysłowej która 
nałożyła na nich pierwszy stopień kary, t. j. 
upomnienie. Zamiast stanowczej odpowiedzi na 
to pytanie jasne, komisya przemysłowa Izby 
zaczęła rozbierać kwestyę z stanowiska zasa- 
dniczego, wdała się w interpretacyę ustaw obo- 
wiązujących, wyszła po za ramy pytania Wys. 
Namiestnictwa i w ogóle zajęła niejako stano- 
wisko ciała ustawodawczego a nie stanowisko 
korporacji. czysto informacyjnej. Poglądy tej 
komisyi, która w ostatecznych wnioskach swo- 
ich przemawiała za nieuwzględnieniem rekur- 
sów, trafiły na silną opczycyę ze strony komi- 
syi handlowej, która zajęła bardziej realne sta- 
nowisko, nie zapuszczała się w subtelną inter- 
pretacyę obowiązujących ustaw i wniosła, ażeby 
Wys. Namiestnictwo uwzglądniło wszystkie 
wniesione doń rekursa. Wywody pro i contra 
trwały wczoraj od godziny 6'/, do 9*/, aosta- 
tecznie zwyciężyły poglądy i wnioski komisyi 
handlowej, zalecające Namiestnictwu uwzglę- 
dnienie rekursów 18 kupców handlujących 
suknem i gotowemi ubiorami, a trudniących się 
zarazem przyjmowanium t. z. obstalunków. Na 
wstępie posiedzenia przyjęła Izba do wiadomo- 
ści odezwę dyrekcyj dróg żelaznych imienia 
Karola Ludwika i północnej Cesarza Ferdy- 
nanda, według której instytucye te dały odmo- 
wną odpowiedź na przedstawienie Izby co do 
zatrzymania pociągów kuryerskich w miesiącach 
zimowych, pociągi te bowiem nie opłacają się 
nawet w miesiącach letnich. Towarzystwu nafto- 
wemu oistąpiła Izba odezwę konsula austrya- 
ckiego w Wrocławiu, który wyraża zdziwienie, 
że na Górnym Szłązku rozszerza się co raz 
więcej konkurencya nafty amerykańskiej i kau- 
kazkiej, 

— Do Rady powiatowej jaworowskiej, 
przy wyborze uzupełniającym z grupy większych 
posiadłości, wybrany został p. Kajetan Toro- 
siewiez, właściciel dóbr. 

- Rozdawanie nagród sługom domo- 
wym mieszkańców miasta Lwowa, ośmnaste 
z kolei, odbędzie się w dniu Nswego roku 1886 
o godzinie 10 przed południem, w sali dyrekcji 
galicyjskiej kasy oszczędności. Ubiegać się 
mogą o nagrodę słudzy obojej płci, urodzeni 
w Galicyi i Wielkiem Księstwie Krakowskiem, 
Jeżeli książeczką służbową udowodnią, iż u tego 
samego służbodawey, od którego się o nagrodę 
zgłaszają, lub u tegoż rodziny, bez przerwy 
nie mniej jak piętnaście lat, a z tych przy- 
najmniej ostatnie trzy lata we Lwowie służyli. 
Nawet słudzy, którzy przed sześciu laty przy 
rozdawaniu nagrodę otrzymali, mogą się o 
powtórną nagrodę ubiegać, jeżeli przez prze- 
ciąg tych sześciu lat u tego samego służbo- 
dawcy lub po śmierci tegoż u jego rodziny, 
we Lwowie mieszkającej, w dalszej służbie zo- 
stają, Każdemu słudze, który się zgłosi z ksią- 
żeczką, powyższe lata służby udowadniającą 
w kancelaryi galicyjskiej kasy oszczędności, 
wydany będzie drukowany blankiet prośby, 
którą po należytem wypełnieniu wskazanych 
w niej rubryk przez siużbodaweów i przewie- 
lebnych księży proboszczów parafij, w których 
mieszkają, najpóźniej do 1 grudnia roku bież. 
w tej samej kancelaryi oddać należy, albowiem 
późniejsze zgłoszenie się nie będzie nwzglę- 
dnione. Kto w dniu Nowego roku osobiście 
się nie stawi do odebrauia przyznanej mu 
nagrody, przypisze sobie samemu utratę tako- 
wej, jeżeli nie udowodni przeszkody, nie da- 
jącej się uchylić. 

— Sezon myśliwski, kniejowy, jest 
właśnie w pełnym rozwoju. Miesiące październik 
i listopad dają myśliwemu najwięcej swobody i 
najszers”e prawa, według ustawy bowiem wol- 
no mu teraz polować na wsrystką zwierzynę 
łowną, z wyjątkiem łań, kóz, cieląt i szpicza- 
ków, to jest płci nadobnej i młodzieży jeleni i 
sarn, tudzież kur głuszeów i cietrzewi. Z wielu 
jteż okolic kraju mamy wiadomości, że trud 
myśliwego, tam mianowicie, gdzie się prowadzi 


jaka taka gospodarka łowiecka, w tym roku 
nie jest marny i wynagradzany bywa hojnie 
jeżeli nie obfitym łupem, to urokiem wrażeń, 
jakie daje nie pusta knieja Dzięki bezśnieżnej 


prawie zimie ostatniej, stan kuropatw podniósł | 


się widocznie, a łagodna wiosna i suche lato 
licznie wypiastowały młodzież zajęczą i sarnią. 
Prawda, że z tych samych warunków klima- 
tycznych korzystało także gniazdo lisie. a dra- 
pieżny ten ród wszędzie w tym roku doszedł 
do niesłychanej przewagi. Słyszeliśmy o odby- 
tem niedawno pod Lwowem polowaniu, na któ- 
rem ubito więcej lisów niż zajęcy! Wszędzie 
też walkę na śmierć wypowiedziano panu me- 
kicie, urządzając nań umyślne obławy w knie- 
jach, w ksórych stał się plagą gospodarstwa 
łowieckiego, jak naprzykład w Kuchajowskiej, 
która położeniem swem i rozmiarami zasługuje 
na miano najpiękniejszego rewiru podlwowskie- 
go. Już w roku zeszłym zdarzyło się tam, że 
na jednem stanowisku strzelał myśliwy do trzech 
lisów. W tym roku stan tych ostatnich jeszcze 
się zwiększył Dlaczego i dzików jest w tym 
roku pod Lwowem więcej, niż zazwyczaj, trudno 
na to pytanie odpowiedzieć. Rozmnożyły się 
chyba z tego powodu, że dla skąpego śniegu 
ostatniej zimy polowanie na te szkodniki było 
wielce utrudnione. A może ściągnął je tu 
obfitszy niż zwykle urodzaj żołędzi i innych 
owoców leśnych? Bądź co bądź panowie my- 
śliwi — a głównie lwowskich mamy na myśli — 
mają przed subą pole bardzo wdzięczne w tym 
roku, a oddając się szlachetnemu sportowi Z u- 
miarkowaniem, nietylko użyć mogą rozkoszy 
łowieckiej, ale i zapewnić dalszy rozwój zwie- 
rzostanu w swych rewirach na przyszłość. Jako 
przykład, że staranna gospodarka w rewirach 
podlwowskich dziś już wydawać zaczyna piękne 
owoce, przytoczymy fakt, iż we wspomnionej 
wyżej kniei kuchajowskiej, stanowiącej jeden 
z licznych rewirów tutejszego Towarzystwa my- 
śliwskiego im. św. Huberta, na ostatniem polo- 
waniu ubito w ciągu jednego dnia: dzika (drugi 
mocno postrzelony uszedł), 8 lisów, 19 zajęcy, 
jarząbka, słonkę i kilka sów uralskich. Sarny 
widziano w każdym prawie miocie, ale Dyana 
tym razem w szezególniejszej miała opiece ro- 
gacze. o 

-- Operetka. (J.) Wznowieniem Offen- 
bachowskiej Pięknej Heleny nie przysłużono 
się ani publiczności, ani też większej części 
występujących w operetce tej artystów. Pani 
Radwan-Trapszo przedstawiła się nam po raz 
pierwszy w roli Heleny i wyznać musimy szcze- 
rze, iż zawiodła tym razem oczekiwania nasze 
nietylko pod względem śpiewu, ale nawet gry 
i stroju. Koloratury, jakiej partya ta wymaga, 
nie posiada pani Trapszo wcale, ztąd też ustępy 
zaopatrzone w takową wypadły zamazane i nie- 
zrozumiale. Głos jej tak jest jednak ładny i 
wdzięczny, iż uważamy sobie za obowiązek 
przypominać nieustannie potrzebę kształcenia 
go, zanim będzie za późno. Wszak nie brak w 
operetce naszej odstraszających przykładów ta- 
kiego właśnie zaniedbania. To samo wypada 
nam powiedzieć i p. Florjańskiemu, który spie- 
wał tym razem dosyć przyzwoicie, chociaż w 
głosie znać było pewne zmęczenie. Dyrekcya 
nie powinna przymuszać go do skoków tego 
rodzaju jak śpiewanie jednego dnia partyi Ra- 
damesa w Ażdzie a we dwa dni później Pa.ysa 
w Pięknej Helenie. Nie powinna tego robić 


Ą 


waną zostanie. 
wiednią dla koncertów, chociażby już dlatego, 
że jest największą ze wszystkich i wysoce aku 
: styczną. 

— Dla wygnańców z Prus złożyli: 
na ręce p. prezydenta miasta, jako wiceprezesa 
| komitetu: hr. Gołuchowski w Łosiach dwukro- 
i tnie po 100 zł; zaś w banku krajowym: pp. 
hr. Potoc'i z Glinian 42 zł., pochodzących ze 
składki w powiecie przemyślańskim. — Admi- 
nistracya Dziennika Polskiego 24 zł. i pewtór- 
nie 20 zł. Zarząd teatru pod dyr. E. Baczyń- 
iskiego 41 zł. 45 et. Kwotę 12 zł., złożoną 
przez kilka osób jako wstęp za niedoszły do 
skutku festyn i kwotę 38 zł. 40 ct., złeżeną 
przez pp. lekarzy, urzędników i służbę zakładu 
w Kulparkowie. 

— Repertoar teatralny. Dzisiaj, we 
wtorek, 10 b m, Norma, opera w 4 aktach 
Belliniego, z panią Arklową w tytułowej par- 
tyi. — Jutro, we środę, l1 b m., po raż 4 
Dyoniza, komedya w 4 aktach Al. Dumasa, 
z panią Stachowicz w roli tytułowej. — We 
czwartek, 12 b. m., Faust, opera w 5 aktach 
Gounoda, z panią Arklową. — W piątek, 18 
b. m., po raz pierwszy Karyerowicz, komedya 
w 4 aktach Józefa Blizińskiego, tytułową rolę 
odtworzy p. Lubicz — W Sobotę, 14 b. m, 
Bal maskowy, opera w 5 aktach Verdi'ego. — 
W niedzielę, 15 b. m, po południu Zona cu- 
dzoziemca, dramat w 5 aktach przez Wandę 
Podgórską, wieczorem Grasparone, opera komi- 
czna w 3 aktach Millóckera. — W ponie- 
działek, 16 b. m., po raz drugi Karyerewicz. 


= Wypadki. Jan Kawa. parobek, prze- 


jechał na placu Krakowskim 50-letnią, - głucha 


Gittlę Menkes, żebraczkę, którą z powodu do- 
znanego skaleczenia w głowę, odstawiono do 
szpitala. — Spłoszył się wezoraj koń doroż- 
karski, na placu Jagiellońskim bez dozoru po- 
zostawiony, lecz najechawszy na studnię przy 
tym placu, po złamaniu dyszlów zaplątał się 
w upiząż i został na miejscu powstrzymany. — 
Taki sam wypadek zdarzył się także na Wy- 
sokim Zamku, z powozowymi końmi pani hr. 
|K., przyczem woźnica złamał nogę 

= Dzieciobójstwo. Marya Rak. sługa, 
| dopuściła się prawdopodobnie uduszenia swego 
dziecka, płci męzkiej, przy porodzie”, 


do piwnicy w miejscu swej służby pod l 13 


przy placu Bernardyńskim. Po oględzinach le- 
karskich odstawiono chorą matkę do głównego 
szpitala, a zwłoki dziecka do kostnicy i wdro- 


żono postępowanie „Karne. 
— Samobójstwa. Dnia 4 b. m. ode- 


gekwestrator gminy miasta Stanisławowa, Ja- 
| rosła Borkowski, liczący lat 40, Żonaty i oj- 
| ciec ¿rojga dzieci. Powód samobójstwa niewia- 
| domy. — W Dbrofijówee, pow. skałackiego, za- 
|strzeisł się z niewiadomej przyczysy strażnik 
skarbowy, Julian Robacki. 

— Pożar w Rabie wyżnej. pow. myśle- 
nickiego, Spalił tartak parowy ze składem 
drzewa i urządzeniem. Ubezpieczona szkoda 
obliczona na 30.000 zł. — W Lutowiskach, 
pow. samborskiego, pogorzało czterech gospo- 

| darzy, których strata wynosi 4.832 zł. Z po- 
gorzelców jeden tylko był asekurowany. Za- 
chodzą w tym wypadku poszlaki, že ogień był 


Sala Sokoła bardzo jest odpo- | 


który 
zaskoczył ją dnia 7 b. m. wieczór, gdy zeszła 


brał sobie życie przez otrncie się strychniną 


naturalnie w takim tylko razie, jeżeli jej zależy | podłożony, % poszlakowane indywiduum znaj- 
na zaszanowaniu i utrzymaniu głosów artystów. | duje się w ręku sądu. 

Dbałości i starania w tym kierunku nie może- — 0dkopywanie starożytnego mia- 
my się Żadaą miarą dopatrzeć. Słyszeliśmy już | sta rzymskiego, Bregentium, postępuje ciągle. 
niejednokrotnie jak wysoki sopran śpiewać mu- | Q;kryto już zupełnie jakiś dziedziniec, NR 
siał altowe a baryton tenorowe partye. Dość | trów długi a 54 szeroki, otoczony grubym mu 
przypomnieć panią Kasprowiczową w partyach | rem, wzdłuż którego ciągną się przedsionki 
Aldony, Marty w „Fauście* Halki i Azuceny. | z ławkami. A 

Pan Florjański, o którego projektowanym wy -- Kraszewski misł jeszcze we czwat- 
M ej s ND ba m 7 mky studia kriig | tek opuścić więzienie w Marielu i udać się 
wieści, powinienby śpiewać jak najrzadziej i to | | Gotacd o WEA A e e 
tylko w małych i niezbyt forsownych partyach. | pu a och, nie był jednak do 
[naczej bowiem głos dzisiaj już trochę sforsno- | zma R i zdecydowany, czy zamieszkać 
wany, do reszty zmęczy. [m później zechce go ka ać od TA = z łą p A 
ratować, tem więcej czasn straci na niezbędne | Ua: dE R aa y D zina 
w takich razach wypoczywanie. Pp. Myszkow- | OZNI SR ULA adikk sata ró: Plade, 


ski i Skalski, jako Kalchas i Menelaus, wielce właściciel w Cannes, usłyszawszy, że doktoro- 
byli zabawni. Jeżeli wyróżnimy jeszcze panię wie zalecili jubilatowi Kraszewskiemu ciepły 


; : : ims owiedzi i: i 5 
Kasprowiczową (Oresta) i pana Kiczmana (Aga- klimat, A a rush ae AE A 
memnona) to o reszcie możemy zamilezeć. a ÓW pi | > 


. P = WSZ stko jest na jego ozkaz rozuniie się bez- 
— Koncert wojskowej muzyki 9 y ' JEBOTE J, rozuniie się 


, f / J łatnie. Ja go osobiście ni , ale jeste 
pulku piechoty, który się, odbył w sali „So: | Wielkim jeo admiratorem. cheg zatem okazać 
kula“ w niedzielę po południu, zgromadzi w. i 


bardzo liczną publiczność. Że cały, bardzo do- na nióję AYO mu pozy agi 
borowy program został wykonany znakomicie, 
o tem nie potrzebujemy nawet wspomineć; or- 
kiestra p. Falla dostatecznie znaną jest ze swej 
doskonałości. Kilka numerów musiano powtó 
rzyć; waryacye na trąbkę Rodego, odegrane 
znakomicie, wywołały prawdziwą burzę okla- 
sków. W sezonie zimowym grywać będą tego 
roku naprzemian dwie muzyki 9 i 80 pułku 
piechoty, Myśl urządzania tego rodzaju koncer- 
tów jest nader szczęśliwą to też koncerta te 
w roku ubiegłym bardzo lieznie bywały odwie- 
dzane. Towarzystwu gimnastycznemu życzymy, 
żeby obecny sezon przyniósł jak najlepsze re- 
zultaty pieniężne. Spodziewamy się, że publi- 
czność odwiedzać będzie te produkcye jak naj- 
liczniej; jestto najlepsza sposobność spędzenia 
przyjemnie chwil kilku i pomncżenia funduszu 
budowy gmachu Sokoła. Dowiadujemy się, że 
koncerta pani Luki mają się odbywać w sali 
gimnastycznej, która w celu usunięcia zbytniego 
rezonansu odpowiedniemi draperyami udekoro- 


— W stanie zdrowia I. Królikow- 
skiego w ostatnich dniach żadna biestety nie 
| nastąpiła zmiana na lepsze Jeden z lekarzy 

warszawskich pielęgnuje go troskliwie. Do cho- 
roby nerek przyłączyła się cheroba sercowa, U- 
niemożliwiająca prawie zupełnie leżenie w łóż- 
ku. Wycieńczony i osłabiony chory, zmuszony 
jest ciągle siedzieć w fotelu. Artyści teatrów 
| warszawskich powzięli myśl przyjścia z pomocą 
materyalną złożonemu ciężką chorobą znakomi- 
temu artyście W tym celu postanowiono w naj 
krótszym czasie urządzić widowisko południowe 
w teatrze Wielkim, które jednakowoż potrzebu- 
je jeszcze zatwierdzenia właściwej, władzy. W 
przedstawienia tem weźmie również udział ŻóŁ- 
kowski, który cdegrać ma  przepyszną scenę 
aktu trzeciego z Hrabiny moniuszkowskiej, od 
lat kilku nieuxazującej się na ofiszu, O licznym 
udziale publiczności wątpić nie meżna. 

-— Oaza arabska. Miasteczko arabskie 
Ngaous znajduje się o 70 kilometrów na połu- 


dniowym wschodzie Batua i tam rezyduje za- ; Ze skrupulatnością, zasługuj iesieni 
rząd mieszanej kolonii Buled-solitanów. Ngaous ARR tu ALE. treść aaa EL 
jestto najpiękniejsza oaza pośród stepu, na któ | by z osobna, w sposób nie Ea diający żad- 
rym zaledwie gdzie niegdzie ukazują się | nej wątpliwości; przyczem składa dowody nie- 
małe drzewka owocowe, a czasami tylko migda- | pospolitej biegłości w literaturze średniowiecz- 
łowe drzewa. Step ten nagi i rozległy jest wy- | nej. Według wywodów dra Antoniewicza, przed- 
bernym kontrastem oazy, której bogactwa są | stawiają tedy wspomniane rzeźby po kolei scen 
niezrównane, a woda wyborma i nadzwyczaj | z t. z. Zamku miłości (Chastel g amour), 2 ei 
obfita Idąc przez miasteczko, co sto metrów | mowanej farsy 6 Arystotylesie i Filii, z noni 
prawie trzeba przeskakiwać przez seguia, czyli | su o Piramusie i Tyzbie, z t. z. Li romans del 
kanały umyślnie wykopane do użyźniania ziemi, | chevalier de la charette (Chrestiena de Troyes) 
Co też za piękne tam ogrody, jakie owoce! |z Parcivala (tegoż autora); z romansu o Trsta. 
Liczba grusz jabłoni, morel, brzoskwiń, śliw, | nie i Isoldzieę, z starofraneuskiego poematu o 
fig it d. jest olbrzymia. Drzewa przeładowane | jednoroźcu, z prozaicznego romansu o Lancelo- 
owocami tak, że liści nie widać. Najbogatszą | cie, w końcu zaś z romansu o Parcivalu, wedle 
jest posiadłość pewnego majętnego krajowca, | interp lacyi Gerberta w dziele Orestiena de 
zwanego Si-Seddik-ben-si Ahmed, który ma | Troyes Bardzo pouczającem jest zestawienie tych 
młyn, ogród, łąki i mnóstwo trzód. W sadzie | rzeźb z inneml podobnemi znanemi Z A 
rozległym na 700 kwadr. metrów jest przeszło | dzieł średniowiecznej sztuki snycerskiej, KA 
400 drzew owocowych, uginających się pod owo- | ne z wielką dekładnością i scisłością Autor 
cem. Co za szkoda. że tam się nie znajduje | dochodzi do rezultatu, że arcydzieło powstało 
jaka europejska kolonia! w roku XIV i wyszło z pod dłuta jakiegoś 

| — Pożyteczny projekt. Pod tytułem | Francuza. Zwracając tymczasowo niniejszą wzmian- 
„Biuro techniki hygienicznej* ogłasza Medy- | ką uwagę publiczności na dziełko dra Anto- 
cyna obszerny artykuł znanego hygienisty dra | niewicza zastrzegamy sobić prawo podać dokład- 
St. Markiewicza, który występuje z projektem | niejszą o niem wiadomość w jednym z naj- 
utworzenia w Warszawie specyalnego zakładu, | bliższych zeszytów „Przewodnika naukowe a 
mającego się zajmować dezinfekcyą mieszkań, | literackiego“, ” > 
odzieży, hygienicznem urządzaniem mieszkań, 
usuwaniem wilgoci w domach, badaniem wody 
studziennej, zaprowadzeniem sanitarnych urzą- 
dzeń w fabrykach i t. p czynnościami, Autor 
szeroko i nader wymownemi motywami projekt 
swój popiera. 

— Popłoch w teatrze. Dnia 1 listo- 
pada w teatrze Praslin w Nantes, podczas 
przedstawienia opery Rosiniego „Wilhellm Tell“ 
zapaliła się w 4 nkcie na scenie firanka ga- 
zowa, mająca odtworzyć deszcz. W pierwszej 
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Bank Rolniczy we Lwowie. 
(Ulica Karola Ludwika l. 1) 
Dnia ? listopada 1335, 
Ceny à 100 kilo — loco Lwów. 


chwili w sali i na scenie zapanował popłoch. Pszenica gotowa. 650 7.25 
Za wdaniem się jednak kilku rozsądnych przy- usposobienie hi -= r 
tomnych osób, udało się opróżnić teatr bez puo R gotowe. 5:25 575 
najmniejszego wypadku; jedynie jeden z urzę- usposobienie BTO 
dników teatru został w pierwszej chwili tłoku Ow les obroczny 525 575 
raniony. usposobienie spokojne e. 
— Aerolit. Z ubiegłej środy na cawar- Jęczmień 525 7:— 
tek, o godzinie wpół do £ w nocy, przeleciał usposobienie 
w okolicach południowych Lublina aerolit Kie- Rzepak nowy 9— 0.75 
runek miał od południo zachodu ku południo- usposobienie lepsze i pa 
wschodowi. do nasienia —— —'— 
Kronika podróży. P. Hirszenfeld Groch do gotow. 6:— 9— 
uczestnik wyprawy polskiej do Kamerunu, wy- obroezny a 
jechał? w tych dniach z Paryża do Australii. Wyka 450 575 
Podróż tę p. Hirszenfeld przedsięwziął na ko- Bobik —— — 
rzystniejszych dla siebie warunkach aniżeli te, Hreczka 650 RZE 


jakie proponowano mu w celu ponownego wy- Kukurudza > EA E oan 
jazdu do Afryki Główny cel podróży jego do usposobienie 
Australii jest czysto naukowy. Przed wyjazdem | Chmiel za 56 kl. bez popytu 18— 40 — 


pana Hirszenfelda z Paryża, towarzystwo gen- usposobienie 

graficzne tamtejsze zażądało cd naszego zi*mka Koniczyna Czerwona 30:— 45— 

fotografii jego, w celu umieszezenia jej w albu- biała . wy R 
szwedzka „SZEBREE M 


mie towarzystwa, przeznaczonym na utrwalenie 

rysów pierwszorzędnych podróżników europej- 

skich. W podróży tej towarzyszy p. Hirszenfel- ; 
dowi żona jego, Angielka, podróżniczka z za- 

miłowania, która aoz bardzo jeszcze młoda, od- 

była już raz podróż naokoło świata. 


Spirytus za 10.000 lt. pret. —— —*— 
Usposobienie w handlu zbożowym bez 

zmiany. Chmiel bez odbioreów. 

Bank rolniczy utrzymuje na składzie 

iw magazynach swoich: owies, chmiel 

i przyjmnje zamówienia na maszyny rol- 

nicze. 


A | 


ATE kb; h K 2 ; 
atatt | g y n | Wiedeń, 10 listopada. (Tel. 
Nadal | GTAGKI UHR WAU Lwowskiej). Na wero a Po 
źnego przypędzono ogółem 2948 sztuk wo- 
- Skarbiec katedry na Wawelu | łów, między temi galicyjskich i bu- 
został znakomicie wzbogacony odkryciem doko- E oa wee oraich 591, niemie- 
nanem przez X Ignacego Polkowskiego w r. kane a, ae = przypęd był 02 sztuk 
188: podczas wizyty biskupiej. Przedmiotem moie jezy pne nzeszieEo tygodnia. Z Gali- 
tego odkrycia były trzy szkatułki misternej re- cyi i Bukowiny przypędzono WIRE 
boty, 0 których X Polrowski niebawem potem Aa e tygodniem o 37 sztuk więcej. 
zdał uczonemu światu sprawę w broszurce wy- Be S Dak był ra ożywionym. Ce- 
danej tegoż roku w Krakowie, pod tytułem: ny były mniej więcej równe zeszłotygodnio- 
„Dawne relikwiarze katedry krakowskiej“. wym, _ Płacono za woły a paSOmA gali CY): 
Jedna z tych szkatułek stanowi prawdzi- skie i bukowińskie po 54 do 57 złr., naj- 
we arcydzieło średniowiecznej sztuki snycerskiej, į przedniejsze Do 58 do 60 złr., wyjątkowo 
Przedstawia ona w dwudzie.tu rzeżbach, po roz- 62 złr. węgierskie po 54 do 59 i 60 do 68 
maitych „stronach tejże szkatułki w mniejszej | złr., niemieckie pE 56 do 61 i 62 do 6450 
lub w większej il ści umieszczonych, cały sze- | złr, woły z pastwiska, bez różnicy zkąd 
reg scen, wyjętych z średniowiecznych roman | pochodziły, po 48 do 54 złr. za 100 kilogr. 
sów. Nie potrzeba dowodzić, jak wielkiej do- | artwej wagi. 
niosłości dla historyi sztuki średniowiecznej by- | 
ło pytanie, z jakich właśnie romansów sceny 
ną wyjęte; raz dla tego, że chodziło o odszu- 
kanie właściwego znaczenia poszczególnych rzeźb, 
powtóre dla tego, że bliższe ich wyjaśnienie, | 
rzucić mogło wiele światła na historyę powsta- i 
nia szkatułki, na kwestyę, kto jest jej antorem 
it. p. X. Polkzwski rzucił pod tym względem 
kilka uwag, przypuszczając mianowicie, że sce- 
ny na szkatułce rzeźbione wzięte są z poematu 
Ekkeharda p. t, Waltharius, tudzież oparte na 
legendzie, znanej z kroniki Boguchwała o Wal 
terze (Walcerze). Bliższe rozpatrzenie rzeczy 0 
kazało jednak błędn:=ść tego przypuszczenia, 
w obec tego aś okavała się potrzeba wytłó- 
maczyć treść rzeźb zachowanych na szkatułce ji oświecenia dr. Gautsch złożył 
w inny sposób, niż to uczynił X. Polkowski. wczoraj przedpołudniem przysięgę służbo- 
Trudnego tego i żmudnego. a jednak na w ręce Najj, Pana. Przy akcie tym in- 


OSTATNIA POCZTA 


oda 


Najj. Pan w towarzystwie generał- 
adjutanta Mondla, dwóch adjutuntów przy- 
bocznych i radcy dworu Popaya powró- 
cił przedwczoraj zrana z Gódólló do Wie- 
dnia i wprost z dworca kolejowego udał 
się do Schónbrunnu. 


Nowomianowany Minister wyznań 


der wdzięcznego zadani», zadania wyjaśnienia | terweniował prezes gabinetu hr. Taaffe. 
treści arcydzieła z motywów średniowiecznej li- | Radca dworu Klaps odezytał rotę przy- 
teratury belletrystycznej, podjął się dr. Jan sięgi 

Bołoz Antoniewiez i przedstawił nam re- Następnie przyjmował Monarcha 
zmitaty swej pracy w obszernem dziełku p. t | byłego Ministra barona Conrada. 

O średniowiecznych źródłach do rzeźb, znajdu- 

jących się na szkatwłce z kości słoniowej, 

w skarbcu katedry na Wawelu. (Odbitka z Pa- Minister- 
miętnika Wydziału filologicznego i histor.-filo- | stwa wyznań i oświaty, którzy byli 
zoficznego Akademii umiejętności, Kraków, 1885.) ' niegdyś wychowańcami Theresianum, udali 


Wszyscy urzędnicy 


się pod przewodnictwem seniora, radcy 
dworu Gniewosza, do p. Ministra dr. Gau- 


tscha, aby złożyć mu swoje życzenia z po- | brunswiekiej 


wodu dostąpienia wysokiej godności. 


Ww niedzielę odbył się na cześć de- 
legatów wieczór u Ministra 
Kallaya. Na dzisiaj został zapowiedziany 
taki sam wieczór u p. Ministra spraw 
zagranicznych hr. Kalnoky'ego. 


Na wczorajszem pełnem posiedzeniu 
Delegacyi austryaekiej obradowano 
nad referatem komisyi budżetowej 
w sprąwie zwyczajnych wydatków na ar 
mię, przyczem zaproponowano. przyjęcie te- 
go budżetu i uchalenie dwóch zuanych re- 
zolucyj, 

Wśród ogólnych obrad delegat Ja- 
worski poruszył kwestyę języka niemie- 
ckiego w armii. Dzisiejsza depesza wiedeń- 
ska podaje w główniejszych zarysach prze 
mówienie tego delegata. , 

Następnie delegat Demel, powołując 
się na odnośne oświadczenie uczynione 
przez p. Ministra wojny w komisyi budże- 
towej powiedział: W Galicyi panują dążno- 
ści do wyparcia języka niemieckiego, które 
mogą się stać groźne. W Czechach znajo- 
mość języka niemieckiego staje się także 
coraz rzadszą, Ministerstwo wojny nie czy- 
ni nie takiego, coby mogło wywołać obawy 
przed uciskiem języków krajowych _ Jedno- 
lita idea państwowa, jeżeli jaż nie może 
w języku państowym znaleźć dla siebie wy- 
razu , musi się uwydatniać przynajmniej 
w jednolitym języku armii. Mowca załeca 
ludzkie traktowanie rekrutów, zresztą zga- 
dza się mowca z przedłożonemi potrzebami 
na armię. l ; 

Po odpowiedzi del. Jaworskiego 0- 
świadczył p. Minister wojny, że wśród 
mniejszych korpusów nie jest wprawdzie 
konieczną znajomość języka niemieckiego, 
ale w wielkiej armii i podczas wojny jako 
Środek porozumienia się i duchowy łącznik 
jest niezbędną. Nie wszyscy żołnierze mu- 
szą umieć po niemiecku, ale niektórzy; 
jakżeżby się inaczej patrole mogły porozu- 
mieć? — Co p Jaworski mówił o szkołach 
średnich w Galicyi, przyjmuje Pp. Minister 
z zadowoleniem do wiadomości. 

Co zaś p. Jaworski powiedział o jedno- 
rocznych ochotnikach, zamianowanych pod- 
oficerami (gdyż nie złożyli egzaminu ofi- 
cerskiego), jest błędne, bo żaden z komen- 
_ dantów nie ceni sobie takiego podoficera, 
który właściwie minął się ze swem powo 
łaniem i za mało zna warunki służby pod- 
oficerskiej. 

Na tem zakończyła się ogólna dysku- 
Sya, poczem sprawozdawca Mattusz zwra 
cał uwagę, że, o ile wie, żadne stronnictwo 
nie atakowało języka armii i komeady. 

Następnie rozpoczęła się dyskusya 
Szczegółowa, 

Przy tytule 4 (wojskowe dusz-paster- 
stwo) ubolewa del Oelz, że odbywają Się 
Zgromadzenia kontrolne w niedziele w Cza- 
sie przedpołudniowego nabożeństwa. P. Mi- 
nister wojny odpowiedział na to: Wyzna- 
czenie zgromadzeń kontrolnych na niedziele 
postanowione zostało nie w interesie wol- 
ska, ale ludności. Odbywanie jednak tych 
zgromadzeń podczas nabożeństwa jest prze- 
kroczeniem wydanych przezemnie instruk- 


Tytuły 1—:3 przyjęto. Przy tytule: 


„magazyny“, uskarżał się Demel, że jedno- 


roczni ochotnicy wbrew swej woli przeno” 
szeni bywają od wybranego rodzaju broni 
do innych. P. Minister wojny odpowiedział, 
że administracya wojskowa mnsi sobie Za- 
strzedz przydzielanie oficerów rezerwy 40 
poszczególnych rodzajów broni. Tytuły 14 
do 17 przyjęto. 

. Przy tytule „wojskowość“, omawiał del. 
Kraus reformy, jakie od roku 1868 zostały 


przeprowadzone na polu wojskowo -lekat- 


skiem ; nie pomogły ani wojskowo-lekarskie 
kursa, ani stypendya j 
byłoby przywrócenie Jozefinum, które zale- 
ca mówca administracyi wojskowej P. Mi- 
nister wojny oświadcza, że zgadza się 2 Wy- 
wodami mowcy, zauważył jednak, że są sto- 
sinki, wśród których energia nie pomoże. 
. Przy tytule „zaopatrzenie“, powoływał 
się del. Heilsberg na to, że przy wyższych 
rangach stan pensyonistów jest 0 1500 o- 
sób większy, niż stan, będących w czynnej 
służbie i wzywał p. Ministra wojny, aby na 


przyszłość temu zapobiegł. Tytuły 18—27, 


przyjęto. 
Przyjęto też wnioski sprawozdawcy, 
ale odrzucono rezolucyę co do cen chleba. 
Następnie przyjęto bez dyskusyl wszy” 


stkie tytuły wydatków zwyczajnych 1, 


nadzwyczajnych na marynarkę wo- 
Jenną. Również przyjęto rezolucyę w spra- 
wie zachęcenia Towarzystw okrętowych do 
budowy okrętów, którychby można użyć W 
razie wojny do celów wojennych. 


Terminu następnego posiedzenia nie- 
Oznaczono. 


Jedynym środkiem 


5 


; Dzienniki berlińskie zapewniają, iż | zabezpieczenia nauki języka niemiec- | mują, że opinia publiczna w tem mieś- 


pierwszem dziełem nowej regencji 
będzie zawarcie kon- 
wencyi wojskowej z Prusami. 


Dziennik Momde zapowiada ogłoszenie 
w najbliższym czasie encykliki papie- 
skiej o liberalizmie. 


Według ateńskiego korespond nta do 
Pol. Corr, mowy Trykupisa w Izbie po- 
działały bardzo uśmierzająco na umysły 
Greków. Gdyby, dodaje korespondent, pan 
Triknpis wystąpił był zaczepnie i dał ha- 
sło do wycieczek przeciw gabinetowi, to 
wyobrażanoby sobie, że z podróży po Eu- 
ropie i styczności z wielu mężami stanu, 
wyniósł przekonanie, jakoby Grecya mogła 
i musiała wystąpić zaczepnie na pole wal- 
ki. Gdy jednak  Trikupis oświadczył 
swoją gotowość popierania gabinetu i takie 
zachowanie się zalecał opozycyi, to tłóma- 
czą sobie tak, że opozycya, nie mając na- 
dziei pomyślnego rozwiązania trudności 
dzisiejszych, chce wystawić obecny gabi- 
net na stoczenie tej niepomyślnej kampa- 
nii. W ten sposób uniknąć chee opozycya 
porażki, ażeby w pomyślnej chwili cieszyć 
się powodzeniem. Ale pomimo, że nikt nie 
sarka na ciężary wymagane przez rząd, i 
że wszyscy przekonani są o konieczności 
ofiar, nikt jednak nie wierzy w powodze- 
nie podjętego ruchu, ponieważ wszys:y 
widzą oczywiste konserwatywne bardzo 
usposobienie Europy. 


Tylko w jednej części wczorajszego 
| nakładu podaną przez Polit. Corr. wiado- 
mość ze źródła bułgarskiego powtarzamy: 
Między naczelnikami ruchu bułgarskiego a 
' Rossyanami, między którymi przedewszy- 
| stkiem miał udział kierownik konsulatu 
rossyjskiego Igelstrom, odbyła się konfe- 
rencya, na której usiłowano pozyskać Ru- 
melijczyków obietnicami. Mimo to, ciż osta- 
| tni oświadczyli stanowczo , iż trwają przy 
| księciu Aleksandrze, i zapowiedzieli, że 
w dalszych podobnych układach już więcej 
udziału mieć nie chcą. 


Biuro Reutera donosi z Kalkuty, że 
lw Mandalaju, stolicy Birmy, król Tibo 
| bezzwłocznie po odebr.niu ultimatum an- 
i gielskiego, zawezwał ministrów na radę, a 
| nazajutrz konferował z konsulari francen- 
l skim i włoskim, którzy doradzali królowi, 
! ażeby przyjął żądania Anglii Tibo wezwał 
j następnie kilku generałów i rozkazał im 
| poczynić przygotowania, gdyż przyjdzie 
i prawdopodobnie do wojny. 


I 


| Lord Hartington występował w prze- 
|szłym tygodniu w Belfast z mową polity- 
czną, w której uderzał na zaczepno odpor- 
ne przymierze torysów ze stronnietwem 
Parnella, Mniemał on, że konserwatyści o 
wśasnych siłach nie mogą odnieść zwy- 
cięstwa, dlatego gotowi są za wielką cenę 
oddać się w ręce secesyonistów irlandz- 
kich, a Parnell mógłby w istocie zostać 
dyktatorem przyszłego parlameutu. Dalej 
oświadczył, że liberalni są gotowi przyznać 
Irlandyi autonomię lokalną, ale pod żadnym 
warunkiem nie pozwolą na oderwanie [r- 
landyi od Anglii. 


="Hgg 


LELEGRANNY GAZETY LWOWSKIEJ 


Zaleszezyki, 10 listopada. (Zel. 
pryw.) Na 45 głosujących został wy- 
brany Z większych posiadłości posłem 
na Sejm krajowy p. Jan Gnoiński 

. Wiedeń, 10 listopada. Na wczo- 
rajszem posiedzeniu pełnej Delega- 
Gyl austryackiej wśród ogólnej 
dyskusyj nad budżetem wojsko- 
wym, delegat Jaworski wystąpił 
Przećiw wypowiedzianym przez p. Mi- 
nistra wojny obawom co do wyucze- 
nia Się języka niemieckiego przez pod- 
oficerów. Mowca wyraził przekonanie, 
iż obecna organizacya szkół ludowych 
i nie jest bynajmniej dla nieniemieckiej 
' ludności przeszkodą do wyuczenia się 
| języka niemieckiego. Gdyby szkoły 
: ludowe pozbawiono ebarskteru naro- 


i dowego, nie byłoby to z pewnością 
|korzystnem dla pedagogicznych ich 
, zadań, a do armii nie wprowadzonoby 
|niezawodnie lepszego, niżeli obecnie 
| materyału. Wszędzie w Austryi, a prze- 
| dewszystkiem w Galicyi, poczyniono 


| w dostatecznej mierze starania dla 


kiego 

Wiedeń, 10 listopada. (Tel. pr.) 
Zamknięcie wspólnych Dele- 
gacyj ma nastąpić najpóźniej dnia 
17 b. m. 

Wiedeń 10 listopada. (Tel. pryw.) 
Z Pirotu donoszą tutejszym dzienni- 
kom, iż granica od strony buł- 
garskiej szczelnie jest zamkniętą. 

W kwestyi bułgarskiej do- 
noszą z berlińskich kół dyplematycz- 
nych, iż także Grecya w odpowiedzi 
na ostatnia notę mocarstw podniosła 
z naciskiem gorące pragnienie poko- 
ju, zarazem jednak oświadczyła, że 
potrzebną jest rękojmia, 1% stan po- 
kojowy będzie trwałym i zabezpie- 
czonym przed zachciankami pojedyn- 
czych jednostek. 

Wiedeń, 10 listopada. Wiedeński 
dziennik dyecezyalny ogłasza protest 
arcybiskupaGanglbauera prze- 
ciw wystawieniu obrazów Wereszcza- 
gina, przedstawiających „Świętą Ro- 
dzinę* i „Zmartwychwstanie Chry- 
stusa*. 

Wiedeń, 10 listopada. (Tel. pryw.) 
Dziennikom tutejszym donoszą z Lon- 
dysu, że pełnomocnik niemiecki, Ra- 
dowitz, czyni starania, ażeby spro- 
wadzić harmonię między zapatrywa- 
niami Auglii a Rossyi. Lord Salis- 
bury ma być zdecydowany nie czynić 
żadnej opozycyi co do przywrócenia 
status quo ante. 

Wiedeń, 10 listopada. Wiener 
Ztg. ogłasza udzielony dr. Franciszko- 
wi Grossowi z Wels dokument 
koncesyjny na budowę i wpro- 
wadzenie w ruch kolei lokal- 
nej z Wels do Aschach wraz z ewen- 
tualną odnogą do Dunaju. 

Dalej ogłasza Wiener Zig. ustawę 
o dalszym poborze podatków. 


Zagrzeb, 10 listopada. Słychać, 
iż trybunał sądowy zarządził śledz- 
two połączone z aresztem przeciw 
deputow.Grzanicowi, a to z po- 
wodu ekscesów, jakie dopuścił się 
ten poseł na posiedzeniu Sejmu w 
dniu 5 października. 

Zagrzeb, 10 listopada. Obiega 
pogłoska, że Dawid Starcevie 
został osadzony w areszcie śledczym. 


Berlin, 10 listopada. Zwyczajny 
budżet wojenny wykazuje w po- 
równaniu z rokiem poprzednim nad- 
wyżkę w sumie 5*/, milionów marek, 
obok tego 8 milionów marek jedno- 
razowych wydatków. Ostatnia pozycya 
obejmuje 7 milionów na uzupełnienie 
stanu broni. Budżet nadzwyczaj- 
ny jest o 4?/, milionów wyższym, 
niż w roku poprzednim i wynosi ogó- 
łem 25 milionów marek. 

Sofia, 10 listopada. Przedwczo- 
raj 50 żołnierzy serbskich, któ- 
rzy pod Rakitą w okręgu Trn wtar- 
gnęli na terytoryum bułgar- 
skie, uderzyło i otwarło gęsty ogień 
karabinowy na strażnicę bułgarska 
obsadzoną przez 12 żołnierzy. Atak 
jednak nie powiódł się. Bułgarzy od- 
powiedzieli na zaczepkę kilkoma strza- 
łami, przyczem zabili jednego >€ 
Kapitan bułgarski rozkazał zawiado- 


mić oficerów serbskich, iż odtąd ka- | 


że strzelać do każdego żołnierza serb- 
skiego, przechodzącego granicę. 

W powiecie Küstendzil Serb 
wie również ostrzeliwali przed- 
wczoraj oddział wojska buł- 
garskiego, a to w chwili, gdy szef 
dywizyi z Izvoru odbywał inspekcyę 


e 


straży pogranicznych. Na szczęście 


cie oświadcza się jeszcze ciągle za 
stawianiem oporu. 

Cet; nia, 10 listopada. (Tel. pryw.) 
Dnia 8 b. m. odbędzie się tutaj 
z nadzwyczajną okazałością uro- 
czystość srebrnego wesela 
księciaMikołaja i księżnej 
Mileny. Pomiędzy innymi także 
car Aleksander nadesłał serdeczne 
życzenia. 

Konstantynopol, 10 listopada 
(Tel. pryw.) Mocarstwa cesarskie mia- 
ły zwrócić uwagę na Goltza baszę, 
jako tego, którego należałoby miano- 
wać starszym komisarzem dla Wchod- 
niej Rumelii. Pierwszą uchwałą kon- 
ferencyi ma być wystosowanie soma- 
cyi do księcia Aleksandra. W tej soma- 
cyi ma być księciu oznajmionem, że 
przywrócenie poprzedniego 
stanu rzeczy we Wschodniej 
Rumelii jest wolą wszystkich 
mocarstw. 

Paryż, 10 listopada. Rząd do- 
piero po ukonstytuowaniu się 
Izby, złoży w niej oświadeze- 
nie. Senator Loubet zostanie prawdo- 
podobnie mianowany ministrem rol- 
nictwa, deputowany Gomot ministrem 
handlu. 

Londyn, 10 listopada. Z Ran- 
goon telegrafują: Odpowiedź kró- 
la Birmy Thibo na ultimatum an- 
gielskie nie jest wcale zadawalająca. 
Wojska brytyjskie przekroczą 
granicę w terminie o ile możności 
najspieszniejszym. Oztery pułki są już 
w pochodzie w kierunku Irawaddy. 

Londyn, 10 listopada. Na ban- 
kiecie oświadczył lord Salisbury, 
mówiąc 0 stosunkach bułgar- 
skich, że główną przeszkodą w zje- 
dnoczeniu Bułgaryi ze Wschodnią 
Rumelią jest zasąda, postawiona przez 
Grecyę i Serbię, iż na wypadek utrzy- 
mania unii, muszą być rozszerzone 
ich granice. Mowca wypowiedział 
stanowczo zdanie, że żaden gmach 
polityczny, zbudowany wbrew woli 
narodu, nie może być trwały. Jeżeli 
unia zostanie uchylona, naówczas po- 
łączą się Bułgarzy z Serbami i Gre- 
kami i najbliższe zawikłania wyjdą 
wówczas ze strony trzech małych 
państewek. Anglia ma nadzieję, że 
mocarstwowe stanowisko państwa tu- 
reckiego nie zostanie w niczem uszczu- 
plone, a dalej, że każde dalsze ure- 
gulowanie stosunków w Europie bę- 
dzie tego rodzaju, iż zadowoli intere- 
sowane narody a odbierze im odwagę 
do ewentualnego zamachu na całość 
państwa tureckiego, którą Anglia u- 
waża za kardynalna część konstytu- 
cyi europejskiej. 

Peszt, 10 listopada. Dziennik u- 
rzędowy donosi, iż Najj. Pan udzielił 
ministrowi handlu hr. Szechenyi 
order żelaznej korony I klasy. 

Paryż, 10 listopada. Deputowany 
Gomot zamiauowany został mini- 
strem rolnictwa, a deputowany D an- 
tresme ministrem handłu. 

Kóniggritz, 10go listopada. W 


Serba JOE, I Zz powodu rozruchów 


rólowodworskich zapadł dzisiaj 
wyrok. 21 oskarżonych o gwałt pu- 
bliczny, zasądzonych zostało na 2 do 
18 miesięcy ciężkiego więzienia, po- 


o- ' między tymi burmistrz Sip i radny 


Stuchlik na 3 miesiące, policyant Roci- 


ina na 7 miesięcy. 17 oskarżonych za 


udział w zbiegowisku, zasądzonych 
zostało na 3 dni do 3 tygodni sci- 
słego aresztu, 13 oskarżonych uwol- 


nikt nie został ani zabitym, ani ra- | "ono. 


nionym. 


Wiedeń, 7 listopada 1885 r. godzina 5, 


Od dwóch dni serbskie straże na | minut 35. Akcye kredytowe 28130, Anglo- 
wielu punktach przechodza na tery- | Austr. — —, Unionbank —- -, Kolej Karola 


toryum bułgarskie. Sądzą powszech- 

nie, iż Serbowie szukają casus belli, 

aby nagle wkroczyć do Bułgaryi. 
Sofia, 10 listopada. Na granicy 


serbskiej nie zaszło wczoraj nie uwa- | 188% — 


gi godnego. 


| Ludwika 226:—, Południowa —*—, Renta p 


pa- 
pierowa 82 20, Galic. listy zasiawne 101 75, 


Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 


| Galicyjski bank rustykalny — —, Losy z roku 


„ Napoleondor 9:97, Rubel papiero- 
wy —'—. Usposobienie — . 


Doniesienia z Filipopolu utrzy- ; Odpowiedzialny redaktorAdaam Krechowiecki 


W Teatrze hr. Skarbka 
We wtorek 10 listopada 1885. 


NORMA 


opera w trzech aktach W. Belliniego. 
Kapelmistrz p. Henryk Jarecki. 
OSOBY: 
Orowist, areykapłan Druzów p. Lebrun 


Norma, jego córka kapłanka pni Arklowa 
Adalgiza pni Kasprowiczowa 
Sewer, wódz rzymski p. Bandrowski 
Flawiusz, jego powiernik p. Wojnowski 
Klotylda, powiernica Normy pna Borodziej 
Kapłani, — kapłanki, — Żołnierze. 


i 
Początek o godzinia 7-mej wieczorem. 
„ S A 


NADESŁANE. 


Niesłychane rozpowszechnienie 

jak żaden inny podobny preparat dotąd ani w przy- 
*bliżeniu nie osiągnął, znalazły po dziś dzień znane 
pigułki szwajcarskie aptekarza R. Brandta. Stało 
się to tylko tym sposobem, ponieważ takowe przez 
swą znakomitą skuteezność w razach nieprawidłowe- 
go funkcyonowania organów trawienia i t. p. w każ- 
dej prawie rodzinie bezzwłocznie aplikowane zostały 
i wszystkie inne środki, jak wody gorzkie, rumbar- 
bar, krople ete , usunęły. Każde pudełko prawdziwe- 
go wyrobu (nabywające się w aptekach po cenie 10 
et.) zaopatrzone jest etykietą, na której się znajduje 
biały krzyż na ozerwonem polu z napisem R. Brandt. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 10 listopada 1885. 
Hotel George'a 
Pp. S. Kisielewski ze Słupca. S. Przy- 


l 
j 


łuski z Tarnopola. M. Arendt z Belgii. J. Ho- ; 
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Hotel Francuski 
Pp. M. Jaurntowska z Załanowa. F. Wie- | 
ry z Wiednia. | 
Hotel Angielski I 
Pp. B. Skibniewski z Babie. D. Łukasie- 
wiez z Otyni. Dr. J. Rosenberg z Stanisławowa. 
F. Zalański z Jasła. ks. Zajączkowski z Zaru- 
biniec. 


Pociągi kolejowe 
od 1 czerwca 1885 
przychodzą do Lwowa: 
podług zegaru lwowskiego j 
I 


Z Czerniowiec: o godz, 10 mi-. 5 wieczór 
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 35, 
rano i o godz. 8 min. 80 po południu, 
pociąg mięszany. | 

Z Krakowa: o godz. 5 min. 86 rano pociag | 
pospieszny, o godz. 9 min. 27 wieczór | 
pociąg osobowy, o godz. 11 min. 38) 
przed południem pociąg mięszany, o go-| 
dzinie 7 minut 50 wieczór pociąg mię- 
szany lokalny. 

Z Podwołoczysk na dworzee Podzamcze 
o godz. 10 min. 12 wieczór pociąg po- 
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano io 


Á 
godz. 3 min, 20 po południu pociąg | 
mięszany, | 

Z Podwołoczysk na dworzec główny lwow- | 
ski: o godz. 10 min. 26 wieczór pociąg | 
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy | 
i o godzinie 8 min. 50 po południu po- 
ciąg mięszany. | 


| Pociag osobowy: o godz. 4min. 35 po po- 
| łudniu ze Stryja, Stanisławowa, Husiatyna 


Drohobycza, Borysławia, Chyrowa i Zwar- 
donia. 


nigschmidt z Budapesztu. F. Auril z Buda- Pociąg osobowy : o godz. 1 min. 25 w no- 


pesztu. 
Hotel Warszawski 
Pp. H. Bednarowski z Rossyi. W. Tra- 
czewski z Strechanic. A. Hampel z Kańczugi. 
I. Miesch z Rzeszowa. 


cy z Husiatyna, Stanisławowa, Stryja, | 
Drohobycza Borysławia, Chyrowa, Nowe- 
go Sącza. 

Pociąg osobowy: o godz. 8 min. 25 rano 
ze Stryja, Chyrowa, Zagórza, Zwardonia. | 


Cennik iwowskiej Izby handlowej I przemystewej. 
Lwów dnia 9 listopada 182E, 


płacą żądają 
walutą austr. 
1. Akcye za sztukę. alir. ot. złe. ct. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 34225 — 228 50 
Kol. iwow.-czer.-jas. po 200zł. wa. S|243 50 227 — 
Banku hip. galio. po 200 zł. w. a. 273 — 277 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w.a. 3]£25 — 230 — 
2. List. zast. za 100zł. © 
Tow. kredyt. galie. 5 pr. w. a. 99 — 100 — 
z 5 n Ápr Wwa ol 9035 9135 
s ń „5 pr. okresowe %] 99 — 109 — 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41/,1. $4 87 25 88 25 
Banku bip. galic. 6 pr. w. a.  "5]10150 102 50 
„ a a > pr. w. a. 2]9650 9750 
a p 5 pr. W. 8. WY- s 
losowane z 10 pr. premia . . s] 9865 99 65 
Listy dłużne g. Z.kr. wł. (dawniej 5 
6 p 3pr. w.a. w likwidacyi =f 57 — 59 — 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 3 
5 pr.) 2'/spr. w. a., w likwidacyi 58 — 56 — 
áta pre. kraj. listy zastawne 9150 98 50 
3. Listy dłużne za 100 zł. 
Ogóln. rol. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. == m 
4. ©bligi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 pro. m. k. 102 — 103 — 
Oblig. Komunalne gal, Zakł, kred. 
e (dawn. 6 pr.) 3 pr. wa. m m 
Obligi komunaine Banku krajo- 
wego 5 pr. w. a I emisyi . 97 — 98 — 
Pożyczki kr. zr. 1878 po 6 pr. wa. [1902 75 104 — 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4*/a pr.wa. | 9050 91 50 
5. Lesy miasta Krakowa Wo 0 = 
k kę Stanisławowa 23 50 25 50 
6. Miomety. 
Dukat holenderski 5 86 5 96 
Dukat ceszrski 5 89 GW s 
MHapoleondor . 998 10 03 
Półimperyał. . . . . 1025 10 33 
Rubel rossyjski srebrny 1 54 1 64 
apierowy 122 124 
6150 62 20 


2 E E 
100 marek niemieckich . 
Srebro. . «w. E 
Wupony w zrabrze 


— — | lwow -(Gzern. Hole no 200 rż w.a. wa” 225 — 225.50 


Kurs giełdy wiedeńskiej 
z dnia 6 listopada 1885. 
1. Dług państwa. 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad B o 


płacą żadają 


82.40 82.55 
82.40 82.60 


82.80 83.95 
82.85 83.— 


luty-sierpień . . . . . « 
Jednolity dług państwa w srebrze. 

styszeń-lipiece doi 

kwiecień-październik . 


Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k, 4pr. 126.75 127.25 
s „ 1860 po500zżr.w.a.5pr. 140.25 140.50 
= = 1860 po 100złr. 5 pr. 140.— 140.60 


1864 po 100 złr. . 171.50 172— 
pe „ 1864 po50 złr. . . 169.50 170.50 
Renty Com. po 42 lir. austr. . . 43— 45— 
Listy zastaw. domen. państw. po 120 p 
złr. 5 pre gw - Ce a . 156.— 15 „— 
Renta papierowa 5pr. a r. 1881 . . 99.45 99.65 
Auatr. renta zł. wolna od podatk, 4pr. 109.35 108 50 
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a. Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.) 


Czech 107.50 —.-- 
Bukowiny 102.75 103.50 
Galicyi . . « - 102.50 103.— 
Niższaj Austryi . . 107.50 108.25 
Siedmiogrodu . 102.50 103.— 
Węgier . 103.75 104.50 


3 Akeye. 
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 97.25 97.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 282.30 262.60 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 550.— 557.— 
Gal. banku hip. po 200 zł, , , ,, 
Gal. bank.d.han.i prz. a 200zł, wpł. 40pr. 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 400 zł. |. 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł. 
wpł. 50 PR /AE EA, « . 
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . 
Kol. Albrechta a 200 zł, w srebrze . 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m, 463.— 470.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 240.— 240.25 
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł.. 
Półnoena kolej po 1000 zł, m. k. . 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 


. 865.— 871.— 


| 2290 2393 
| 226,— 226.50 


uzo. 


Konkursa. 


L. 58185. (1028 2—38) 

W celu nadania stypendyum z funda- 
cyi 8. p. ks. Antoniego Popkiewicza, o ro- 
cznych 100 zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest prze 
dewszystkiem dla krewnych ś. p. fundatora, 
po tych zaś wyłącznie tylko dla synów pod- 
upadłych mieszczan miasteczka Starej soli, 
którzy w innem miejscu jak w Starejsoli 
do szkół publicznych uczęszczają, lub też 
dla synów włościan, pochodzących z gmin 
Warzyce, Bierówka i Niepla powiatu Jasiel- 
skiego. 

Synowie obcokrajowców i urzędników 
rządowych nie mogą korzystać z fundacyi, 
chociażby nawet pochodzili z powyższych 
miejscowości. 

Stypendyum trwa tylko do ukończenia 
szkół Średnich. 

, Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednietwem dyrekcyi szkolnej do 
Wydziału krajowego najpóźniej do 15 listo- 
pada r. b. i udowodnić, że według tego, co 


wyżej powiedziano, mają prawo ubiegania się 
o stypendyum powyższe, a nadto wykazać, 
iż są obrządku rzymsko - katolickiego, że 
ukończyli przynajmniej 2 klasę szkół ludo- 
wych i uczęszczając do szkół publicznych w 
kraju istniejących, odznaczają się dobrym 


| Do Czerniowiee: o godz. 6 min. 20 


Qdchedzą ze Lwowa: 


Do Podwołoczysk z dworca Podzamcze : 
o godz. 6 min. 7 rano pociąg pospieszny, 
o godz, | min. 9 po południu pociąg 
mięszany, 0 godz. 10 min. 56 wieczór 
pociąg mięszany. 

Do Krakowa: © godz. 10 min. 46 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 5 
rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 
po południu pociąg mięszany i o godz. 
8 rano pociąg mięszany lokalny 


Do Podwołoczysk z głównego dworca: 


o godz. 5 min. 56 rano pociąg am 
ny, o godz 12 min. 35 po południu po- 


ciąg mięszany, o godz. 10 min. 27 wieczór | R 


pociąg mięszany. 


rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 20 
w południe i o godzinie 11 min. 6 w no- 
cy pociąg mięszarnj. 

Pociąg osobowy: o godz. 11 min. 45 przed 
południem do Stryja, Stanisławowa, Dro- 
hobycza, Borysławia, Chyrowa i Husiatyna- 


Pociąg osobowy: © godz. 7 min. 80 wie- 
czór do Stryja, Drohobycza, Chyrowa, Za- 
górza, Zwardonia, 


Pociąg osobowy: © godzinie 7mej m. 30 | 
z rana do Stryja. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie 
z dnia 10 listopada 1885 o 7 rano. 
Barometr 747.95 mm. przy temp. 0°C. Psychro- 
metr suchy 1.0 *C. Psychrometr wilgotny —0.6'C 
Prężność pary 3.6 mm. Wilgoć 72) Zachmurzenie 
10 Wiatr W , Ozon 8 
Temperatura powietrsa -+0 808 
Barometr opada 
Stan barometru nad poziom morza 774.55 mm 
Najwyższa temperatura dnie wezorzjszezo 1.870. 
Najniższa temparatara w nocy -- 0,670. 
Llość opada mierzonego 0 7 g, Taa 0.0 


ploeg zadaja 

Tow. kel. żel. państw. po 200 zł. m. k. 213.75 27425 

Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 150,— 130.25 

L kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrza 171.50 1/2.— 
4. Listy zastawne losowane. 

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 


Galicyi i Bukowiny w 15 1.6 pr. 53.— 57,— 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4/4 pr. w. 
zioei wao L aa o 6 99.80 100.40 
M » » .premiowe po 3 pr. 98,— 99.50 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181.6 pr. 99.— 100.— 
«2 o aa w 20 1. 7 pr. 101.— —.-- 
anan w 36 1. 5*/; pr. 99.75 100.— 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. 91.— 91.50 
5 3 s e po 5 pre. 99.25 99.75 
na n |» Po 5 pre, w 
37 latach zwrotna . . . : . 99.25 93.75 
Gal. banku hip. po 6 pre. . . . . 10175 102.25 
Gal. Zakł. kred. włośe. po 6 pre. . mm m 
Banku austro-węgiersk. pe 5 pre.. , 102.10 192.40 


Weg. Tow. ziem. akc. po 5*/4 pre, 


„ Zakł. kr. ziems, po 5'j; pre, i 102.50 103.75 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 wł.) 


Kol. Albrechta a 300 zł, 5 pr. w. a. 99.75 100.25 
Tow. Kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 proc, w srebrze 99.— 99.50 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 106.50 106,90 
A" o 10 zł. w. a. . . 101.-- 102.— 
Kol. gal. Kar Lud. emisya z r. 1884 
o s pre. . . . . . . . . . 100.— 100.25 
tto. dtto. (Jarosław-Sokal) 99.— 99.50 


Kol. Iliwow.-Czer.-Jass. IXI. emis. a 300 


złr. 4 pre. w srebrze z r. 1884 . 22.25 82.75 

z r. 1884. . 89,50 89.90 

z r. 1868 , ——— —— 

Z I. 1878. . == —— 

Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 99.70 100.— 

6 Losy. 

Iust. kr. dla han. ipr. po 100 zł. w.a. 176.25 176.75 

Clarego po 40 zł. m. k. . . . . . 39.50 40.25 

Tow. żegi. par. na Dunaju po 100 zł.m.k. 114 — 114.75 

Keglevicha po 10 zł. m. k. . 18.60 19.— 

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.— i8.50 

Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. . 21.25 32 — 

Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. x 41— 42— 
Paläaro Bo $0 zł. m. k. 


3775 58.25 


Z sbserwatoryum ©. k. Szkoły pali- 


techniczna we Lwowie. 
p ==49'50 X == 41041" w. — 340" 5, 
Dia 11 listopada 1885 
E. ——15m 48: os Q, = 15h 22 m Désss 
Zachód słońca 10go listopada o 4h. 22m, , wschód 
» Ig El ie a 
W listopadzie nastąpi nów księżyca 6d 10h 
38M: pierwsza kwadra 14d 1lh 35 m.,; pełnia 
1d 23h 15m, s; ostatnia kwadra %8d 15h 33m, z ;. 
Księżyc znajdować się bęł4 e w ruekeia przy- 
ziemnym (Perigeum) 24d 10h 5, w punksie od- 
ziemuym (Apogeum) 12d 15h» 5. 

Równanie czasu będzie przez cały listopad u- 
jemne, wskutek czego zegary słoneczne wyprzedzać 
będą zegary zwykłe o ilość E. w prawdziwe południe 

Średni stan barometru zredukowany do pozio- 
morza jest ma listopad 761 -"w,8 średni 
stan temperatury 1,0 


Śpostrzeżsuła mmateorologiczne. 


9 listopada 1885. 
Szan parozactru w miiimaże, 


1h sh 


TA z5| 743, sa! 742, „o 


zyk 


Stan termometra nuzhego 


w st. Gols. — Woj Zs|— 04 
Sian tarmomanu iigotnego 

% sł, Geis. — le 2 |- 06 
Prążnosć par now size 

w milino 3, 3,8 ks 
Wilgotność zewistrza wzgle- 

dne w h- 86 | 94; 96 
Staa nieba, 3 0 10 
Kierunek wiatru. NNE. N. | NW. 
Mae wietrza. 1 1 1 
Itość opadu mierzonego ofh 0 onm 


iajwyżsa tamporature w ciagu duia, odezytans 
© 9-0, 4 


Najniższe: temporaturu w ciągu dnis, odczytana 
Qk, — 2 7 
2) qi. s 


Elektryczność powietrza, 
woltów 375 550| 25 


Prognoza na dobę następną od 12h w południe 10 
listopada 1885. 

Przy wietrze o niepewnym kierunku, tempe- 
ratura się znowu nieznacznie podnosi, stan njęb* 
zmienny, powietrze miernie wilgotne 1eGZ mgliste 
opad mglisty nieznaczny. Obecny stan powietrza 
potrwa czas dłuższy. 


pracą żądają 
Qzarwou. krzyża austr, Tow. po 10zł. 14.10 1430 


> a węgiersk. „ po 5 zd. 56.80 9.— 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa 
ORLO zt. w... . . SEN, . 4801530 
Salma po 40 zł. m. k. . . . . . . 55-— 55,05 
St. Głenois po 40 zł. m. k. . . „ . 49.75 50.25 
Pożycz. m. Stanisławowa (po20%4.w.a.) 24.— 2475 
Poż. Tryestu po 106 zł. m. k. . . 132.50 133.25 
; „n o Po 50 zł. w. a. 68.50 69.50 
Waldsteina po 29 zł. m. k. . . 28.— 48.50 
Windischgratza po 20 zł. m. k. 39.25 39.45 


7. Woksie (ua 3 miesiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p a. 
Berlin za 100 mark w. p. na. . 
Frankfurt za 100 murk. w. p. n. 
Hamburg za 100 marz. w. p. D. 
Londyn za 10 ft. szt. 


|= „mm = os 
* . 


. 125.56 125.70 


Paryż za 100 fr. ; 4980 49.85 
Mars złota. 

Dukat cesarski mon. 5,94,—  5.90,—— 

„  połnej wagi 5.94.—  5.96.— 
Korona . . . . . == mm 
20-frankówsa. . -. 9.98.—  9.97— 
Rossyjski imperyał 16.35.— 10.27, — 
Talar związkowy CZY = 
Srebro . e «UE zak mm 

Bank krajowy. 

8 pre. obligacye pożyczki krajowej —— = 
kj, pre. obligacye pożyczki krajowej —— —— 
5 wię oblig. komunalne bauku kraj.  —,— —— 
4, pre. krajowe listy zastawne 91.50 92,50 


Z iwowsklej Izby handlowe] i przemysłówej, 
Telegrafowany kurs wiedański 


dnia 9 listopada 1885. BET: 
| 82/30 


Jednolity dług państwa w banknotach 


ś 5 „n W srebrze 82/65 
Renta w złocie 5,3% 109|— 
5 pre. austr. rent marcowa . 99/80 
Akcye banku wiedeńskiego 863|— 

Š „ kredytowego 281|30 
Londyn SDa o sA 125/75 
Srəbro . : 

Napoloondor . e 9/98'/ę 
Dukat eszarski mon, b96 
1 +5 ZZA iaw alf oh 61 80 


190 et. zasiad 38 złr. 
akt szacunkowy i resztę warunków licytacji 
przeglądnąć wolno w registraturze sądu. 

tem zawiadamia sąd interesowanych, 


tych którymby rezolucya licytacyjna doręczo- . 
ną być nie mogła, lub którzyby po dniu 


Wyciąg hipoteczny, ; 


ww Wr. 


następującemi warunkami: 
Za cenę wywołania przyjmuje się kwotę 
470 zł. w. a. z oszacowania wynikłą. 
Wadyum wynosi 10pr. t. j. 47 zł, w.a' 
Lieytacya ta odbędzie się w trzech termi- 
nach, t.j. dnia 30 listopada, 81 grudeia 1885 


postępem w naukach, pilnością i obyczajnością. 16 września 1885 do hipoteki weszli do |i 3 lutego 1886 z tem, że realność ta na 


W każdym razie załączyć należy do po- 
dania metrykę chrztu, Świadectwo ubóstwa 
i ostatnie Świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 16 października 1885. 


Licytacye' 

L. 6472. (7496 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zniesienia wspólnej 
własności w dniach 1 grudnia 1885 11 sty- 
cznia 1886 i 12 lutego 1886 w sądzie o 
godzinie 9 rano realność pod l. 394 w Wie- 
liczee przez publiczną lieytacyę sprzedaną 
' będzie. Cena wywołania wynosi 371 złr. 


irak kuratora e. k. motaryusza Kazimierza 
| Przychockiego w Wieliczee. 
| C. k. sąd powiatowy 

Wieliezka, dnia 10 października 1885. 


L. 17198. (7220 3—3) 
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- 
wany w Kołomyi uwiadamia niniejszem, że 
w sprawie egzekucyjnej Leiby Ringelbluma 
przeciw Mikołajowi Huculakowi, w eelu za- 
spokojenia sumy 70 zł. w. a. z pn., odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedaż w drodze publicznej lieytacyi real- 
ności pod lk. 131 (bud. Nd. 104) pare. nr. 
287 i 288 w Oskrzesińcach położonej, we- 
die 1. wyk. bip. 878, dłużnika Mikołaja 
Huculaka własnej, w tus. protokole oszaco- 
wania z dnia 14 maja 1880, l. 8565 bliżej 
opisanej i na 470 zł. w.a., oszacowanej pod 


piewszych dwóch terminach tylko wyżej lub 
za cenę szacunkową, na trzecim zaś i niżej 
takowej sprzedaną zostanie. 

Bliższe warunki lieytacyjne protokół 
oszacowania i wyciąg tabularny wolno w tu- 
tejszej registraturze przejrzeć, 

O tem zawiadamia się strony intereso- 
wane, tudzież niewiadomych sądowi wierzy- 
cieli, jakoteż i tych, którzyby na sprzedać 
się mającej realności dłużniczej po dniu 12 
listopada 1881 jako dniu wystawienia wy- 
ciągu hipotecznego jakie prawa rzeczowe u- 
zyskali, wreszcie dla tych, którymby uchwała 
niniejsza z jakiejkolwiekbądź przyczyny do- 
ręczoną być nie mogła przez kuratora w o- 
bie adw. dr. Zakrzewskiego ustanowionego 
i edykta. 

Kołomyja, dnia 18 grudnia 1881. 


ý kęs k. 
„ib; y taty Ga 
L. 5004 
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi na zaspokojenie przyznanej Ja- 
nowi Grochatowi sumy 820 zł. w. a. zpn. 
przymusową publiczną sprzedzź połowy re- 
alności pod Nk. 109 w Pasterniku ad Nie- 
połemice położonej a Mateusza „Ciećmierow - 
skiego własnej w irzech terminach licyta- 
zyjnych a to: 
dnia 16 listopada )1885 
dnia 17 grudnia  ) o 
dnia 18 stycznia 1886. 
każdym razem o godzinie 10 przed połud- 
niem | 
Cena wywołania tej połowy realności 
wynosi 321 zir. 
Wadyum zaś 32 zł. i À 
Resztę warunków licytaeyjaych i wy- 
ciąg hipoteczny tej realności przejrzeć mo- 
żna w registraturze sądowej. | i 
Niepołomice, d. 25 września 1885. 


L. 8628 | (7476 1—3) 
W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10. rano w dniach 26 listopada 1885 i 14 
stycznia 1896 powyżej ceny szacunkowej, li- 
cytacya ciała hipotecznego, A względnie re- 
alności objętej wyk. hip. l 1527. księgi 
gruntowej gminy Gródek, Szymona i Anny 
Prochaska własnej, na rzecz gminy miasta 
Gródka, pto. 63 zł. 65 et. zpn. 
Cena wywołania 269 zł. 30 et. wadyum 
27 złr. NIE 
Resztę warunków, akt oszacowania | 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. Dla nieznanych z życia i miej- 
sca pobytu i dia wierzycieli hipote znych u- 
stanawia się kuratorem p. Aleksandra To 
maszewskiego w Gródku. W razie nieudałej 
sprzedaży Da powyższych terminach wyzna- 
cza się do przesłuchania wierzycieli hipo- 
tecznych termin na dzień 14 stycznia 1886, 
odz. 3. po południu. > sh: 
Ę Gródek, 14 października 1580. 
L. 3715 (471 1—3) 
Na zaspokojenie pretensji Ogólnego rol- 
niezo-kredytowego Zakładu dla Galicyi i Bu- 
kowiny w kwocie 762 zł. 24 ct. w. a. zpn. 
przeprowadzoną zostanie licytacyjna publi- 
czna sprzedaż gruntu „Łęgi * zwanego w 
Kołomyi pod 1. top. 820/2652/, położonego 
dłużnika Franciszka Ciesielskiego, wedle dom 
III. pag. 535n. ihaer. własnego w trzech na 
dzień 24 listopada 22. grudnia 1885 i 26 
stycznia 1886 zawsze o 10 godzinie zrana 
w b. IV. sądu obwodowego w wyznaczonych 
terminach za lub wyżej ceny wywułania 
1600 zł. w. a. wadyum wynosi 160 zł. aw. 
Termin do ułożenia ułatwiających warunków 
wyznaczamy. na 29 stycznia 1846 na 10 go- 
dzinę zrana. Kuratorem niezaanych wierzy- 
cieli ustanowiono adw, dr. Milgroma, Resztę 
warunków i wyciąg tabularay przejrzeć moż: 
la w t, s, registraturze. 
Z rady c. k. sądu obwodowego. 
Kołomyja, dnia 3 czerwca 1885. 


L. 8970 (7481 1—8) 
„ ©. k. sąd powiatowy w Śniatynie po” 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 


21 rat pożyczki po 12 złr. tudzież jednej 
raty wynoszącej 12 złr., 16 ct. wsl. austr. 
wrazaż 10°/, odsetkami od każdej z życi 
rat liczyć się mającemi kosztów sadowićh 
10 złr. 17 et. i egzekucyjnych 5 złr. 26 ct. 
na rzecz uprzywilejowan*go Zakładu kredy- 
towego we Lwowie publiczna sprzedaż rè- 
alności dłużnika Mendla Pillera względnie 
tegoż leżącej masy własnej pod lk. 928 w 
Sniatynie położonej ciała labularnego nie 
stanowiącej, w tutejszym sądzie ma dniu 
16 listopada 1885 15 grudni. 1885 i 18 
styeznia 1586 pod tym warunkiem się od: 
będzie, że realność ta na pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę szacunkową lub 
wyżej takowej na trzecim zaś i niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną zostanie. 
Cena wywołania 1067 złr., wadyum 
106 złr. 50 et. R 
Bliższe warunki możaa w tusądowe] 
registraturze przejrzeć, Dla niewiadomych 
wierzycieli jest adwokat tutejszy dr. Eber- 
mann kuratorem ustanowiony. 
Śniatyn, dnia 24 września 1885. 


(7491 1—8) 


L. 14339. : 
l lności pod !. 


Egzekucyjna licytacya rea 
k. 752% 734 y% Brodach położonej, wyka- 
zem hipot. 404 gminy kat. Brody objętej, 
Joliana Gomolińskiego własnej, odbędzie się 
na rzecz gal. akc. Banku hipoieczaego m 
Lwowie pto trzech rat po 506 zł. i 7893 ze. 
28 et. wa. z po. dnia 27 listopada 1889, 15 
stycznia i 17 lutego 1886, każdym razem 0 
godz. 10 z rana w biurze nr. 2, przy których 
realność rzeczona tylko za lub wyżej ceny 


,do hipoteki 


ANA ZZZNADAZZZZA ADDON a a O 


szacunkowej oraz wywołania 22.500 zł. wa. 


sprzedaną zostanie. Wadyam wynosi 10 pre. P 


ceny szacunkowej, Bliższe warunki i wyciąg 
hipoteczny w registraturze. Wrazie niesprze- 
dania, wyznacza się do ułożenia warunków 
ułatwiających termin na dzień !7 lutego 
1886, godz. 4 po południu. Kuratorem wie- 


rzycieli hipotecznych po dniu 25 lipca 1885 
wchodzących, lub którymby 
uchwała licytacyjna doręczoną być nie mo- 


(1480 1—3) | gła, jest adw. dr. Maurycy Braun w Brodach. 


©. k. Sąd powiatowy. 
Brody, dnia 26 września 1885. 


L. 5980. (7225 1—3) 
Sąd powiatowy kęcki odbędzie egzeku- 
cyjną sprzedaż realności Anny, Małgorzaty, 
Reginy, Cecylii, Tomasza, Józefy i Jana Par- 


? 


substyt-cyą adw. dr. Schätzla i przez edykt 
niniejszy. 
Brzeżany, dnia 3 października 1885. 


L. 5814. (7!93 1—3) 
W dniach 30 listopada 1885, 11 sty- 
cznia i 15 lutego 1886, zawsze o godzinie 
10 rano, odbędzie się celem Ściągnięcia wie- 
rzytelności Towarzystwa zaliczkowego w 


Wadyum t0pr. 110 zł. w. a. 

Kuratorem wierzycieli jest Błażej Pi- 
chór z Taurowa. 

Resztę warunków i ekstrakt tabularny 
można w ts. registraturze przejrzeć. 

Kozowa, dnia 30 lipca 1885. 


L. 4750. (7191 1—3) 
W dniach 80 listopada 1885 i 11 sty- 


Krzeszowicach w kwocie 69 zł. 80 et. z pn. | cznia 1886, zawsze o 10 rano, odbędzie się 


' publiezna lieytacya */, części realności Fran- | celem 


ściągnięcia wierzytelności Eliasza 


ciów pad n. k. 260 w Czańcu położonej, na | ciszka Walochy, ped l. w. h 156 w Krze- | Mandelbauma w kwocie 26 zł. 50 z pn. pu- 
pokrycie pretensyi Józefa Parei w sumie | szowieach położonej, 1 rozpisuje się licyta- ! bliczna licytacya realności Maryanny Berny 
110 zł. z pn., w sądzie w trzech termiaach ; cyę tę w myśl odnośnych przepisów w trzech | pod lwh 276 w Porębie położonej i rozpi- 


w dniach 30 listopada 1885, 8 stycznia i 9 
lutego 1886, każdym razem o godzinie 10 
rano. Cena wywołauia 1355 zł, Wadyum 
135 zł. 50 et. Kuratorem dla niewiadomych 
ustanowiono p. Kazimierza Goyskiego, Za- 
stępcę notaryusza w Kętach, 

Kęty, dnia 1 października 1885. 


L. 2589. (7494 1—3) 

W dniach 28 listopada, 19 grudnia 
1885 i 25 stycznia 1886, zawsze o 10 godz. 
rano, odbędzie się w sądzie tutejszym przy- 
musowa publiczna licytacya realności Józefa 
Jagiełowicza własnej, pod l. 246 w Rożaia 
towie, nieintąbulowanej, celem zaspokojenia 
sumy 67 zł. 65 ct. w. a. z pn. na rzecz 
Ogólne rolniczo kredytowego Zakładu dla 
Galicyi i Bukowiny we Lwowie. 

Cena wywoławcza 200 zł., wadyum 10 
pre. Resztę warunków w registraturze przej- 
rzeć można. 

C. k. sąd powiatowy. 

Rożniatów, dnia 17 października 1885, 


L. 28980. (7451 1—8) 
Krakowski sąd delegowany miejski 
ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 


271 zł. z pn. odbędzie się w gmachu sądo- 
wym w dniach 80 listopada, 15 grudnia 
1585 i 7 stycznia 1686, o godzinie 10 rano 
egzekucyjna licytacya realności 1 k. 89 w 
Bieńczycach, Tomasza Krawczyka własnej. 
Cena wywołania 1275 zł., wadyum 127 
zł. Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w registraturze. 

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa- 
runków licytacyjnycb wzywa się wierzycieli 
i strony na termin 12 stycznia 1886, o 10 
godzinie ra 10. 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych ziie- 
wiadomych jest adw. dr. Leo z substytucyą 
adw. dr. Borońskiego w Krakowie. 
Kraków, dnia 1 października 1885, 


L. 5852. (7120 1—3) 
„C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz- 
kowej 700 zł, a względnie niespłaconych 
pięciu rat po 45 zł, 50 ct. i reszty Espitału 
w kwocie 192 zł. 96 et. w. a. z pn., odbę- 
dzie się na rzecz gal. Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w tutejszym sądzie 
w trzech terminach mianowicie: dnia 30 li- 
stopada, 17 grudnia 1885 i 11 stycznia, 1886 
ażdym razem o godz 10 przed południem 
przymusowa licytacya realności dłużników 
Józefa Cybury ora» Jana i Rozalii Qybu- 
rów własnych, pod l. 56 w Łapczycy, w po- 
wiecię bochańskim położonych, liczbą wyk. 
hip. 56 i 272 objętych. Cena wywołania wy- 
nosi 3350 zł., u wadyum 285 zł. Kuratorem 
niewiadomych wierzycieli ustanowionym jest 
r. adw. Zakrzewski w Bochni Wyciąg hi- 
poteczny i reszta warunków  licytacyjnych 
mogą być w tutejszej regisiraturze sądowej 
przejczane. l 
Bochnia, dnia 3 lipca 1885. 


L. 4309, (7040 1—3) 
C. k. sąd obwodowy w Brzeżanach 
ogłasza niniejszem, iż celem zaspokojenia 
pretensyi e k. uprz. galic. akcyjnego Banku 
hipotecznego we Lwowie w kwotach 25 zł. 
28 ct., 68 zł. 4 ct, 63 zł. 4 ct. i 1032 mł. 
69 et a. w. z pn., odbędzie się przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod l. k. 308 
w mieście Brzeżanach położonej, wedle dom. 
V pag. 194 n. 1 haer. Władysława Zossla 
własnej, w dwóch terminach a to dnia 30 
listopada 1885 i 20 stycznia 1886, każdym 
razem o godz. 10 rano, w gmachu sądowym 
w sall rozpraw nr. 16. 
Główne warunki lieytacyjne są: 
Cena wywołania wynosi 2500 zł., wa- 
dyum zaś 250 zł. w. a. Rzeszona realność 
zostanie na powyższych terminach tylko wy- 
żj lub za cenę szacunkową sprzedaną, na 
wypadek zaś, gdyby na tych terminach nikt 
ceny kupna nie ofiarował, wyznacza się ter- 
min do ułożenia warunków ułatwiających na 
dzień 20styeznia 1886, o godz. 4 po południu 
w biurze nr. 22. Resztę warunków licyta- 
cyjnych, tudzież wyciąg! hipoteczny można 
przejrzeć w tus, registraturze. ; 
O rozpisaniu tej licytacyi zawiadamia 
się strony interesowane i wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 23 maja 1884, jako dniu uzu- 
ełnienia wyciągu tabularnego, do tabuli 
weszli, lub którymby niniejsza uchwała, lub 
późniejsze uchwały, w tej sprawie egzeku- 
cyjnej wydać się mające, weale lub wcze- 
śnie przed terminem doręczone być nie mo- 
gły do rąk kuratora adw. dr. Gottlieba z 


Gazeta Lwowska Nr. 257 z dnia 10 listopada 1885. 


terminach. 

Cena wywołania 610 zł., wadyum 61 
zł. Resztę warunków w sądzie przejrzeć 
można. 

C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowise, dnia 26 lipca 1885, 


L. 4952. ; (7192 1—3) 

W dniach 30 listopada 1885, 11 sty- 
cznia i i5 lutego 1886, zawsze o godzinie 
10 rano, odbędzie się celem Ściągnięcia wie- 
rzytelności Jana i Anńy Byliców w kwocie 
25 zł. z pn. publiczna licytacya realności 
Walentego Dudka. pod l. w. h. 32 w Ten- 
czynku położonej i rozpisuje się licytacyę tę 


minach. 


dyum 46 zł 

przejrzeć można. 
C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowice, dnia 23 lipca 1885. 


L. 7093. e (6869 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie o- 
głasza, że w sądzie tutejszym celem zaspo - 
kcjenia pretensyi Senia Koreckiego w kwo. 
cie 1050 zł w. a. z pn. odbędzie się dnia 
17 grudnia 15685, 15 stycznia 1886 i 17 lu- 
tego 1886, o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya połowy posiadłości 
wedle wyk hip. 44 księgi gruntowej Krupska 
B. pcz. 2 Jana Górskiego własnej, połowy 
posiadłości wedle wyk. hip. 341 księgi grun- 
towej Krupsko B. poz. 2 Anastazyj i Hryń- 
ka Śkoreńków własnej i połowy posiadłości 
wedle wyk. hip, 492 księgi gruntowej Roz- 
dół B. poz. 3 Franciszka Węgrowskiego 
(własnej, na których to pierwszych awóch 
| terminach posiadłości te tylko wyżej ceny 
wywołania 1945 zł lub przynajmniej za tę 
cenę, na trzecim zaś nawet niżej ceny wy- 
wołania sprzedane zostaną, że jako wadyum 
kwota 194 zł. 50 ct. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w sądzie 
przejrzeć i odpisać wolno, i że dla nieobe- 
cnych Tomasza J»niaka, Katarzyny Joniak, 
Maryi QOstrowicz, Antoniego Krzyżanow- 
skiego, tudzież dla wszystkich ty:h, którzy- 
by po wydaaiu wyciągu hipotecznego t. j. 
po ćniu 9 kwietnia 1885, prawa rzeczowa 
na tych posiadłościach nabyli, lub którymby 


cych z jakiegobądź powodu doręczyć niemo - 
Żna, c. k. notaryusza w Mikołajowie, Jana 
Błonarowicza kuratorem ustanowiono 
Z e. k. sądu powiatowego 
Mikołajów, daia 11 września 1885. 


|. 4217. (6865 1 - 3) 
C. k. sąd powiatowy w Kozowie podaje 
| do wiadomości, że na zaspokojenie preten- 


syi Zakładu kredytowego włościańskiego w 
w kwocie 137 zł, 27 et. z pn, odbędzie w 
dni:ch 10 grudnia 1885, 14 stycznia 1886 
i 25 lutego 1886, każdym razem 0 godzi- 
nie 10 przed poładniem, publiczna sprzedaż 
ciał tabulsrnych wyk. hip. 223 gminy Sło- 
boda w całości i 219 tejże gminy w poło- 
wie do dłuzniezki hipotecznej Zofii Rokosz 
należących. 

Cena wywołania 300 zł. 

Wadyum 30 zł. w. a. | 

Na terminach tych zostanie realność 
ta tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 
sprzedaną, ; 

Na wypadek nieofiarowania ceny wy- 
wołania wyznacza się do ułożenia lżejszych 
warunków, termin na dzień 18 marca 1886. 

Kuratorem wierzycieli jest Józef To- 
polnieki ze Słokody. ą 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w ts. registraturze. 

Kozowa, 29 lipca 1885. 


L. 4365, (6866 1- 8) 

C. k. sąd powiatowy w Kozowie czyni 
wiadomo, że na zaspokojenie wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego a to 
7 rat po 83 zł. 33 ent, tudzież reszty ka- 
pitału 451 zł. 52 ent. i 25 zł 3 ent. w. a. 
odbędzie się w dniach 10 grudnia 18*5, 14 
stycznia 1886 i 25 lutego 1886, każdym 
razem o godzinie 10 rano publiczna sprze- 
daż realności wykazem hipat. 1. 1 gminy 
Taurów objętej, dłużnika Srula Altmana 
własnej. 

Gdyby na tych terminach sprzedaż za 
lub wyżej ceny szacunkowej do skutku nie 
przyszła, wyzaacza się termin do ułożenia 
lżejszych warunków lieytacyjnych na dzień 
18 marca 1886, godz. 10 rano. 

Cena wywołania 1100 zł. 


| 
| 


w myśl odnośnych przepisów w trzech ter- . 


Cena wywołania 453 zł. 38 et, wa-* 
Resztę warunków w sądzie : 


ÍL. 5874. 


uchwał sądowych niniejszej sprawy dotyczą | 


i suje się licytacyę tę w myśl odnośnych 

| przepisów w 2 terminach. 

f Cena wywołania 60 zł, wadyum 6 zł. 
Resztę warunków w sądzie przejrzeć 

można. C. k. sąd powiatowy 
Krzeszowice, 23 lipca 1885. 


L. 4898. (7190 1—3) 

W dniach 80 listopada 1885, 11 sty- 
cznia 1886 i 15 lutego 1886, zawsze o 10 
(rano odbędzie się celem ściągnięcia wierzy- 
'telności Samuela Ruffa, w kwocie 20 zł. 
z pn. publiezna licytacya realności Antonie- 
 goSzkarłata, pod lwh. 82 w Lgocie położo- 
nej i rozpisuje się licytacyę tę w myśl od- 
nośnych przepisów w 3 terminach. 

Cena wywołania 100 zł. wadyum 10zł. 

Resztę warunków w sądzie przejrzeć 
można. C. k. sąd powiatowy 

Krzeszowice, 24 czerwca 1885. 


(7159 1—8) 
C. k. sąd powiatowy w Krzeszowicach 
ogłasza, że celem ściągnięcia wierzytelności 
Berka Guttmana w kwocie 80 zł i Sary 
Feigel Laudau w kwocie 60 zł., odbędzie się 
na dniu 30 listopada 1885, na dniu 11 sty- 
cznia 1856, każdym razem o godz. 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż realności włościańskiej 
Jana Slusarczyka lwh. 112 w Woli filipow- 
skiej pod warunkami edyktem z dn. 14 pa- 
ździernika 1884 l. 7281 ogłoszonemi. 
C. k. sąd powiatowy 
Krzeszowice, dnia 10 września 1885, 


L. 5318. (7194 1—3) 
W dniach 80 listopada 1885, 11 sty- 
cznia 1886, 15 lutego 1886, zawsze o 10 
rano odbędzie się celem ściągnięcia wierzy- 
telności Galicyjsk, Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 93 zł. 
36 et z pn. publiczna licytacya realności 
Jakóba i Franciszki Korbielów pod lwh. 52 
w Nielepicach położonej i rozpisuje się li- 
cytacyę tę w myśl odnośnych przepisów w 
w 8 terminach. 
Cena wywołania 400 zł. wadyum 40zł. 
Resztę warunków w sądzie przejrzeć 
można. C. k. sąd powiatowy 
Krzeszowice, 87 lipca 1885. 


L. 4899. (7434 8—8) 

C. k. sąd pow. miej. del. S. II we 
Lwowie rozpisuje celem Ściągnięcia przez 
(e. k. uprz. Bank hipot. sumy 1213 zł. 65ct. 
| publiczną lieytacyę realności przedtem l. 16 
139 w Kleparowie obecnie wykazami hip. 
150 i 13 ks. grunt. dla tejże gminy obję- 
tych w dniach 18 listopada i 27 listopada 
zawsze o godzinie 10 rano w tus. sali roz- 
praw. Poręczne 325 żł. W pierwszym i dru- 
gim terminie można tę realność nabyć za 
lub wyżej ceny szacunkowej, w trzecim i 
niżej tej ceny. 

Resztę warunków protokół ocenienia i 
wyciąg hip. przejrzeć można w tus. regi- 
straturze. Kuratorem niewiadomych wierzy- 
ciali jest dr. Sokal. 

Lwów, 28 kwietnia 1885. 


L. 4245. (7482 3—3) 

C. k. sąd pow. miej, del. S. II. we 
Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia przez e. 
k. uprz. galic. Zakład kredytowy włościań- 
ski 6 rat po 100 złr. i reszty kapitały 1218 
złr. 48 et. w. a. z pn. publiczną licytacyę re- 
alności pod 1 701 96 w Zimnejwodzie, Ba- 
zylego Zaczkiewicza i Jana i Katarzyny Ma- 
sner własnej w wyk. hip. 101 123 gminy 
Zimnawoda zapisanej na dzień 11 listopada 
1885 i 25 listopada 1885 każdym razem o 
godzinie 10 rano w sali rozpraw, 

„  Poręezne 400 złr. W pierwszym i dru- 
gim termiuie można tę realność nabyć za 
lub wyżej ceny szacunkowej. 

i Resztę warunków, protokół ocenienia 
1 wyciąg hipot. przejrzeć można w tus. re- 
gistraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli jest 
adwokat dr. Lehman. 

Lwów, 380 maja 1885. 


L. 30225. (7486 3—8) 

Celem nadania robót lakierniczych dla 
zarządu pocztowego we Lwowie, rozpisuje się 
niniejszem konkurs z terminem do dnia 28 
listopada 1885. 

Taryfy cen za powyższe roboty mogę 
być przejrzane co dzień w departamencie 
rachunkowym © k. Dyrekcyi poczt i tele- 
grafów między godziną 12tą a lszą w po- 
łudnie, gdzie także zasiągnąć można bliższych 
szezegółów względem podania dotyczących 
ofert. Lwów, dnia 5 listopada 1885, 


L. 4482. (1460 2—3) 


W dniach 23 listopada, 19 grudnia | 


8 


115 w Zarkach Antoniego Kosowskiego 
własnej celem zaspokojenia sześciu rat po 


1885 i 25 stycznia 1886, zawsze o 10 go- | 7 zł, 50 et. z proc. zwłoki 8"/, i reszty ka- 


dzinie rano, odbędzie się w sadzie tutejszym i piiału 139 zł. 58 et. 


przymusowa publiczna licytacya realności 
Oleksy i Magdy Michajłów własnej, pod 


dowi kredyt. ziemskiemu należącego się od- 
będzie sią dnia 30 listopada 1885, 7 stycz- 


licz. 31/68 w Ceniawie powiatu Dolińskiego | nia 1886 i 8 lutego 1886 każdym razem o 
położonej nieintabulowanej, celem zaspoko- | godzinie 10 rano w sądzie. 


jenia 25 rat pożyczkowych po 20 zł. i re- 
szty kapitału 222 zł. 96 et. w. a. z pn. na 


Cena szacunkowa 450 złr. 
Wadyum 45 złr., reszta warunków do 


rzecz e. k. uprz. Zakładu kred. włość. w li- | przejrzenia w registraturze. 


kwidacyi we Lwowie. 
Cena wywołania 400 zł. wadyum 10pr. 
Resztę warunków w registraturze przej- 
rzeć można. 
C. k. sąd powiatowy 
Rożniatów, 19 października 1885. 


L. 6216. (7457 2—3) 

C. k. sąd powiatowy Myślenicki ogła- 
szą, iż w dniach 23 listopada, 21 grudnia 
1885 i 25 stycznia 1886, o godz. 10 rano 
odbędzie sio w gmachu sądowym przymu- 
sowa sprzedaż realności pod lk. 37 i 96 w 
Bęczarce położonej, według iwh 36 ks. gr. 
tejże gminy dłużnika Wawrzyńca Stefana 
własnej na rzecz galicyjskiego Zakładu kre- 
dytowego ziemskiego w Krakowie o 150 zł. 
wal. aust. 

Wadyum wynosi 25 zł. w. a. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
przejrzeć można w registraturze tutejszej. 

Myślenice, 24 pazdziernika 1885. 


L 2407. (7455 2—8) 
C. k. sąd powiatowy w Głogowie za- 

wiadamia, iż w celu zaspokojenia pretensyi 
c.k. uprzyw. Zakładu kredytowego włoścień- 
skiego w likwidacyi we Lwowie 10 rat po- 
życzkowych po 18 zł., resztującego kapitału 
34 zł. 7 ct w. a. zostanie realność pod lk. 
69 w Wysoce pułożona, obecnie ciało hipo- 
teczne l. wykazu hip. 160 i 161 stanowiąca, 
dłużnika Józefa Łyczko własna przez publi- 
czna licytacyę w trzech terminach a to: 16 
listopada. 21 grudnia 1885 i 25 stycznia 
1886, każdym razem o godz. 9 rano na 
miejscu w Głogowie najwięcej dającemu 
sprzedaną. 

Cena wywołania 550 zł. 

Wadyum 55 zł. , 

Resztę werunków licytacyjnyeh w tu- 


tejszo-sądowej registraturze przejrzeć można. | 


Głogów, 20 sierpnia 1885. 


L. 6217. ; 
C. k. sąd powiatowy Myślenicki ogła- 

sza, iż w dniach 23 listopada, 21 grudnia 
1885 i 25 stycznia 1886, 


wa sprzedaż realność pod lk. 78 w Rudniku 


położonej według lwh. 67 ke. gr. tejże gmi- . 

ny dłużnika Marzona Kiebraka własnej na. 

rzecz galicyjskiego Zakładu kredytowego | L. 8946. 
| 


ziemskiego w Krakowie o 200 zł. 
Wadyum wynosi 135 zł. w. a. 


Wyciąg hipoteczny i resztę warunków | 


i istrat tutejszej, | Lwowie, | 
przejrzeć można w registraturze tutejszej [450 złr. i 25 */, dodatkiem aktywalnym, 


Myślenice, 24 października 1885. 


L. 5950 (7196 2—3) 

W dniach 30 listopada 1855 11 sty- 
cznia 1886 i 15 lutego 1886 
rano odbędzie się celem 
rzytelności Izraela Lówi w kwocie 2500 zł. 
zpn., publiczna licytacya */,, części realno- 
ści Teofili Zawadzkiej pod Lwh. 76 w Krze- 
szowicach położonej i rozpisuje się licyta- 
cyę tę w myśl odeośnych przepisów w š. 
terminach 


Cena wywołania 5048 zł. wadyum 504. 

(trzy posady 
Resztę warunków w sądzie przejrzeć , 
posadzie dozorcy więźniów z płacą roczną 


Zł. 


można. C. k. sąd powiatowy 
Krzeszowice, 22 października 1885. 


L. 6294 (7014 2—3) 
Egzekucyjna licytacya realności 1. w. h 


L. 28977. 


Celem wydzierzawienia poboru rządowego myta drogowego i mostowego na stacy- 
ach niżej poszczególnionych, rozpisuje się licytacyę na dzień I8go listopada 1885, od go- 
południu, pod warunkami w drukowanem ogłosze- 


dziny 8 rano do godziny Żgiej po 


niu e k. krajowej Dyrekceyi skarbu we Lwowie z dnia 2 


wołanemi. udokumentowane, z wykazem ałużb; i tabe- 
- | 7 m | la kwalifikacyjną do zamiejskiej c. k Rady 
E Pozycye taryfy Ę ©. szkolnej okręgowej we Lwowie najdalej do 
S > sb | p83 daia 20 grudnia 1885. Nieudokumentowane 
El 2.8 Eb | F | aE | Lieytacya odbę- | podania zostaną zwrócone bez skutku. 
g EO EE R; g 4 CJ vacy ę k R: g 
E GE Sa AE g |dziesię w e. k. - Rada szkolna okręgowa zam, 
| oho mima s ZE Ja IE a. | powiatowej dy- We Lwowie d. 4 listopada 1885. 
E rodzaj tejże gościńca K- 5 aa EE rekcyi skarbu w C. k. Radca te ue p 
A ko) a R R ośmiński 
© ho R 
ke Ja | Ze |84 |E$Ś — 
L 1815. (7484) 


C. k sąd powiatowy 
Chrzanów, dnia 9 maja 1885. 


L. 28125. (7450 2—3) 

Krakowski sąd delegrwany miejski o 
głasza, iż celem zaspokojenia należytości w 
sprawie galic. Zakładu kredyt, ziemsk. w 
Krakowie przeciw Maryanuje z Trąbków 
Baran w kwocie 79 zł. 30 ct. z pn. odbę. 
dzie się w gmachu sądowym w dniach 30 
listopada, 15 grudnia 1885 i 7 stycznia 1886, 
o godzinie 10 rano, egzekueyjna lieytacya 
realności l. k. 82 w Olszanicy, Maryanny z 
Trąbków Baranowej własnej 

Cena wywołania 1200 zł., wadyum 120 
zł. Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w registraturze 

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa- 
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin 28 stycznia 1886, o go- 
dzinie 10 rano, 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest zdw. dr. Leo z substy- 
tucyą adw. dra Borońskiego w Krakowie, 

Kraków, dnia 1 październiwa 1885. 


L. 9336. £ (7433 3—3) 

C. k. sąd pow. miej. deleg. S. II we 
Lwowie rozpisuje celem praymusowego znie- 
sienia wspólnej włusności, jakoteź zaspoko- 
jenia kosztów sporu 18 złr. 30 cat., 5 złe. 
50 ent. i 10 złr. 50 ent. publiczną licytacyę 
realności Agnieszki, Andrzeja, Aany i Jó- 
zefa Wojnarowiezów własnej w wyk. hip. 1. 
3 gminy Krzywczyce zapisanej na dzień i2 
listopada 1885, na dzień 10 grudnia 1885 i 
na dzień 14 stycznia 1886, każdym razem 


Galicyjskiemu Zakła-* 


250 złr. prawem posunięcia się na wyższą 
płacę roczną 300 ałr 25 '/, dodatkiem a- 
ktywalnym i ubiorem służbowym. 

Ubiegający się o te, lub w razie prze- 
niesienia przy innych sądach okręgu lwow- 
skiego. wyższ:go sądu krajowego opróżnić 
się mogące posady, wniosą w drodze prze- 
pisanej swoje mależycie udokumentowane 
podania do 6 grudnia 1885 do Prezyzyuwa 
c. k. wyższego sądu krajowego we Lwowie. 

Z powodu dostatecznej liczby kandy- 
datów wojskowych, wedle ustawy z dnia 19 
kwietnia 1872 I. 60 Dz. pp. w tutejszej pre- 
notacyi będących tylko tacy kompetenci 
przy obsadzeniu powyższych posad będą być 
mogli uwzględnieni którzy się wykażą po- 
siadaniem certyfikatu, w myśl $. 7 dopiero 
co powołanej ustawy wystawionego. 

Lwów, dnia 6 lisiopada 1885. 


sowej szkole w Strzyżowie po jednej posa- 
dzie nauczycieli starszych z płacą roczną 
300 złr. i 

B. w powiecie łańcuckim : 

Przy jednoklasowych szkołach, etato- 
wych w Mirocinie, w Rozborzu, w Krzeczo- 
wicach, w Siedleezce i w Dębowie z płacą 
roczną 300 złr. i wolnem pomieszkaniem. 

„ Od kompetentów o posadę w Krzeczo- 
wieach wymaga się znajomości języka ruskie- 
go, a dla Strzyżowa porządzną jest nauczy- 
cielka, która oprócz płacy etatowej roczną 
remuneracyę za udzielanie nauki kobiecych 
robót ręcznych w kwocie 50 złr. z fundu- 
szów gminnych pobierać będzie. 

Kandydaci (kandydatki), ubiegający się 
o pomienione posady mają wnieść należycie 
udekumentowane podania wraz z wykazami 
słuzbowemi za pośrednictwem swoich władz 
przełożonych do e. k. okręgowej Rady szkol- 
nej w Rzeszowie w terminie powyżej ozna- 
ezonym. 

4 e. k. okręgowej Rady szkolnej, 

Rzeszów, dnia 2 listopada 1885. 


Kuratele. 
L. 3050. (7394) 


Hnat Materacki z Babina uznany u- 
chwałą c. k. sądn obwodowego w Złoczowie 
z dnia 4 kmietaia 1885 |. 2629 za marno- 
trawcę kuratorem ustanowiono Lewka Hajda- 
raaszcznka z Babina. 

C. k. sąd powiatowy 

Radziechów, 19 kwietnia 1885. 


L. 7921. (7413 1—3) 
i Józef Bednarz syn Teodora i Paraszki 
z Bóbrki uznany uchwałą c. k. sądu krajo- 
wego we Lwowie z dnia 8 sierpnia 1885 1. 


L. 3242, (1485 1—3) 

W e k. zakładzie karnym dla męż- 
czyzn *e Lwowie jest do obsadzenia jedna 
posada nadzorcy więziennego pierwszej, e- 
wentualnie drugiej klasy z roczną płacą 400 
względnie 350 złe, jakoteż 25 procentowym 
dodatkiem aktywalnym, dzienną porcyą chle- 
ba, pomieszkaniem w koszarach a w razie 
braku takowego dodatkiem na pomieszkanie 
40 złr rocznie, naraszcie ubraniem skarbo 
wem wedle przepisu. 

Nominacya nastąpi prowizorycznie, a 
po upływie roku stanowczo, gdy mianowani 
odpowiedzą zupełnie powołaniu swemu. 

Ubiegający się o te posady mają się 
przedewszystkiem wykazać certyfikatem, że 
podług usiawy z dnia 19go kwietnia 1872 
(dz. u. p. XXXIX—98) prenotacyę do służ- 
by rządowej uzyskali, tudzież, ż» posiadają 
dokładną znajomość języków krajowych, nie- 
miej biegłość w manipulacyi kancelaryjnej 


; ES : 32805 marnotrawcą kuratorem jego Jaśko 
i w rachunkowości, nareszcie, że nie prze- | 2⁄9 R Jeg 
kroczyli jeszcze normalnego wieku. Skiba A, Ę Pontii t 

Kompetenci we Lwowie mieszkający Bóbrka, 25 da nia 18857 
mają Świadectwem lekarzy zakładu karnego, | i ARA j 
ioni zaś świadectwem lekerza w urzędo- : 
wej służbie stojącego udowodnić, że do L 11356. (7463 2—3) 


służby nadzorcy więziennego są fizycznie Henryka Szekalskiego w Remenowie 


(kół ocenienia i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
(7458 2—3) | 
i jest adw dr. 


o godź. 10 rano, | 
odbędzie się w gmachu sądowym przymuso- | 


| opróżnione : 


zawsze o 10, 
zasiągnięcia wie- | nego. 
| prawem posunięcia Się na wyższą płacę ro- 


zdolni, r:areszcie mają się wykazać czem się 
obecnie trudnią, 

Podania własnoręcznie i do e. k. Nad-| 

prokuratoryi Państwa wystosowane mają d 

| 

| 

l 

j 


o godzinie 10 rano w sali rozpraw. 
Poręczne 105 złr. W pie. wszym i dru- 

gim terminie można tę realność nabyć za 

lub wyżej cewy szacunkowej, w trzecim zaś 


i poniżej tej ceny. Resztę warunków proto- 


wniesione w przepisanej drodze do podpisa- 
nej dyrekeyi najdalej do d. 20 grudnia 1885 
można w tus. registraturze. C. k. dyrekcya zakładu karnego dla męż- 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli czyzn 

Lwów, dnia 6 listopada 1885. 


L. 6373,R. 17428 1—3) 
Niniejszem ogłasza się konkurs, celom 
siąłego obsadzenia następujących posad na- 
uczycielskich : 
Powiat: Lwów. 

I. Na posady nauczycieli przy szkołach 
etatowych z płacą 300 złr. w. a., wolnem 
mieszkaniem i ogrodem: 1) Ceperów, 2) 
Chrósno stare, 8) Czerepia, 4) Ganczary, 5) 
Glinna, 6) Grzybowiee, 7) Grzęda, 8) Jury- 
czów stary, 9) Krassów, 10) Krzywezyte, 11) 
Lesieniee, 12) Łany, 13) Milatycze, 14) Most- 
ki, 15) Nasarya (350 zir.), 16) Podbereźce 
(850 złr.), 17) Podboree, 18) Polana, 19) 
Sołonka wielka, 20) Sroki ad Śzezerzec, 31) 
Tołszczów, 22) Wianiczki, 23) Zagórze, 24) 
Zboiska, 25) Żuraaniki (właściciel dworu 
dopłaca 100 złr.) 

IL. Na posady przy szkołach filialnych 
z płacą 250 złr, wolnem pomieszkaniem i 
ogrodem: 1) Hołosko wielkie, 2) H:mieniee, 
3) Kościejów, 4) Kukizów, 5) Popielany, 6) 
Stroniatyn. 

Powiat: Bóbrka. 

I. Na posady przy szkołach etatowych 
7 płacą 800 złe, pomieszkaniem i ogrodem: 
l) Dziesiętniki, 2) Kniesiuło, 3) Mikołajów, 
4) Nowosielce, 5) Siedliska, 6) Suchodół, 
7) Wybranówka, 8) Zagóreczk:, 9) Żabs- 
kruki. 

Ii. Na posady przy szkołach filialnych 
z płacą 250 złr., pomieszkaniem i ogrodem: 
1) Kołohury, 2) Sarniki, 3) Strzeliska stare, 
4) Wołoszeżyzna. 

Korapetenci wniosą podania należycie 


Lwów, 2 lipca 1885, 
f L 


Konkursa. 


. (7464 2—3) 
Następujące posady sług sądowych są 


a) przy wyższym sądzie krajowym we 
jie, posada sługi rady z płacą roczną 


b) przy sądzie krajowym we Lwowie 
trzy posady przy sądych obwodowych w 
Stanisławowie i Złoczowie, po dwie posady 
a przy sądzie obwodowym w Przemyślu je- 
dna posada woźnego z roczną płacą 300 zł. 


cznych 350 złr. 25%, dədatkiem 
nym i ubiorem służbowym ; 

ce) posada pomocniczego woźnego przy 
sądzie obwodowym w Samborze, z roczną 
płacą 300 złr. 25'/, dodatkiem aktywalnyra 

d) pizy Sądzie krajowym we Lwowie 
a przy sądach obwodowych w 
Kołomyi, Przetwyślu i Samborze po jednej 


aktywal- 


300 złr. 25°% dodatkiem 
biorem służbowym ; 

e) 12 posad wożnych sądów po wiato - 
wych w Galicyi wschodniej z płacą roczną 
z (7466 2—3) 


aktywaluym i u- 


9 września 1885 I. 73980 po- 


W celu stałego obsadzenia psad nau- 


1 Zagrobela Tarnopolsk: 16 — [140 2ł|190 złr.| Tarnopolu ezycielskich w rzeszowskim okręgu szkolnym 
myto drogowe Lwowski ogłasza się niniejszem konkurs z terminem 
"M "|do 15 grudnia b. r. 
Krowinka myto | Tarnopolsko 16 II |4711złr.|785 złr| Tarnopolu A. w powiecie rzeszowskim : 


drogowe i mostowel Czortkowski 


Pisemne oferty zaopatrzone w przepisane wadyum, 
do 2giej godziny po południu dnia 17 listopada 1885. 
Bliższe warunki lieytacyi przejrzane być mogą w 


w Tarnopołu w godzinach urzędowych. 


C. k. powiatowa dyrekcya skarbu. 


Tarnopol, dnia 5go listopada 1885, 


Przy ezteroklasowej szkole chłopców w 
Rzeszowie posada nauczyciela starsz, z pła- 
cą roczną 600 zł., tudzież przy jedneklasow. 
szkołach, etatowych w Lutezy i Przewro- 
tnem, z płacą po 400 złr., a w Kielnarowej, 
w Staromieściu i w Wysoce po 300 złr. i 
wolnem pomieszkaniem; nareszcie przy dwu- 
klasowej szkole w Czudczu i przy trzykla- ! 


wniesione być mają najpóźniej 


c. k. powiatowej dyrekeyi skarbu 


uznano marnotraweą, a kurotorem ustano- 
wiono Ołeksę Suszko tamże. 
Z c. k. sądu pow. m. d. S. IL. 
Lwów, 21 lipca 1885. 


v) >, u 
Upadłości. 
L. 29708. (7408 3—3) 
C. k sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie na zasadzie $. 62 ord. konk. 
zezwolił na otwarcie koukursu na majątek 
Zofii Iwanickiej właścicielki składu ubiorów 


i dziecinnych i damskich w Krakowie a mia- 


nowicie na majątek ruchomy, gdziekolwiekby 


„Się takowy znajdował, a na majątek nieru- 


chomy o tyle, o ile takowy położonym jest 
w tych krajach, w których ord. konkurs. z 
dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana radcę sądu krajowego Lubaszka a 
tymczasowym zarządcą masy pana adw. dr. 
Stanisława Abłamowicza z substytucyą pana 
adw. dr. Lesława Borońskiego. 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 14go listopada 1885 
roku przed komisarzem konkursowym wy- 
znaczonym za przedłożeniem dokumen- 
tów, któreby ich pretensye wykazywały, 
ośw adezyli się co do potwierdzenia tymeza- 
sowego zarządty masy, lub co do ustano- 
wienia innego, tudzież aby wybrali wydział 
wierzycieli. 

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
cieli którzy swych pretensyj przeciwko ma- 
sie konkursowej chea dochedzić. aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdywał, do dnia 15 grudnia 1885 
w c. k. sądzie krajowym w Krakowie, po- 
dług przepisu ordynacyi konkur. unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili, A na 
terminie na dzień 11 stycznia 1886 o godz. 
10 rano w biurze komisarza konkursowego 
oznaczożym wywierzytelnili i swoje wnioski 
co do oznaczenia pierwszeństwa swych pre- 
tensyj poczynili. ; 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymezasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra- 
wowali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają 

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub w 
jego pobliżu nie zamieszkują, winni Są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika, w Kra- 
kowie zamieszkałego, w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie- 
czeństwo i koszt kurator ustanowienym zo- 
stałby, 

Dalsze ogłoszenia w toku postępo= 
wania konkursowego umieszczone będą w 
urzędowej „Gazecie Lwowskiej“. Termin do 
likwidacyi oznaczony, jest zarazem terminem 
co do układów z wierzycielami. 

Kraków, dnia 31 października 1885. 


L. 2571. (1443) 

Podaje się do wiadomości, że w po- 
stępowanin konkursowem do majątku Mendla 
Sehrenzla adw dr. Wilkowski stałym za- 
rządcą, zaś lcyk Schathner tegoż zastępcą 
zamianowany został 

Sąd obwodow 
Kołomyja. 26 marca 1885. 


L. 12861, (7478 1--3) 
. ©. k. sąd obwodowy w Samborze po- 
daje niniejszem do wiadomości, że otworzył 
konkurs do całego ruchomego jakoteż w kra- 
jach, dla których ustawa konkursowa z dnia 
20 grudnia 1868 ważną jest, położonego 
nieruchomego majątku Peisecha Weissa, wła- 
Ściciela handlu bławatnego w Drohobyczu 
nieprotokołowanego, tamże zamieszkałego. 

Kierownictwo upadłości tej porneza się 
e. k. sędziemu Komarniekiemu w Drohobyczu 
a tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się adwokata Wohliernera w Drohobyczu. 

Wszyscy ci, którzy do tej masy kon- 
kursowej jako wierzyciele kvnkursowi pre- 
tensye rościć chcą mają takowe nawet wra- 
zie, gdyby o nie spór wytoczony był, w cią- 
gu 60 dar od dnia ogłoszenia tego edyktu 
w tutejszym sądzie luh sądzie powiatowym 
w Drohobyczu wedle przepisu ustawy kon- 
kursowej w celu zapobieżenia zagrożonym 
w tejże skutkom prawnym zgłosić i na 
terminie który na dzień 20 stycznia 1886, o 
godzinie 10 przed południem ustanawia się 
przed komisarzem konkursowym do likwi- 
dacyi i do oznaczenia pierwszeństwa wnieść. 

Termin ten wyznacza się zarazem ta 
kże i do zawarcia ugcdy. 

Wierzycielom, którzy na ogólnym ter- 
minie likwidacyjnym staną i pretensye Swe o- 
głoszą, służy prawo powołać inne osoby w 
miejsce dotyczasowego zarządcy masy, jego 
zastępcy i członków wydziału wierzycieli. 

Do zatwierdzenia przez sąd ustanowio- 
nego albo do zamianowania innego zawia- 
dowey masy, tegoż zastępcy i członków wy- 
działu wierzycieli, wyznacza się termin na 
dzień 19 listopada 1885, o godzinie 10 przed 
południem w obee komisarza konkursowego. 

Zarazem zawiadamia się wierzycieli, 
którzy nie w Drohobyczu mieszkają, że We- 
dle $. 111 zastępcę w Drohobycza mieszka- 
Jącego celem doręczenia uchwał oznajmić 
maja, inaczej bowiem na wniosek komisa- 
rza konkursowego dla nich kurator na ich 
koszta i niebezpieczeństwo ustanowioRym 
zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w ciągu post. konk. 
umiaszeęzane będą w dzienniku urzędowym 
„Gazety Lwowskiej“. 

Samber, 6 hstopada 1855. 
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Rozmaite obwieszczenia. |! 


E. 4603. (7892 1—3) 
zawiadamia się z życia i miejsca po- | 

bytu niewiadomych Konstancyę z Grabow- , 
skich Trulynową, Maryę z Grabowskich Zół- | 
kiewską, Magdalenę z Grabowskich Szrede- ' 
Tową, Anię z Grabowskich Pilińską. lgua- 
dzieci $. p, Tomesza Grabowskiego: Anto- 
niego, Feliksa, Pawła, Leona i Agnieszkę | 
Grabowskich, że Józef, Władysław i Adolf 
Daninowie wnieśli w dniu 17go września, 
885 do 1 4608 przez pełnomocnika c. k.' 
notarynsza Stefana Meusa przeciwko nim, 
pozów o uznanie wyłącznej własności i U-, 
wolnienie z pod zapowiędzenia przedmiotów 
wartościowych w depozycie  tutejszo-sądo" | 
wym Ra rzecz mes spadkowych po Longi- 
nie i Katarzynie Rzepeckich przecho wanych, 
wskutek czego do rozprawy ustnej termin 
na 9 grudnia 1885 o IQ rano wyznecza się, 
wzywając zarazem wymienionych powyżej % | 
życia 1 miejsce pobytu niewiadomych pozwa- 
nych, aby na powyższym terminie albo sami 
stanęli, ałbo Środki cbronna ustanowionemu 
kuratorowi Tadeuszowi Głrabowskiemu w 
Lubniu podali, lub też o ustanowienia in | 
nego obrońcy sąd uwiadomili, gdyż inaczej | 
sami skutki zaniedbania sobie przy piszą 

C. k. sąd powiatowy. 
Maków, dnia 5 października 1835. 

— —— | 


L. 6806. (7461 1—3) 

(0. k. sąd powiatowy w Starejsoli za- | 
zawiadamia z miejsca obeenego pobytu i za- į 
mieszkania niewiadomego Karola Sałyge Z 
hyrowa, że pod dniem 21 września 1868 
l 62:6 wnieśli przeciw memu Antovina 
Chrobak i Teresa Kujtowska pozew o uzna- | 
nie własności gruntu | tat. 254 w Chyro-; 
wie i że w sprawie tej termin na dzi-n 16) 
grudnia 1885 o godzinie 9tej rano wyzna: | 
czono, a dla niesbeenego kuratorem Lndwl- 
ka Rzewuskiego c. b. notaryusza w Starej- 
soli ustanowiono. 


1 
jy 
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Rzeczą więe Karola Sałygi jest, kura- | 
przepi temu środki obrony podać, lub też! 
rzed termine integ. ; e sadowi; 
skazać aem innego zasiępeę SĄ 

C. k. sąd powiatow 
Starasól, 31 pażdziernika 1885. 
L. 5387. _ (7039 1—3) 

©. k. sąd obwooowy jako handlowy w 

Brzeżanach zawiadamia z miejsca pobytu 


7 


| 
i 
| 
| 
| 
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niewiadomego Ludomira Dzierzanowskiego, 
że z pox du wniesionej przeciw niemu do 
sądu tut szego dnia 19 października 1885 
do i. 5887 przez Józefa Ungera prośby o 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 500 zł w. a. 
z pn. ustanowiony zosiał dla niego kurato- 
rem tutejszy adwokat dr. Holzer z substy- 
tucyą adw. dra Madejskiege i pierwszemu 
tus. nakaz zaułaty z dnia 20 października 
1685 do |. 5367 doręcza się. 

Wzywa się przeto Ludomira Dzierza- 
nowskiego, ażeby możliwe środki obrony u- 
Stanowionemu kuratorowi podał, a inaczej 
bowiem wyuikłe złe skutki sam sobie przy- 
pisać będzie musiał, 

Brzeżany, dnia 20 października 1885. 
L. 9049. (7111 1—38) 

C. k sąd obwodowy w K łomyi po- 
daje do publeznej wiadomości, że po wy- 
słuchaniu e. k Inby motaryalnej ws Lwo- 
wie w myśl $ i46 u. not, przyzwolił p 
botarynszowi Michałowi Le art. iCZowi do 
tad w Horodence urzęaującemu, aby Swoje 
akta Ble Odaawał dv archiwum uotaryuine- 
go, lecz ze sobą do Koł my, jako miejsca 
swej nowej siedziby urzędowej, zabrał. 

Kołomyj , 28 września 1885. 


L. 3441. (7456 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Gł gowie za- 
wiadamia z miejsca pobytu i z Życia nie- 
wiadomych Wolfa Zellera i Samuela Zellera, 
iż pod dniem 30 czers ca 1884 l. 2941 Izak 
Wiesenfeld w sprawie egzekucyjnej naprze- 
ciw spadkobierców Mariem Zeller o zapła- 
cenie sumy 400 zèr. w. a. wn:ósł prośbę o 
wyznaczenie terminu do ułożenia warunków 
licytaeyjnych, zwalniających realność pod 1. 
k. 4] w Głogowie, w załatwieniu którego 
podania uchwałą z dnia 4 września 1865 I. 
3441 termin do przesłuchania wierzycieli na 
dzień 22 gradnia 1685, o godzinie 10 wy- 
znaczonym został 

Zawiadamia się więc o tem Wolfa i 
Samuela Zellerów z tem nadmieniem, ażeby 
na ten termin albo osobiście albo przez peł- 
nomocnika stanęji, inaczej sprawa ta z u- 
stanowionym dla nich kuratorem Noem Koh- 
nem z Głogowa przeprowadzoną zostanie. 

Głogów, 4 września 1565. 


L. 2399. (7110) 
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie pałeca wpisanie do rejestru spółek 
hanalowych firmy M. Thora et Comp., któ- 
rej używać będą jako właściciele handlu jaj 
w Podgórzu, Mujżesz Thera. Chaim Gersoz 
Fuchs i Abraham Silherfeld Siedzibą spółki 
jest miasto Podgórze pod Krakow em. Spółka 
istnieć zaczęła z duiem 16 marca 1888. 
. Do zastępstwa spólki upoważniony 
jest każdy ze spólników z osobna, podpisu- 
jac takową: „M. Thorn et Cemp.*. 
Kraków, 1i września 1880 


Księgi gruntowe. 


L. 70. (7486) 
„ Arkusze posiadania i inne akta docho- 
dzeń hipotecznych dla gminy katastralnej_ 
Tułkowige złożone zostały w tutejszym są- 
dzie Powiatowym do powszechnego przej- 
rzenia, 

(., Zarzuty pizeciw prawdziwości ich wno- 
sIć można do sądu powiatowego ustnie lub 
pisemnie, zaś w dnin 19 listopada 1885 
także przed komisyą hipoteczną 

Frysztak, 7 listopada 1885. 


L. 60. (7495) 
: A0Misyą hipoteczna e. k. sądu powia- 
towego w Ustrzykach dolnych oznajmia, że 
dochodzenia colm założenia księgi hipo- 
tecśnej dia gminy katastralnej Równie na 
MIEJSCU W tejże gminie 13 listopada 1885, 
rozpocznie, 

Bliższe szezegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminaych 5 

Ustrzyki doine, dnia 6 listopada 1885. 


L. 2495. 

„0. k. sąd powiatow 
wiadsmia, że dochodzeni 
założenia nowej księ 
ny Rostcei dolne 
rozpoczn -. 

„ Każuy, kto rea iuteres prawny w zbu- 
danin stosunków posiadania może się zgło- 
sié i wszystko przytoczyć, eo dla wyjaśnie- 
nia iub ochrony swych praw za stosowne 
unna. 


(7475) 
y w Baligrodzie u 
a miejscowe celem 
gi gruntowej dla gm: 
ua dmu 9 grudnia 1885 


Baligród, dnia 2 listopada 1885. 


Doniesienia prywatne 


10702 (7468 2—3) 
Ubwieszczenie. 


Dnia 23 list<pada 1885 odbędzie się 
ogodzimie 10. zrana w Magistracie miasta 


O Pe A e a e a a a a 


| 


Magistrat Tarnów, 
dnia 2. listopada 1685, 
Burmistrz: W. Rogoyski 


prawa poboru kopytkorego w obrębie gmi- 
w LĀańeucie, 
aż do ostatniegogrudnia 1588. 
szu, od której przystępujący do lieytacyi |moenika z płacą 400 złr. rocznie zo- 
będzie obowiązany. stapi stabilizacya. Starający się o tę 
E, sEeTrz: k; zd ini = Ś A E 
być nadto preejrzano każdego doia w go- | ancelaryjnej oraz rachunkowości. Na- 
na ręce D:rekcyi. 

ROEE S>©>->>>0©0©©©- 

padłe z d. 30 września zastawy, a mianowicie: przedmioty 

21,26 i27 w dniach 7, 91 10 grudnia 1885 w zwykłych 


Tarnowa w sali Radnej po raz drugi publi-, L. 2166 (7407 3—3) 
ezna licytacya w celu  wydzsierżawieni . 
a. OLO "brębie emil Towarzystwo zaliczkowe 
ny tegoż miasta na trzy po sobie następu- 
jące lata, poeząw szy od 1. styeznia 1886 ; 
] poszukuje pomocnika do prowadzenia 
Cena wywołania wynosi 9132 złr. a | manipulacyi kancelaryjnej. Posada po- 
względnie 9732 złr. tytułem rocznego czyn- : i 
przed rozpoczęciem onejże tytułem zakładu | stanie nadaną, prowizorycznie. Po jed- 
10 pre. w ręce komisyi łicytacyjnej złożyć | norocznej zadowalniającej służbie na- 
Warunki lieytacyi zostaną przed e ma udowodnić nieposzlakowa- 
rozpoczęciem publicznie ogł'szone i mogą na przeszłość, znajomość manipulacyi 
dzinach kancelaryjnych w Magistracie tu- ; A 
tejszym. leżycie adstruowane podania należy 
przesłać najd:lej do 15 listopada b. r. 
W Łańcucie, 5 listopada 1885. 
Dyrekcya. 
(gł je li | 
U 
głoszenie licytacyl. 
Fo. ana — 
Galicyjski 
LWÓW, ulica Teatralna, w gmachu Teatralnym, 
podaje do powszechnej wiadomości, że niewykupione a za- 
złote i srebrne, drogie kamienie, futra, suknie, bielizna, towary 
łoke., i różne inne przedmioty, zostaną w myśl $$. 19, 20, 
godzinach urzędowych, w lokalnościach Zakładu przez publi- 
ezną licytacyę najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane. 


Uprasza się także właścicieli odnośnych kwitów o podjęcie nadwyżek za 
sprzedane towary 


Lew ó ww, dnia 3 listopada 1885. (7372 1-4) 
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$ Jak szybko osłabienie nerwowe i brak apetytu e 
X 


usuniete być mogą przez używanie ekstraktu słodo- 8 
8 
K 
8 
h 
y 
8 
y 
8 


pąwego wynalazku Pans Jana Hoffa w Wiedniu i 
Hi Beriinie (Briunerstrzsse 8), dowodzi pismo pani 
Baksay w Wiedniu, w którem przytacza: 

| „Już po użyciu 8 flaszek pańskiego piwa zdrowia z ekstraktu słodowego 
A doznałam ulgę w mojem cierpieniu a senność i apetyt powróciły“. 
s Niezmierną jest radość człowieka, który po dłuższem cierpieniu, pociesza się 
znów zdrowiem. Szczęście to posiadam znów. Po dłuższem cierpieniu na osłabienie 
p nerwów, brak apetytu, i zaflegmieuie jak nie mniej na zaniepokojenie z braku snu 
KY rozpoczęłam używać pańskie ze sławy znane Jana Hoffa wyroby słodowe, a już po 
E użyciu 8 flaszek pańskiego nieocenionego Jana Hoffa piwa zdrowa # ekstraktu 
b słodowego wraz z Jama Hoffa słodową czekoladą zdrowia, zaczęły cierienia moje 
b 4 szybko się zmniejszać u Bogu dzięki jest sen mój normalny, apetyt dobry a za- 
B flegmienie usunięte. Wyrażając Panu moje najczulsze podziękowanie, upowaśniam 
si Pana, abyś dla dobra wszystkich tego rodzaju cierpiących rozpowszechnił niniej- 
H Wiedeń, dnia 24 maja 1884. 
| Marya Baksay, Joannesgasse 19. 
| Jego cesarska i królewska Mość Wilhelm I. odszczególnił fabrykanta ekstra- 
któw słodowych Jana Hoffa najmiłościwiej pismem uznania, tytułem radcy i go- 
dnością rycerską. 
Już przed tem oświadczył Jego król. Mość ś.p. król Fryderyk Withelm IV: 
Jego cesarska Mość Franciszek Józef I, cesarz Austryi, udekorował najta- 
skawiej własnoręcznie fabrykanta ekstri ktu słodowego Jana Hoffa, oświadczając 
przytem: „Cieszę się, że mogę odszczególmć taktego męża jak Pan“. 
Należy bezzwłocznie przysłać Jana Hoffa piwo zdrowia z ekstraktu słodowe- 
H go Jego ces. Mości Aleksandrowi, cesarzowi Rossyi do Carskiego Sioła (Depesza 
Hj telegraficzna Jego ces Mości, nadana przez hrabiego Szuwałowa. ) 


| 


g 
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szem moje pismo uznania. 
„Pańskie wyborne piwo żołądkowe sprawiło mi dobry skutek“, 


h 
0 


Jego król, Mość Albert, król Saksonii, oświadczył: „Pański ekstrakt słodowy BĘ 
Q sprawia królowej matce bardzo dobry skutek“. (Motywum do nadania tytulu do- J 
34 siawcy nadwornego). s 
F Do Pana Jana Hoffa przez wynalazek mój nazwany po jego imieniu Jana B. 


ż 
A Hoffa wyroby leezniczo-pożywne z ekstraktu słodowego, c. k. Radcy, posiadacza 
F złotego krzyża zasługi z koroną, kawalera wysokich orderów pruskich i niemiec- 


u 

8 kich, fabryki w Berlinie i Wi.dniu, Graben, Briunerstrasse 8. | 

A sı się znajdywać na preparatach słodowych Jana Hoffa marka ochronna (wizeru- Y 
ky flaszkami) 13 flaszek 7 złr. 26 ent, 28 flaszek 14 złr. 60 cnt., 58 flaszek 29 ztr. 
złr, — Cukierki słodowe piersiowe w woreczkach po 60 cnt. 30 cent. i 15 cnt. 


M 
] 
Uwaga. Wszystkie anonsy o ekstraktach słodowych dotyczą naśladowań, na eo tak p 

h cierpiący jako też i leksrze zważać powinni Jako znak prawdziwego wyrobu mu- 
BĘ nek wynalazcy Jana Hoffa i podpis Jan Hoff). 

h Ceny po za Wiedniem. Diwc zdrowia z ekstraktu słodowego (z paka i -) 
FÑ IO cat — Koncenirowany ekstrakt słodowy | fl kon 1 złe 12 ent, '/4 flakonu ; 
U 70 ent. — Czekolada słodowa *j, kila I 2 złr. 40 cnt, II 1 złr. 60 ent., III 1 
Ó Niżej 2 złr. nie przesyła się towaru. 

N +S Wszystkie miejsca sprzedaży upoważnione są do sprzedaży lito= 


AÌ grafowanym plakatem koloro: anym. 

A Główne składy we Lwowie utrzymują: S. Rucker, J. Beiser, t 
hd P. Mikoiasch, H, Blumente d apt., K. Ballaban, dalej Wewiórski, A. Skle- 

AN piaski, A. Kochanowski, J. Piepes apt., A Suleeki. W © zortkowie: L. Noss, aptekarz. 

R W Czerniowcach: J. Schuirch, A. Bayer, Dr. Barber, apt. W Drohobyczu: I. g 
k4 Aichmiitlec, apt. W Jarosławiu: J Rohbm, A. Wisłocki, apt., S. Ellenberg, * Jaśle: k 


T. W Braxlewicz. W Kołomyi: J. Sidorowicz, apt. W Krakowie: K. Wiszniewski, 
Trauczyński, Jan Janiga. W Rzeszowie: A. Karpiński, apt., Neugebauer, Jetaitter i sp. 
W Samborze: J. Aleksiewicz, apt. W Stanisławowie: J. Macura, A, Amirowicz, 
apt. W Stryju: Bałłahan i Apfelgriin. W Tarnopolu: F. Jaiarógiewicz, H. Kahane, 
apt. W Złoczowie: Józef Gold. W Borysławiu: Samuel J. Freund. 
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KAZIMIERZ 


GŁÓWAZY% SAR 


; parealany, ski | 
5 Bajnżzisie w wał wa 


Ludgarda Budkowska 
nauczycielka tańców, 
rozpoczyna kurs tańców w 24ch 
lekcyach, w mniejszym kółku 8 zł. 
a w większym 6 złr. od osoby. 
Rynek 1. 12, I. RK 


82 3—?' 


iumnadiudng. | 


Fir bag Jahr 1886 wird bie Qieferung 
des Mindfletjheg für die Gnrnijon Lem- 
berg ausgejdhrieben. Hiefige und ausmärttge 


unternehmungślujtige Consortien wollen ihre; 


Offerten big Ende November LS. an Die 


centralifirte Garnijonś - Venage- Berwaltung, | 
Chorążczyzna Nr. 3, einjenden. | 


| 
- 


Bon der centraltj. z Garnifong Wtenage 
Verwaltung. 


HANDEL 
Karola Bałłabana 


poleca 
pod 
kawę 5 nazwiskiem 
„Siriusz 


we Lwowie polecaną 
1 klo. takiej kawy 1 zł. 50 ct. 
na prowincję : 
43/4 klo. . 7 zł. 20 et. 
franco do każdej stacyi pocztowej 


Skład fortepianów 
SZKOKA MUZYCZNA 
L. M A R IK A 

w Rynku 1. 9, I. pietro. 


Nauka gry na fortepianie w 3 oddziałach i 8 klasach | Arac de Goa, bardzo stary, flaszka zł. 2 


Nauka spiewu solowego. Fortepiany pod 10 - letnią 
gwarancyą z najlepszych fabryk, które się sprzedaje 
za gotówkę i wypożycza, jako też poleca takowe mi* 
raty miesięczne od 15 złr, — Sławne or- 
gany amerykańskie. (4968 35—?) 


pū L "R TI DET I a 
Elastyczne wałeczki 


do zaopatrywania okien 
i drzwi 
najlepszy i najtańszy środek do ochro- 
nienia się od przeciągów, 


gips, 
kit do okiem 
(6684) polecają: 
Hübner & Hanke 
uze Lwowie. 
TE, 
Celem obsadzenia posady sekretarza 


Rady powiatowej Żżydaczowskiej, rozpisūja 
się nimiejszem | 


Ronkurs 


z terminem do wniesienia podań aajpóźniej 
do dma 30 grudnia 1885 r. 

Płaca 
komisyjne. 


L. 1192 


roczna 1000 złr. w. a». i dyszy. 
OE 


Kandydaci do tej posady przedłożyć mają i 


|. Metrykę urodzenia, tudzież dowody: 

2. Ukończenia studyów prawnych, 

8. odbytej praktyki polityczno-admini- 
stracyjnej przy władzach państwowych lub 
autonomicznych, 

i 4. dokładnej znajomości języków kra- 
jowych, 

Posada ta dopiero po upływie 
stubilizowaną będzie. 

Z Wydziału Rady powiatowej 

ydaczów, dnia 29 października 1885. 
rezes: Wernicki 


roku 


ZE ZZ 
Z drukarni Wł. Łozińskiego cl, 


(7398 2—2) | 


audy dann ftatfinden, 
„| Bemerberin Riier des Waria- Therefien= Dr- | 
1 bens ijty, | 


1U 


LEWICKI 
AB BLA GAKRBOWI 


warda MIĘSZANYCH 


| 
we Lwowie, ul. Trybanalsia l. 6. | 


IEAS 


Niniejszem polecam moją parową 


farbiarnię 


pod firmą | 5453 9—? 
W. Hiediug 


przy ul. Jagiellońskiej |. 20 we Lwowie. 


p: 


Q 


i 

| 
2 065 prawdziwych angielskich, pod gwa- 

e rancyą ezysto- wełnianych kaftas 
mików mamy na składzia i sprzedajemy ta- £ 
kowe z powodu zbyt wielkiego zapasu po zua- | 

cznie zniżonych cenach, mianowicie : 
średniej wielkości, przedtem zł. 4.50 teraz 3.50 
większe przedtem zł. 5, teraz 8 zł. 75 et. 
całkiem duże, przedtem zł. 5.50, teraz 4 zł. 

Przytem polecamy największy wybór ory- 
ginalnych prof. Dr. Jaegera KOSZUL, 
KAFTANIKÓW it. d. 
Chustki jedwabne na szyję {(Cachenez) 

w wielkim wyborze 

Gotowa bielizna baąrchanową 

damska i dziecinna. 


M. Beyer i Spółka $ 
Lwów, w. Karola Ludwika l. 1. | 


ELan del 
| 


E W. Króikowstiegi 


ww e KWWAPYWW JE EE, 
plac Maryacki 7, 


poleca 


swój świeżo zaopatrzony skład 

T OM . © y 
FOR O ata] 

furbat chińsko-rosyjskich 
Herbata czarua, dobra . . . akl. zł 
wyborna, mięszanka tla 
Sansińska familijna o. "fs 
czarna z kwiatem BUS r: 
Kajsow, najlep. z hetbat "a , 
Souchong w skrzynkach 
osyginalnych >... 3, 
Wysiewki własne */ą kl. 1.40 i , 
8 Braci Poppow z Moskwy '/ą kl. 4 i 
Rum z Jemaiki, fiaszka po zł. 2, 1.60 i 


| 


. 


SISI 


PARE 
o SU 


= 
RU ey! 


OS 


Konia prawdziwy, flaszka po złr. 2.50, 
4 złr. i 5 zły. (7342 2- 


OCQCOCOOOOCOL 
(7438 2--8) 
Guudmahung. 


Madden: durğ das Ableben der Wanda 
pon Komar ein galizijcher Stifiungóplaż der 
Erzberzogin Stefanie Stiftung für vermógenć: 
loje Töder adeliger Gejchlechter in Grledi- 
gung gefommen ift, wird hiemit von dem gez 
fertigen Curatorium ber Concurs zur Wieder- 
bejegung diefe Stiftinąsplageś auśgejdhw ken. 

Die Bedingungen für die Bemerhung 
um Diejer Stiftungspiag, mit welem ein bom : 
I. Bänner 1856, angejungen auf Lebensdauer i 
laufender Jadreśbezng von 500 A. ð W. ver! 
fnilpft ift, find: | 

a) die cheliche Geburt, i 


= SO sessa! sisri 


g) ausnahmewrife fann die Berleihung ` 
wenn der Water Der: 


| Da3 Redt auf her Bezug erlicgt im! 
| Falle ter Bereb:lichung, Duard Eintcitt in ein F 
| Stlofter oder bei berarti veränderten Wermb 
| lofigfcit nici mehr nachąewiefe werden fann. | 

Die an dag gefertigte Curatorium gu; 
ridtenhen ftenipelfreten Geluche find big iänaftens 
31. Dezember 1885 an Die grāflid) Hoyo- 
Sprinzenftein jche Haupttanzlei Wien, Kärun- 
tnerring 5, eiuzujenden. 

Wien, am 6. Movember 1885. 


Das Curztorium der Erzherzogin= Stefanie- | R 
Stiftnng für verwógensłose Tózhter adeliger BAM O RE = 
wE JE HE E E M MACK J 
(Zarządca Władysław J. Weber) 


Geschlechter. 


Czarneckiego l. 123 dam Wernera. 


Mi 


> 


omega PY 


argh: 


v. 
E 


CZ 


genśnerbaltmijen, in Folge deren Berntógene= $ 


se 


UW 


zad” 


gz": 
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s 
do wycierania  Słomianki - 
m95 1 sztuka po 25 ct, 35 ci, 50 ct. , 
Rogóżki kokosowe 
l sztuka pe 60 st., 30 et., 1 zir., 1 złr. 20 ct., ej 
1 złr. 50 et. do 4 złr 
Mogóżki z gutaperchy po 3, 4, 5 złr. i wy 


> FRUTI ELI TEPRRZEWNY ART PU 


Rogóżki z morskiej trawy 
ł sztuka po 1 zdr. e ct, - 1 złr. 60 et. 


Żej. 


NAJLEPSZĄ 
Bibułką na papierosy 


JEST P*KAWDZIWAĄA PIBUŁKA 


Na zimę: | 


LE Hop p: p A Piję 

TaK KHIN 04 | spodzie 
wyso drei - a | 
firmy CAWLEY & RENRY w Paryżu | kamasze 7 

Przed naśladowaniem ostrzega się ! kamizelki 
TA BIBUŁKA JEST BARDZO ZALECONA spodnice 
przez Pp. Bra. J. J. Poll, E. Lud- E > Psy 
KARE Cn I NEC 2 kę 
PORUSZONE | | Ia | 
i E E S. p S i E Knauera l Syna 


pod „Złotym Lwem'* 


S [007 


E | E: 74 we Lwowie, 
= K 3 rd lae Kapitul 
| An] ża Dero, POSAY: 
, BLEŻŻCZJĄ a hi ... (7238_1—4) 


PAC-RIMILK DE C'ÉTIQURTI® 17, rys Rórauga”. a PARIS 


> 


Wiótna Ferkale i bielizna stołowa 


R 


Nowości dla dam! 
i Boucle, Vigogne, Cachemire classique, 
Loden, Ghevioty, Lamy, Flanelki, Barchany, Galmuki, 


oraz różne materye wełniane gładkie, 
szkockie i tureckie. 


Czarne materya na suknie i okrycia 
poleca w wielkim wyborze 


lagazyn Markiewicza 
Lwów, plae Maryacki l, 10. J 


"(6678 5—6) 


wr 
cy 
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Chustki zimowe Jerse 


IESI | oZsNIJ Arney 


wienia na gotewe suknie 


Przyjmuje zamé 


7 


Przez wynalazcę prof. Dr. Meidingera wyłącznie upoważnioni fabryka 


MEIDINGERA PIECÓW 
EL. FELEJLM. Döbling bel Wien. 


0. i k. wyłącz. patent, 1884 roku. Nagrodzone pierwszeml uagro- 
dami: Wiedeń 1873, Kassel 187%, Paryż 1878, Sechshans 1877, Wels 1878, 
Cieplice 1879, Wiedeń 1880, Eger 1881, Tryest 1882. 

SR ŁA YW : Wiedeń, I, Kiirntnerstrasse Nr. 40/42. 
BUDAPESZT, BUKARESZT MEDYOLAN 

Thonethof. Strada Lipscani 96. Corso Vitt. Emsnuete 38 


Najlepsze pieco do regnlowania i wentyltcył pomieszkań, 
szkół, biór ete pojedyńcze i eleganckie, Ogrzewanie więcej pokoi jednym tylko 
piecem. Centralne ogrzewanie powietrza dla calych budynków. Suszarnie dla 
celów przemysłowych ł gospodarskich. 

Austryi-Węgrzech 263 zakładów naukowych używa 1S2Z4 naszych 
Meidingera pieców, z tego w 74 szkołach gminy Wiednia 508 pieców, w 47 szko- 
łach gminy kKudapeszt 320 pieców. 

, utek zalet naszych Meidingora pieców używają takowych nietylko e. k. urzędy, zakłady 
państwowe 1 gmiune urzędy, duchowne zakłady, szpitale, koleje żelazne i okręty parowe, instytuty pie- 
nięzn8 1 towarzystwa. asekuracyjne, przemysłowe zakłady, hotele, kawiarnie i restauracye, ale także 
daleko więcej, jak 20.009 prywatnych peamieszkań używa naszych Meidinzera pieców. 
Merka ochronnu fabryk: Wielka wziętość naszych pieców dała powód do rozmaitego na- 


3 ===  Śladownietwa. Przestrzegamy dlatego P. T. publiczność, wska- 
[ MEIDINGER-OFENS 
M H. HEINR robów za naśladowane, jeżeli takowe polecają badź to jako zwy» 
brocpeki» i eopniki gratia i franco. “Œ 5326 13-15) 
JE : 121 rę - > 


zujac naszą obok umieszczoną markę ochronna, aby we własnym 
swoim interesie nie zamieniła naszych zaszczytnie znanych wy- 
U LU > 
| edia kłe Meidiugera piece, badź to jako poprawne Meldiugera piece. 
Nasze wyroby mają na wewnętrznej stronie drzwiczek wyləna markę ochronną. 


TY 
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b) daš fatolijhr Giautensbefeeninip,  , SSM Smoki 3 „al A RR poęcy = j 

e) fitilid religiöfer Leben wandil, i ACz FG, || EZR a E a i a AIT z E a E IE za R zą Pre MSY 

d) das vollendete 18. LQehenśjabr, E À - p 

e) daB die Bewerberin fein andres zu A KANTOR ANY [e 
Wa rifteng ausreihendes Berm- =i- ” — śr 
en pber Ginfommen befi$t, e * i : ; 

, P f) baf tie BEC einer amilie q1- | A 44 c. ke uyrzyw. galie. akcyjnego s4 
gehört, Die m den Herren — oder Nuterjtaub | aj £ B ANT U HIP: *TECZNEGO Px 
i deg Kronianneg Galizien aufgenommen ijt, k LALN A iJ d = 


Ba uu pp unje E mpre za je” 
wwszystkić efekta i menety 
pod warunkami najprzystępniejszemi 


5, Listy Hipoteczne, 


jako też 


Premiowane Listy Hipoteczne, 


tóre według trawa z dnia | lipca 1558 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 98) i najwyższego post, 
dnia 17 grudnia 1870 r. mogą być użyte do lokowania kapiiałów funduszowych pu- 
ilarnych kaucyj małżeńskich wojskowych, na kaucye i wadya, — są w tymże kau- 
torze do nabycia.— Wszystkie polecenia z prowincyi a = 

` 


,zwdocznie po kursie dziennym bez doliczania prowii. > ` 
Kac fi => 


ra 
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